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Sejmu IV  kadencji
W A R S Z A W A  P A P . W c z o ra j S e jm  P R L  z a ko ń czy ł d w u ­

d n io w e  posiedzen ie , k tó re g o  n a jd o n io ś le js z y m  re z u lta te m  je s t 
u c h w a le n ie  k o d y f ik a c j i  p ra w a  ka rnego .

S e jm  u c h w a lił n o w y  ko de ks  k a rn y , ko de ks  pos tę po w a n ia  
k a rn e g o  o raz kodeks  k a rn y  w y k o n a w c z y . Izb a  p rz y ję ła  w  ca­
ło śc i p ro je k ty  ty c h  u s ta w  w ra z  z p o p ra w k a m i za p rop on o w a ­
n y m i przez S e jm ow ą  K o m is ję  W y m ia ru  S p ra w ie d liw o ś c i. 
P rz e p is y  w p ro w a d z a ją c e  u s ta la ją , że now e  p ra w o  k a rn e  w ch o ­
d z i w  życ ie  z d n ie m  1 s ty c z n ia  1970 r .

W N IC E I o d b y ły  się w y ­
b o ry  „M is s  K in a  L a z u ro ­
w ego W ybrzeża ” , k tó rą  zo­
s ta ła  1 7 - le tn ia  s tu d e n tk a  
D o m in iq u e  M ole . Je dn o ­
cześnie n ow o  k re o w an ą  
m iss  zaangażow ano do r o l i  
w  f i lm ie  „G w ia z d y  b ledną  
o ś w ic ie ” .

(C A F -A P - te le fo to )

N A  T Y M  S A M Y M  posiedze­
n iu  S e jm  u c h w a lił ró w n ie ż  no ­
w e liz a c ję  trze ch  u staw .

N astępne  pos iedzen ie  S e jm u  
—  o s ta tn ie  w  b ieżące j ka d e n ­
c j i  —  w yznaczone  zosta ło  na 29 
bm . N a  p o rzą d ku  d z ie n n ym  p o ­
siedzen ia  zn a jd ą  się m . in . po ­
se lsk ie  p ro je k ty  u s ta w : o p ra ­
c o w n iczych  u rlo p a c h  w yp o czyn  
k o w y c h  o ra z  c  z m ia n ie  o rd y ­
n a c ji w y b o rc z e j do S e jm u  P R L .

D O  R Ą K  o rg a n ó w  s p ra w ie d li 
w o śc i oddane zo s ta ły  w ie lk ie j  
w a g i a k ty  p ra w n e , k tó re  w ie ń ­
czą d o rob ek  u s ta w o d a w c z y  na ­
szego S e jm u  IV  k a d e n c ji, sa 
w y ra z e m  o g ro m n e j p ra c y  nad  
k o d y f ik a c ją  p ra w a  sądowego w  
Polsce.

K odeks k a rn y  s łużyć m a  za­
sadom  p ra w o rzą d n o śc i i  hum a

n iz m u  soc ja lis tycznego. Ja ko  
now ość w  n aszym  u s ta w o d a w ­
s tw ie  w p ro w a dza  on in s ty tu c ję  
w a ru n k o w e g o  u m o rzen ia  postę ­
p o w a n ia  ka rn eg o , k tó ra , s tw a ­
rza m o ż liw o ś c i ogran iczen ia  re ­
p re s ji k a rn e j w  sp raw ach  za­
g ro żon ych  k a rą  pozbaw ien ia  
w o ln o ś c i do la t  trzech. K a ra  ta  
może b yć  zastąp iona  o d d z ia ły ­
w a n ie m  w yc h o w a w c z y m  przez  
o k re ś lo n y  czas, po trze b ny  do 
s tw ie rd z e n ia , czy sp raw ca p rze -

( Dokończenie  na s tr. 2)

N a z d ję c iu :  w ę g ie rs c y  g o ic ie  u  
L e m p ic k ie g o .

K O L E J N E  d w a  d n i I I I  D e ­
k a d y  K u l tu r y  W ę g ie rs k ie j o b f i­
to w a ły  w  n ie z m ie rn ie  bog a ty  i 
in te re s u ją c y  p ro g ra m . W  p ią ­
te k  p rze d  p o łu d n ie m  A m b asa ­
d o r N a d z w y c z a jn y  i P e łnom oc­
n y  W ę g ie rs k ie j R e p u b lik i L u d o ­
w e j w  Polsce, B e la  N em ety  
o raz A tta c h e  W o js k o w y  A m b a ­
sady W R L  G y u la  F e he r w ra z  
z tow a rz y s z ą c y m i osobam i b y l i  
p o d e jm o w a n i przez zastępcę 12 
Z m e ch an izo w a ne j D y w iz j i  im . 
A rm i i L u d o w e j, m g r p łk  W ła ­
d y s ła w a  H onk isza . G ościom  w ę ­
g ie rs k im  to w a rz y s z y ł re d a k to r  
n acze lny  „K u r ie ra  S zczec ińsk ie ­
go”  Zdz. C z a p liń s k i.

D O S T O J N I G O Ś C IE  z w ie d z il i  r e ­
jo n  z a k w a te ro w a n ia  i  szk o le n ia  
je d n o s tk i W P . Z a p o z n a li się ta m  
z p ra c a  « ż y c ie m  ż o łn ie rz y . Goście  
ży w o  in te re s o w a li się ta k ż e  salą

h is to r ii je d n o s tk i. N a  z a k o ń c ze n ie  
w iz y ty  A m b as ad o r W R L  i A tta ­
che W o js k o w y  W R L  w p is a li się A» 
k s ię g i p a m ią tk o w e j.

W  go d zin ac h  p o p o łu d n io w y c h  
A tta c h e  W o js k o w y  A m b as ad y  
W R L . G . F e h e r s p o tk a ł się z o f ic e ­
ra m i i ż o łn ie rz a m i L W P  o raz  udo  
k o ro w a ł 10 ż o łn ie rz y  w ę g ie rs k ą  odl 
z n a k ą  „W z o ro w e g o  Ż o łn ie rz a ”  i  
„W zo ro w e g o  S p e c ja lis ty ” .

(D okończen ie  na s tr. 2)

Kontrowersje w okó ł planów 

rozw iqzania  kryzysu bliskowschodniego

Wod Thadden 
pew ny sukcesu

neofaszystów
B O N N  P A P . P rz e w o d n ic zą c y  neo­

n az is to w s k ie j N P D  A d o lf  von T h a d ­
d en  za p o w ie d z ia ł w  p ią te k  w  B onn. 
że w y s ta w i sw ą k a n d y d a tu rę  do 
B u n de stag u  w  okrę g u  w y b o rc zy m  
B o n n  — G odesberg . P o in fo rm o w a ł 
on, iż  p a r t ia  w y s ta w iła  dotychczas  
sw ych  k a n d y d a tó w  w  206 okrę g ac h  
w y b o rc zy c h  n a ogó lną liczbę 248.

V O N  T H A D D E N  p e w n y  je s t su k -  
cęsów N P D . „ N P D  z a k ła d a  — po­
w ie d z ia ł on -  że osiągn ie  w y n ik  
od 8 do 12 p ro ce n t“ . O zn a cza ło b y  
to , że n eo naziśc i m ie lib y  w  B undes  
tag u  k o le jn e j k a d e n c ji 40 do 60 
m a n d a tó w .

F u e h re r  N P D  n ie o b aw ia  się d e ­
le g a liz a c ji. Z g o d n ie  z n ie za w o d n y m i 
in fo rm a c ja m i, ja k im i d ys p o nu je  
N P D  -  p o w ie d z ia ł -  spośród człon  
k ó w  g ab in e tu  C D U /C S U  ty lk o  m i­
n is te r S p ra w  W e w n ę trzn y c h  Ernst 
B en d a w y p o w ia d a  się b ezw zg lęd n ie  
za  d e le g a liza c ją  p a r t i i .  F aza  gad a­
n in y  o d e le g a liza c ji -  ja k  się w y ­
ra z ił  von  T h a d d e n  -  p rz y c z y n iła  się 
do u m o c n ie n ia  N P D . P a r t ia  uw a ża  
d e le g a liza c ję  za „ w y k lu c z o n ą “ .

P rze w o d n ic zą c y  N P D  o k re ś lił lic z ­
b ę cz ło n k ó w  p a r t i i ,  u is zcza jąc yc h  
s k ła d k i, n a  oko ło  30 tys ięc y . W śró d  
n ic h  m n ie j w ię ce j 1 200 je s t  człon ­
k a m i B u n d e s w e h ry .

Spotkania
ambasadorów 4 mocarstw 
nadal otoczone tajemnicq

N O W Y  J O R K  PAP . P rze b ie g  sp o tka ń  am b asa do ró w  4 m o ­
c a rs tw  na  te m a t s y tu a c ji na B lis k im  W schodzie  n ad a l o to ­
czony je s t c a łk o w itą  n ie m a l d y s k re c ją  i  uczes tn icy  k o n s u lta ­
c j i  w  zasadzie o d m a w ia ją  ro z m ó w  z k o re sp o n d e n ta m i na ten  
te m a t. N ie m n ie j,  w  k u lu a ra c h  O N Z  zebrać m ożna szereg in ­
fo rm a c ji co do treśc i, a p rz y n a jm n ie j p rz e d m io tu  d y s k u s ji 
am basado rów .

M Ó W I S IĘ  w ię c , że na obec­
n y m  e ta p ie  tem atem  debaty 
je s t tre ść  łą czn e j d e k la ra c ji,  ja  
ką  c h c ia ły b y  og łos ić  m oca rs tw a  
w  sp ra w ie  k ry z y s u  b lis k o ­
w schodn iego . D e k la ra c ja  ta  m ia  
ła b y  za w ie ra ć  t rz y  n a jis to tn ie j­
sze e lem en ty :

1) O Ś W IA D C Z E N IE  m o ca rs tw , że 
p o d ję ły  o d p o w ie d n ie  k ro k i z m ie rz a ­
ją c e  do zap o b ie żen ia  p rzek szta łcen iu

Towarzystwo
Rozwoju Stosunków

NRF- ZSRR
B O N N  P A P . W  tea trze  p ań s tw o ­

w y m  w  W ies b ad en  odbyła się w  
sobotę z u d z ia łe m  o k . 400 osób u ro ­
czystość p o d jęc ia  dzia ła lno ś c i przez  
u tw o rzo n e  p rzed  ro k ie m  „ T o w a r z y ­
stw o  d la  R o zw o ju  S tosunków  m ię ­
d zy  N R F  i Z S R R “ . S iedzibą tego  
to w a rz y s tw a  je s t F ra n k fu r t  n /M e -

W  u roczystośc i u czestn iczył a m b a ­
s a d o r ra d z ie c k i w  B o n n , S . C a ra p -  
k in .

się k o n f l ik tu  lo k a ln e g o  n a B lis k im  
W schodzie  w  k o n f l ik t  ś w ia to w y ;

2) O Ś W IA D C Z E N IE , że k o n f l ik t  
iz ra e ls k o -a ra b s k i w in ie n  zostać ro z ­
w ią z a n y  w  o p a rc iu  o zasady z a w a r­
te  w  re zo lu c ji R a d y  B ezp ieczeństw a , 
z lis top a d a  1967 ro k u ;

3) S T W IE R D Z E N IE , że k r o k i, zm ie  
rz a ją c e  do ro z ła d o w a n ia  k o n f lik tu  
i  p rz y w ró c e n ia  p o k o ju , w in n y  być  
p rzep ro w ad zo n e  pod n ad zo re m  i 
p rz y  u d z ia le  O N Z .

O p ra c o w a n y  d o k u m e n t p rzed łożo ­
n y  zostan ie p raw d op o d o b n ie  R ad z ie  
B ezp ieczeństw a .

N a jb a rd z ie j k o n tro w e rs y jn e  o k a ­
z a ły  się szczegółow e p la n y  ro z w ią ­
za n ia  k o n f lik tu . Podobno  deleg ac ja  
fra n c u s k a , p o p a rta  p rzez  deleg ac ję  
ra d z ie c k ą , w y s tą p iła  z w n io s k ie m , 
b y  w  o p ra c o w a n y m  d o k u m e n c ie  za­
w rze ć  ró w n ie ż  dość szczegółow y  
p la n  poszczególnych eta pó w  re a li­
za c ji zasad re zo lu c ji R ad y  B ezp ie ­
czeństw a z 1967 ro k u . W  p ra k ty c e  
oznacza to  w y zn ac zen ie  te rm in u  w y  
co fan ia  w o js k  iz ra e ls k ic h  z te re n ów  
o k u p o w a n y c h .

D e le g at a m e ry k a ń s k i s p rze c iw ił 
się podobno o p ra c o w a n iu  tak iego  
spre cy zo w a ne g o  p la n u  i za k w e s tio ­
n o w a ł sam ą zasadę pełnego w y c o ­
fa n ia  w o js k  iz ra e ls k ic h  na l in ie  g ra ­
n ic zne  sprzed cze rw c a 1967 r.

U w a ż a  się, że ko n s u lta c je  z ro b iły  
p o w a żn e  postęp y  i n ie  w y k lu c z a  
się, że do ko ń c a  m ie s iąc a  go to w a  
b ęd z ie  d e k la ra c ja  m o c a rs tw .

Już po raz d ru g i

Bajd „Odra 45“
D Z IŚ  odbędzie  się w  S ie k ie rk a c h
i C ze lin ie , zak o ń cze n ie  I I  C en­

tra ln e g o  R a jd u  S tu denc kie go  „O d ra  
45“ . zo rg an izo w an eg o , d la  uczcze­
n ia  25 -lec ia P R L , p rzez  R adę O -  
k rę g o w ą  Z S P , S T K , d o w ó d ztw o  
g a rn izo n u  szczecińskiego, T o w a ­
rzy s tw o  M iło ś n ik ó w  Z ie m i C h o -  
je ń s k ie j i in .  U cze s tn icy  ra jd u  m o­
to ro w eg o  -  s tu d en c i ze w s zys tk ic h  
środ o w isk  stu d en c k ic h  k r a ju , zw ie ­
dzą C ze lin , S ie k ie rk i, Gozdowłce<  
M ie s zk o w ic e . C ed y n ię , C h o jn ę .

R a jd  „ O d ra  45“ , z a in ic jo w a n y  w  
u b ie g ły m  ro k u  p rze z  ś rodow isko  stu  
d e n c k ie  Szczec ina, m a  na celu  po ­
w ią za n ie  ró żn y c h  fo rm  s tu d en c k ie j 
d z ia ła lno ś c i (w  ty m  w y p a d k u  t u ry ­
s ty czn e j) z p rzy p o m n ie n ie m  w a ż­
n y c h  d la  naszego n aro d u  fa k tó w  
s k ła d a ją c y c h  się n a naszą n a jn o w ­
szą h is to rię . Jest to  w ię c  ż y w a  le k ­
c ja  h is to r ii , w y c h o w a n ia  p a trio ty c z ­
nego m ło d e j in te lig e n c ji.

F in a ł ra jd u  odbędzie  się w  C z e li-  
n ie , w  m ie js cu  g d z ie  żo łn ie rze  I  A r ­
m ii W P  w k o p a li p ie rw s zy  s łu p  g ra ­
n ic zn y  — sy m b o l p rzy w ró c e n ia  ty c h  
z ie m  M a c ie rzy .

W czo ra j, w  p rzed d z ie ń  uroczyste­
go za k o ń cze n ia  R a jd u  „O d ra  45“ , od  
b y ło  się w  K lu b ie  Z S P  „ K o n tra ­
s ty“  sp o tk a n ie , w  k tó ry m  u d z ia ł 
w z ię li u czestn icy fo rs o w a n ia  O d ry  
w  1945 ro k u : p łk  d y p l. m g r J A N  
S Z Y S Z K O W S K I, d y re k to r  L ic e u m  
d la  P ra c u ją c y c h , por. rez. -  W A C ­
Ł A W  K O T A N S K I, p ra c o w n ik  P re z . 
W R N  -  S T A N IS Ł A W  K W A S IK . S pot 
k a n ie  p ro w a d z ili:  p p łk  m g r Z B IG ­
N IE W  C Z E R N IA W S K I o raz w ic e p rże  
w o d n ic ząc y  R O  Z S P  J A N  J A S T A K .

( i)

T y lk o  s ta rcy  są za...

80 proc. ksfąży 
brazylijskich

p r z e c i w k o

c e lib a to w i
M E K S Y K  P A P . J a k  donoszą z R io  

de J a n e iro , 90 p ro ce n t d u c h o w n y c h  
w  B ra z y lii , k r a ju  o n a jw ię k s ze j lica  
b ie  k a to lik ó w  na św iec ie , w y p o w ie ­
d z ia ło  się p rze c iw k o  c e lib a to w i.

O p in ię  tę zeb ra n o  w  w y n ik u  an ­
k ie ty , ro zp is an e j w śród  k a p ła n ó w  
k a to lic k ic h  w  to k u  p rzyg o to w ań  do  
zg ro m ad ze n ia  gen e ra lne g o  ko n fe re n ­
c j i  ep isk op a ln e j B ra z y li i ,  k tó ra  od­
b ęd z ie  się  w  lip c u  br.

W iększość ks ię ży , k tó rz y  w y p o ­
w ie d z ie li się za  ce lib a te m , p rze k ro ­
c zy ła  60 ro k  życ ia .

N IE D Z IE L A . 20

K W IE T N IA  
1969 R.

W Y D . A. B

Manifestacja
przyjaźni i braterstwa
Goście węgierscy u M. Łeinpickiego
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Z BOCIANIEGO 
GNIAZDA

S T A T K I  N A  W E J Ś C IU :

m /s „ Ż y w ie c ”  z G w in e i z 
a& um iną.

m /s „ S y re n k a ”  z  N o rw e g i i
z  d ro b n ic a .
m /s D ę b lin  z H a m b u rg a  z  
d ro b n ic a .

m /s „ Z ie lo n a  G ó ra ”  ze S fa x u  
z  fo sfata im i.

s/s „ P s tr o w s k i”  z  D a n ii  pod  
baila stem .

s/s „ C ie s z y n ”  z  D a n ii  p o d  
b a la s te m .

s/s „ K a to w ic e  z  D a n ii  pod

s/s  „ O p o le ”  z D a n i i  pod ba­
la s tem ..

s/s „ K o ln o ” z  D a n ii  pod b a­
la s tem .

S T A T K I N A  W Y J Ś C IU :

m /s „ P o d h a le ”  d o  N a r w ik u  
pod b alas te m .

m /s  „J e lc z  I I ”  do B e lg i i  z 
w ę g le m .

s/s „ K ie lc e ”  d o  D a n ii  z  w ę­
g łe m .

s/s „ B ie ls k o ”  d o  D a n u  z w ę  
g le m .

„ B A Ł T IJ S K O J E  M O R IE ”  —  
W  Ś W IN O U J Ś C IU

J U T R O  s p o d z ie w a n e  je s t w  
p o rc ie  ś w in o u js k im  p rz y b y c ie  
ra d z ie c k ie j p o g łętato rk i „ B a ł-  
t ljs k o jie  M o r ie ” . Je d n o s tk a  ta  
b ęd z ie  k o n ty n u o w a ć  p ra c e  po - 
g łę ta ia rsk ie  n a re d z ie , k tó ry c h  
n ie  u k o ń c z y ła  w  ro k u  u b ie g ­
ły m . L o d y  o ra z  k a p ry s y  a u ry  
zn a c zn ie  u t r u d n i ły  w te d y  ro­
b o ty , ta k  że „ B a łt i js k o je  M o -  
tóe”  m u s ia ło  Je c h w ilo w o  
w s trz y m a ć .

Szczecińska Studencka
Wiosna Kulturalna
T R W A  S tu d e n c k a  W io s n a  K u ltu ­

r a ln a ;  je s t  "to  c y k l im p re z  zo rg a n i-  
»o w a n y c h  p rze z  R ad ę  O k ręg o w ą  
Z S P , d la  m ie s zk a ń c ó w  naszego m ia ­
s ta  I  w o je w ó d z tw a . P ro g ra m  W io sn y  
o b e jm u je :  w y s tę p y  C h ó ru  A k a d e ­
m ic k ie g o  P o lite c h n ik i S zc zec iń sk ie j, 
S tu d ia ' P a n to m im y  P S , S tu d ia  M in ia  
t u r  P A M ;  p re ze n ta c je  p ro g ra m ó w  
fc lubów  s tu d en c k ic h  „ K o n tra s ty ”  i 
„ P in o k io ”  w  ro b o tn ic zy c h  p la có w  
k a c h  k u ltu ra ln y c h  w  d z ie ln ica ch  pc 
r y fe r y jn y c h ;  s p o tk a n ia  w  k lu ba ch  
stu d e n c k ic h  z  m ło d z ie żą  z in n y c h  
środow isk .

Szczec ińska S tu d e n c k a  W iosna  
K u lt u r a ln a  je s t  częśc ią F e s tiw a lu  
K u lt u r y  S tu d e n tó w  w  25-iec ie P o ls k i 
L u d o w e j, k tó re g o  k u lm in a c ją  będą  
f in a ło w e  im p re z y  w  K ra k o w ie , w  
d ru g ie j p o ło w ie  m a ja  b r .

W y d a rz e n ie m  a r ty s ty c z n y m  S tu ­
d e n c k ie j W io sn y  K u ltu r a ln e j b y l 
z n a k o m ity  s p e k ta k l S tu d ia  M in ia ­
t u r  P A M , pod ty tu łe m  „ O rfe u s z ”  
(sc en ariu sz , re ż y s e ria  i  scen o g ra fia  
— M a k s y m ilia n  Szoe) za p re ze n to w a ­
n y  w  u b ie g ły  p ią te k  n a  scen ie  T e a ­
t r u  M u zyczn e g o  p rz y  u l.  P o tu lic k ie j.

( i)

Posiedzenie
Prezydium WK FIN

W C Z O R A J  pod  k ie ro w n ic ­
tw e m  w ice p rzew odn iczącego  
W o je w ó d z k ie g o  K o m ite tu  F ro n  
t u  Jednośc i N a ro d u , Tadeusza 
S ta d n ie  z-enk i, o d b y ło  się p o ­
siedzen ie  p re z y d iu m  W K  F J N . 
N a  w s tę p ie  s e k re ta rz  K W  
P Z P R , H e n ry k  H u b e r, p rz e d ­
s ta w ił z e b ra n ym  w o je w ó d z k i 
p ro g ra m  w y b o rc z y , k tó r y  człon  
k o w ie  p re z y d iu m  p rz y ję l i  do 
w ia d o m o ś c i i  p o s ta n o w il i p rzed  
ło ż y ć  do z a tw ie rd z e n ia  n a jb l iż ­
sze j se s ji W K  F JN .

N a s tę p n ie  s e k re ta rz  W K  F J N  
o m ó w ił s p ra w y  b ieżące w y n ik a  
ją c e  z k a m p a n ii w y b o rc z e j.

Kodyfikacja 
prawa karnego
N ouuelizacja trzech  ustaiu

(D okończen ie  ze s tr. 1)

s tęps tw a  w y w ią z u je  s ię  z n a ­
łożonych  o b o w ią zkó  w , a je go  po 
s tęp o w an ie  je s t n ienaganne.

K O D E K S  s tw a rz a  s ą d o w i m o ż li­
w o ś c i s to s o w a n ia  s u ro w s z y c h  k a r  
w  s to s u n k u  d o  re c y d y w is tó w ,  f o r ­
m u łu je  s z c z e g ó ło w o  d e f in ic ją  c h u ­
lig a ń s tw a  w ra z  z  w y k a z e m  w y s tę p  
k ó w  m a ją c y c h  c h a r a k te r  c h u l ig a ń ­
s k i.  N a  o k r e ś lo n y c h  w  n im  zasa­
d a c h  m o g ą  b y ć  s ą d z e n i za n ie k tó ­
re  c z y n y  p rz e s tę p c z e  t a k ie  n ie le tn i,  
je ś l i  u k o ń c z y l i  la t  16.

G łę b o k ie  u z a s a d n ie n ie  s p o łe c z n e  
m a  p rz e p is  K K  d o p u s z c z a ją c y  v j -  
z y k o  g o s p o d a rc z e . M ó w ią c  n a jo g ó l­
n ie j ,  n ie  p o p e łn ia  p rz e s tę p s tw a  te n ,  
k to  d z ia ła  w  in te n c j i  p rz y s p o rz e n ia  
k o r z y ś c i  g o s p o d a rc e  u s p o łe c z n io n e j 
p rz e z  m ie s z c z ą c e  s ię  w  g ra n ic a c h  
r y z y k a  p ra c e  n a u k o w o -b a d a w c z e  
c z y  w s z e lk ie g o  r o d z a ju  e k s p e ry m e n  
t y  te c h n ic z n e  i  e k o n o m ic z n e , a za ­
te m  k ie d y  s p o d z ie w a n e  k o r z y ś c i są 
b a r d z ie j  p ra w d o p o d o b n e  n iż  p r a w ­
d o p o d o b ie ń s tw o  f ia s k a .

K o d e k s  k a m y  p o d n o s i z 5 d o  8 
ła t  w ię z ie n ia  w y m ia r  k a r y  za n a ­
p a ść  n a  fu n k c jo n a r iu s z y  m i l i c j i  o ra z  
in n y c h  p r z e d s ta w ic ie li  s to ją c y c h  na  
s t r a ż y  p o r z ą d k u  p u b lic z n e g o , b ie rz e  
w  o b ro n ę  in te r e s y  k l ie n ta ,  r e g u lu ­
ją c  c a ły  s y s te m  k a r  d la  p r a c o w n i­
k ó w  h a n d lu  o s z u k u ją c y c h  n a  w a ­
dze , g a tu n k u  lu b  c e n a c h . P rz e p is y  
te  r o z c ią g a ją  s ię r ó w n ie ż  n a  s z e ro ­
k o  p o ję tą  s fe rę  d z ia ła ln o ś c i u s łu g o ­
w e j.

D A L S Z E  u s ta w y  —  to  K O ­
D E K S  P O S T Ę P O W A N IA  K A R ­
N E G O  w ra z  z p rz e p is a m i w p ro  
w a d z a ją c y m i o ra z  K O D E K S  
K A R N Y  W Y K O N A W C Z Y . P ie r­
w szy  —  w p ro w a d z a  je d n o lite  
pos tę po w a n ie  z a ró w n o  p rzed  są 
da rn i p ow sze ch nym i, ia k  i  w o j­
s k o w y m i, sze rze j w p ro w a dza  
do są d o w n ic tw a  c z y n n ik  s -o -  
le czny , s tw a rza  lepsze w a ru n k i 
do dochodzenia  p ra w d y  w  p ro ­
cesie, pouńerza  sądom  k o n tro le  
r a d  zastosow an iem  tym czaso ­
w ego a re sz tu  w  o k re s ie  ś ledz­
tw a . D m g i — je s t zu pe łn ie  no­
w y m  d oku m e n te m , po raz p  e rw  
so.y b o w ie m  p rze p isy  o w y k o -  
n y u ia n iu  k a r zebrane  są w  od­
rę b n y m  akc ie  j ra w n y m . U ła tw i 
to  p o s łu g iw a n ie  się n im i w  
p ra k ty c e , podn ies ie  rangę  w y ­
k o n a w s tw a  orzeczeń ta k  sądo­
w y c h , ja k  i  w y d a w a n y c h  przez  
k o le g ia  k a rn o -a d m in is tra c y jn e .

Z M IA N A  u s ta w y  o tere n ac h  b u ­
d o w la n y c h  n a  w s i ,z 31 s ty czn ia  1961 
r. m a  n a ce lu  s tw b rze n ie  ra do m  na  
ro d o w ym , ja k o  gosp o d arzo w i te re ­
n u , p e łny ch  m o żliw o śc i dys p o no w a­
n ia  te re n a m i b u d o w la n y m i.

Je j sp o łe czn y m  e fe k te m  będzie  
stw orzen ie  w a ru n k ó w  u zysK an ia  
d z ia łk i p rzez  ka żdego  z a in te re s o w a ­
nego, w y e lim in o w a n ie  s p e k u la c ji 
g ru n to w e j i o g ran ic zen ie  sa m o w o li 
b u d ow lan e j.

Z M IA N A  u s ta w y  o gospodarce te ­
re na m i w  m ia s tac h  i os ied lach  w łą ­
cza do m e j treść a k tu a ln y c h  p rzep i 
łó w  o sp rze d aży  p rzez  p ań s tw o  do ­
m ów  m ie s zk a ln y c h  i d z ia łe k  b u dów  
la n yc h . P o n a d to  u s taw a  p rzen o s i do  
ly ch c zas ow e u p ra w n ie n ia  p re zy d ió w  
rad n a ro d o w y c h  n a  o rg a n v  gospo­
d a rk i k o m u n a ln e j i m ie s zk a n io w e j 
p rezy d ió w  t^ch ra d .

U S T A W A , z m ie n ia ją c a  us taw ę  o 
P a ń stw o w e j In s p e k c ji H a n d lo w e j
oznacza d alszy e ta p  w  p rocesie to z -  
w o ju  te j in s ty tu c ji. N ow -elizacja  do  
tyc zy  w  zasad z ie  ro zszerzen ia  za k re  
su d z ia ła n ia  P IH  n a u sług i.

III DEKADA KULTURY W RL
N a  z d ję c iu : w ę g ie rscy  goście 

z  w iz y tą  w  T e c h n ik u m  M e ch a - 
n ic z n o -E n e rg e ty c z n y m .

Fot. St. Cieślak

Iiiifsstasja przyjaźni
(Dokończenie  ze str. 1)

W U B . P IĄ T E K  o d b y ły  się ta k ż e  
in te re s u ją c e  s p o tk a n ia  w  ra m a c h  
c y k lu  p n . „ W ie c z ó r p y ta ń  i  odpo­
w ie d z i o W R L ” . W  k lu b ie  M P iK  
w S zc zec in ie  w  s p o tk a n iu  u cze st­
n ic zy li: s e k re ta rz  A m b as ad y  W R L  
-  Jeno  S zo m b a th  i  d y re k to r  W ę- 

rs k iego  In s ty tu t u  K u lt u r y  w  
W a rs za w ie  —  M ie c z y s ła w  W e w ió r -  
ski. k tó ry m  to w a rz y s z y ł zastępca  

e d a k to ra  nac ze lne g o  „ K u r ie r a  
S zc zec ińsk iego”  —  A d a m  K ltn air. 
Podczas s p o tk a n ia  u c ze s tn ic y  w ie ­
czoru  ż y w o  in t c e s o w a l i  się h is to ­
rii ą  n aszych  są s iadów , s p ra w a m i go  
s p o d a rc zy m i i  p o lity c z n y m i W R L .  
' Ta p y ta n ia  o d p o w ia d a li g o ś c ie  w ę  
g ie rsc y . P o d o b n e  s p o tk a n ie  o d b y ło  
się ta k ż e  z m ie s z k a ń c a m i S ta r g a r ­
du w  M D K , w  k tó ry m  w z ią ł u d z ia ł 
k o re sp o n d en t M T I  (w ę g ie rs k ie j  
cgerrc ii p ra s o w e j)  G y u la  M a rk u s . 
W  p ią te k  o d b y ło  sie ta k ż e  k o le j­
ne s p o tk a n ie  z  k r y t y k ie m  f i lm o ­
w y m  w  k in ie  „ R y b a k ”  w  Ś w in o ­
u jś c iu . Z  p re le k c ją  n a  te m a t  f i lm u  
w ę g ie rs k ie g o  w y s tą p ił re d . Z . O r -  
n a to w s k i. T eg o  sam ego  d n ia  w  k lu

Gdzie podziała się wiosna?

Śnieżne zamiecie
w Warszawie, Lublinie I Bydgoszczy

W A R S Z A W A  P A P . G dzie jest wiosna? —  p y ta li w  sobotę 
m ieszkańcy stolicy i  k ilk u  innych regionów  k ra ju , zaniepo­
ko je n i ob fitym i opadam i śniegu, ja k ie  rzadko d aw ały  się we 
znaki podczas m in ionej zim y. Z  m eldun ków  korespondentów  
P A P  w yn ika , że jedyn ie  w  zachodniej części k ra ju  pogoda 
przypom inała  w iosenną.

W  W A R S Z A W IE  ro zsza la ła  Z a d y m k a  śn ieżna  b y ła  w  Ł o ­
się w  godz inach  ra n n y c h  za- dzi ta k  s iln a , że sam ochody 
d y m k a  śn ieżna , k tó ra  t rw a ła  przez p rzesz ło  p ó ł god z in y  po ­
zę z m ie n n y m  na tężen iem  do ru sza ły  s ię  z z a p a lo n y m i ś w ia - 
w ie czo ra . W a rs tw a  m o kre go  t ła m i, 
śn iegu  u tr u d n iła  k o m u n ik a c ję
m ie js k ą . W  c e n tru m  s to lic y  po W  W O J. L U B E L S K IM  śnieg 
tw o rz y ły  się k o rk i.  W y p a d k ó w  Pad a ł przez ca łą  noc z p ią tk u  
d ro g o w ych  b y ło  d w u k ro tn ie  na sobotę, a w  c iągu  d n ia  opa- 
w ię c e j n iż  n o rm a ln ie . P od o b - dy p rze sz ły  w  b u rz liw ą  zam ieć, 
n ie  b y ło  w  Ł O D Z I. W  sobotę M o k ry  śn ieg z m n ie js z y ł w i-  
z ra n a  te m p e ra tu ra  spad ła  tu  doczność na d rogach  i  doszło 
do m in u s  4 s to p n i, a w  c iągu  k i lk u  k a ta s tro f.  W y c ią g n ię - 
d n ia  n ie  p rz e k ra c z a ła  p lu s  3 st. to  p o n ow n ie , od łożony  ju ż  do 

p rzysz łego  sezonu, sp rzę t do u -

D Y R E K T O R O W I
S Z C Z E C IŃ S K IE G O  W Y D A W N IC T W A  P R A S O W E G O

mgr Tadeuszowi Wójcikowi
V głębokiego współczucia  
powodu zgonu

Ojca
składa zespół red akcy jn y  
„ K u rie ra  Szczecińskiego”

su w an ia  zasp i lik w id o w a n ia  
ś lizg a w icy . N a d rogach  w o je ­
w ó dz tw a  lu b e ls k ie g o  p ra cow a ło  
w  sobotę o k . 400 osób. P ow aż­
ne tru d n o ś c i z p rze jazd e m  no­
tu je  się w  p o w ia ta c h  K ra s n y ­
s taw  i Zamość.

W  B Y D G O S Z C Z Y  te m p e ra tu  
ra spadła  w  sobotę w ieczo rem  
p ra w ie  do zera. W ra z  z lo d o ­
w a ty m  w ia tre m  raz po ra z  p rze 
ch od z iły  nad  Bydgoszczą i ca­
ły m  P om orzem  sza ru g i śnieżne.

T a k  w ię c  w io sn a  je s t opóź­
n iona  o  b lis k o  m ies iąc . W  w ie ­
lu  re jo n a c h  n ie  ro z m a rz ła  je sz­
cze gleba.

b ie  Z M S  p r z y  u l. O d ro w ą ża  w  
S zc zec in ie  o d b y ł się  k o n c e r t  ka m ę  
ra ln y , w  k tó ry m  w y stąp iła  a-rtyści 
w ę g ie rs c y . B y ł to  n ie z m ie r n ie  u d a ­
n y  k o n c e r t  n a k tó ry  p rz y b y ł taik- 
że  A m b a s a d o r W R L  B . N e m e ty  w  
to w a rz y s tw ie  re d a k to ra  n a e ze lne g o  
„ K u r ie r a  S zc zec iń sk ie g o ”  —  Z . 
C zap liń s k ieg o .

W C Z O R A JS Z Y , so b o tn i dzień 
ró w n ie ż  o b f ito w a ł w  w ie le  c ie ­
k a w y c h  i in te re s u ją c y c h  sp o t­
ka ń  i  im p re z . W  godzinach  ra n ­
n ych  goście w ęg ie rscy  z A m ­
basadorem  W R L  B. N e m e ty  na 
czele s p o tk a li się z a k ty w e m  
p a r ty jn y m  Szczecina w  W o je ­
w ó d z k im  O śro dku  P ro pa ga n dy  
P a r ty jn e j.  D z ia łacze  p a r ty jn i 
in te re s o w a li s ię  p rze b ie g iem  re ­
fo rm y  gospodarcze j na W ę ­
grzech i p ra cą  p a r ty jn ą  oraz 
p o li ty k ą  zagran iczną  W R L .

N A S T Ę P N IE  goście w ę g ie rs c y  u -  
d a l i  się n a s p o tk a n ie  z m ło d z ie żą  
T e c h n ik u m  M e c h a n ic z n o -E n e rg e -  
tycz-nego p rz y  u l.  R a e ib o ra . D o ­
s to jn y c h  gości p o w ita ł d y re k to r  
s zk o ły , H ie r o n im  M ia ro w s k i w ra z  
z g ro n e m  p e d a g o g ic zn y m . Po  k r ó t  
k ie j  in fo rm a c ji  d y re k to ra  n a te ­
m a t h is to r ii s z k o ły  A m b as ad o r  
W R L  B . N e m e ty  i p o zo s ta li goście  
z w ie d z ili k i lk a  g a b in e tó w  i pra.cow  
n i n a u c za n ia . U ro c z y s te  sp o tk a n ie  
z m ło d z ie ż ą  o d b y ło  się w  a u l i  
s z k o ln e j. W  s p e c ja ln y m  p ro g ra m ie  
a r ty s ty c z n y m , n ie z m ie rn ie  poonysło  
w y ro , o b ra z u ją c y m  w ię z y  h is to ­
ry c z n e  naszych  d w ó ch  n a ro d ó w  
u c zn io w ie  z zes p o łó w  m u zy c zn y c h  
i  r e c y ta to rs k ic h  za p re z e n to w a li  
gościom  m u z y k ę  i p o e z ję  w ę g ie r­
ską i p o ls k ą . W  p ię k n ie  u d e k o ro ­
w a n e j sa li w id n ia ł nap is : E l ,  J E N  
A  M A G Y A R  — L E N G Y E L  B A ­
JI A T S  A G ! — N ie c h  ż y je  w ę g ie rs k o -  
p o ls k a  p rz y ja ź ń . P o  w y s tę p a c h  a r ­
ty s ty c zn y c h  m ło d z ie ż  za d a w a ła  p y  
ta n ia  gościom  w ę g ie rs k im , in te re ­
s u ją c  się w a ru n k a m i n a u k i i p ra ­
c y  m ło d z ie ż y  w  W R L , m u z y k ą  i  
s to s u n k a m i p o ls k o -w ę g ie rs k im i. Z a  
b łe ra ją c  głos A m b a s a d o r W R L  B . 
N e m e ty  w  se rd ec zn yc h  s łow ach  
p o d z ię k o w a ł za  n ie z m ie r n ie  g o rą ­
ce p rz y ję c ie , p o d k re ś la ją c , że w i­
z y ta  w  szk o le  b ęd z ie  je d n y m  z  n a j  
m ils zy c h  w s p o m n ie ń  z p o b y tu  w  
S zc zec in ie . N a  za k o ń c ze n ie  p o b y tu  
d e le g a c ji w ę g ie rs k ie j w  szko le , 
A m b a s a d o r W R L , B . N e m e ty  o trz y  
m a i od m ło d z ie ż y  m e ta lo w y  św iecz  
n ik  ze s p e c ja ln ą  d e d y k a c ją , w y k o ­
n a n y  p rze z  u c zn ió w  T e c h n ik u m .

W  P O Ł U D N IE  A m b asa do r 
W R L , B. N e m e ty  i  to w arzyszą ­
ce m u  osoby b y ł p o d e jm o w a n y  
przez p rzew odn iczącego  Prez. 
W R N  M a ria n a  Ł e m p ic k ie g o . W 
s p o tk a n iu  ty m  u czes tn iczy ł se - ’ 
k re ta rz  K W  P ZP R , H e n ry k  
H u b e r i  re d a k to r  nacze ln y  „ K u ­
r ie ra  S zczecińsk iego” , Z d z is ła w  
C z a p liń s k i. Podczas w iz y ty ,  
gospodarz w o je w ó d z tw a  zapo­
zn a ł A m b asa do ra  W R L  i  to w a ­
rzyszące  m u  osoby z a k tu a l­
n y m i za g a d n ie n ia m i życ ia  gos­
podarczego  i  k u ltu ra ln e g o  Z ie ­
m i S zczec ińsk ie j.

W C Z O R A J  W IE C Z O R E M  o d b y ła  
się  ta k ż e  k o n fe re n c ja  p ras o w a d la  
d z ie n n ik a rz y  szc zec ińskich  i o rg a ­
n iz a to ró w  D e k a d y  z u d z ia ł 'm  A m ­
b asadora N a d z w y c z a jn e g o  i P e łn o ­
m o cn e g o  W ę g ie rs k ie j R e p u b lik i  L u  
d o w e j w  P o ls ce . B . N e m e ty . P o d ­
czas teg o  s p o tk a n ia , k tó r e  u p ły n ę ­
ło, w  b a rd zo  se rd e c zn e j a tm o s fe rze  
A m b a s a d o r W R L  p o d z ię k o w a ł je sz  
cze  ra z  za  t ru d  i o lb rz y m i w k ła d

p ra c y  w s z y s tk im  o rg a n iza to ro m  t l i  
D e k a d y . A m b a s a d o r W R L  o d p o w ia  
d a ł ta k ż e  n a  p y ta n ia  d z ie n n ik a rz y .

O S T A T N IA  IM P R E Z Ą  ja k a  o d b y ­
ła  s ię  w c z o ra j w  ra m ac h  D e k a d y  
b y ł „ W ie c z ó r  p y ta ń  i  o d p o w ie ­
d z i o W R L ”  w  P D K  w  Ś w in o ­
u jś c iu . U c z e s tn ic z y ł w  n im  A tta ­
che W o js k o w y  A m b a s a d y  W R L ,  
G y u la  F e h e r  i s e k re ta rz  A m b a s a ­
d y  \y R L  A n d ra s  M o to la i. W  k lu ­
b ie  M P iK  w  Ś w in o u jś c iu  o d b y ł się  
ta k ż e  k o n c e rt  z u d z ia łe m  m u z y ­
k ó w  w ę g ie rs k ic h .

Kalendarium
G o d z. 12 — S a la  K a m e ra ln a  Z am  

k u  — ko n c e rt  es tra d o w y  zespołu w ę  
g ie rsk ieg o  po łąc zo n y z zak o ń cze ­
n ie m  ..T u rn ie ju  W ied zy  o W R L " .

G odz. 17 -  K lu b  „ P in o k io “ -  kon  
ce rt i sp o tk a n ie  z m u z y k a m i w ę ­
g ie rsk im i.

G odz. 17 -  k o n c e rt e s trad o w y ze­
spo łu  w ę g iers k ieg o  w  C hoszczn ie.

W  k ln ie  „C o losseum “  -  p ro je k c ja  
f i lm u  w ę g iers k ieg o  p t. „W ę g ie rs k i 
m a g n a t"

U W A G A :  w  h a llu  Z a m k u  c z y n n y  
je s t  p u n k t  s p rze d a ży  p a m ią te k  1 
w y ro b ó w  p r o d u k c ji  w ę g ie rs k ie j.

Serdeczne przyjęcie
muzyków weg erskioh
W  R A M A C H  I I I  D e k a d y  K u ltu r y  

W ę g ie rs k ie j o b o k  w ie lu  s p o tka ń  I 
im p re z  o d b y w a ją  się ta k ż e  k o n c e r­
ty  k a m e ra ln e  m u z y k i p o w ażn e j w 
w y k o n a n iu  m u z y k ó w  w ę g iers k ich . 
W  p ią te k  o d b y ł się ko n c e rt  w  k lu ­
b ie  Z M S  p rz y  u l. O d ro w ą ża , w czo­
ra j n a to m ia s t w  P D K  w Ś w in o u j­
ściu. O b y d w ie  im p re z y  n a leży  za li­
czyć do n ie z m ie rn ie  u d an y ch .

W  ko n c ertac h  w y s tę p u je  s k rz y p e k  
A n d re a s  K IS Z , ab s o lw e n t k o n s erw a­
to r iu m  m uzyc zn eg o  w  B u d ap es zcie  
i  w  L e n in g ra d z ie . T e n  m io d y  u ta ­
le n to w a n y  s k rz y p e k  k o ń c zy ł as p i­
ra n tu rę  u M ic h a iła  W A J M A N A , zna  
nego s k rz y p k a  ra dz iec k ie g o .

D ru g im  m u z y k ie m  je s t p ia n is ta  
G a b a r  P A S Z K A , k tó ry  a k tu a ln ie  
k o n ty n u u je  jeszcze s tu d ia  m u zyc zn e . 
Jest la u re a te m  ko n k u rs u  m u zy c z ­
nego R ad ia  i T V  W ęg ie rs k ie j.

W  p ro g ra m ie  ko n c ertó w * k tó re  p ro  
w a d z ił  J e rzy  P ie ń k ó w  m u z y c y  w ę ­
g ie rscy z a p re ze n to w a li szczec ińskie j 
i ś w in o u js k ie j pub lic zno ś c i u tw o ry  
m u zyc zn e  zn an y ch  k o m p o zy to ró w  
w ę g ie rs k ic h  i po lsk ich .

D Z IŚ , w  n ie d z ie lę , goście w ę g ier­
scy w y s tą p ią  n a k o n c erc ie  pożegnal­
n y m  w  k lu b ie  s tu d e n c k im  „ P in o ­
k io ” . K o n c e r t  ten  p o p ro w a d z i W a  
le r ia n  P a w ło w s k i. P o c zą tek  ko n c e r­
tu o godz 17. (z)

Statek z Madagaskaru
tu Szczecinie

D Z IŚ  R A N O  z a w in ą ł do  p o r ­
tu  szczecińsk iego  s ta te k  b an de ­
r y  R e p u b lik i M a lg a s k ie j —  m /s 

„M a la g a s y ” . Je dn os tka  p rz y ­
p ły n ę ła  pod  ba las tem . D o ke rzy  

szczecińscy z a ła d u ją  na n ią  6,4 
tys . ton  s ta li,  k tó rą  s ta te k  za­
w ie z ie  do  U S A .

M a c ie rz y s ty m  p o r te m  je d n o ­
s tk i je s t m ia s to  T a m a ta ve .

W a rto  dodać, że s ta te k  te j 
b a n d e ry  z a w in ą ł po  ra z  p ie rw ­
szy do p o lsk ie g o  p o r tu , (aw a)
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G . H U S A K .
P R Z E W O D N IC Z Ą C Y M  R A D Y  
O B R O N Y  P A Ń S T W A

A  P re z y d e n t C ze c h o s ło w a c ji 
L u d v ik  S v o b od a  m ia n o w a ł G u  
sta va  H u  saka p rz e w o d n ic z ą ­
c y m  R a d y  O b ro n y  Paiństw a —  
donosi a g e n c ja  C T K . D o ty c h ­
czas fu n k c ję  tę  s p ra w o w a ł A . 
D u b czek .

A  P o ls ka  d e le g a c ja  w o js k o ­
w a  n a ozele  z m in tet rem  
O b ro n y  N a ro d o w e j. W o jc ie ­
chem  J a ru z e ls k im , o d w ie d z iła  
w c z o ra j s y b e ry js k i o d d z ia ł
A k a d e m ii N a u k  Z S R R  w  N o ­
w o s y b irs k u . G oście  z a p o z n a li 
s ię  m . in . z In s ty tu te m  F iz y ­
k i  J ą d ro w e j.

A  T rz e c h  b y ły c h  S S -m a n ó w  
zo sta ło  u n ie w in n io n y c h  p rz e z  
sąd p rzy s ię g ły c h  w  D a rm ­
s ta d t po c z te ro m ie s ię c zn y m  
procesie , w  k tó ry m  o d p o w ia ­
d a li za za m o rd o w a n ie  lu b  
w s p ó łu d z ia ł w  za m o rd o w a n iu  
p rzes z ło  tys iąc a  Ż y d ó w  i 
R o sja n  podczas d ru g ie j w o j­
n y  ś w ia to w e j.

B y ty  s łu rm b a n n fu e h re r  SS  
T h e o d o r C h ris te ns en , b y ły  
o b e rs tu rm fu e h r e r  SS  K a r l  
K re tz s c h m e r  o raz  b y ły  ob er-  
sc h a rfu e h re r  SS W tih e m  F in -  
d eisen  b y li c z ło n k a m i „S o n -  
d e rk o m m a n d o  4 -A " , k tó re  w  
la ta c h  1S41—1943 d z ia ła ło  w  
o k rę g u  C ze rn ih o w a .

D w a j p ie rw s i zostadii u w o l­
n ie n i z w s zy s tk ic h  z a rz u tó w . 
F in d e is e n a  sąd u z n a ł w in ­
n y m  u d z ie la n ia  p o m o c y  w  
m o rd e rs tw a c h . C h o d z iło  tu  o 
je g o  p ra c ę  ja k o  k ie ro w c y  sa­
m o ch o d u  p rzys tos o w a ne g o  do 
u ś m ie rc a n ia  gaze m . S ą d  u zn a ł,  
że F im deisen d z ia ła ł na ro z­
ka z  i  u w o ln ił  go od  k a ry .

Po nadzwyczajnym zjeździe SPD

Brandt zamierza 
sięgnąć po władzę

„Nawa polityka4* i stare sprzeciwy 
przeciwko uznaniu NRD i qranicy na Odrze i Nysie

B O N N  P A P . W  p ią tek  dobiegł końca nadzw yczajny zjazd Program  stw ierdza, iż „postu- 
zachodnioniem ieckiej p a rtii socja ldem okratycznej, który obra - la t uznania rządu N R D  nie sta­
dowa! trzy  dni w  Bad Godesbcrgu, w  pobliżu Bonn. Zarów no now i konstruktyw nego w kładu  
dokum enty uchwalone na ty m  zjeździe, ja k  i przem ówienie do uregulow ania stosunków  
końcowe W illy  B randta  świadczą o tym , że S PD , k tóra  zde- w ew nętrznych w  Niem czech”, 
cydowanie zapow iedziała  na tym  zjeździe, że 28 w rześnia —  W ystępując w ięc zdecydowanie  
w wyborach do Bundestagu —  zam ierza wreszcie sięgnąć po przeciw ko uznaniu, SPD w  
w ładzę d la  siebie, zdecydowała się iść do tych  w yborów  u ta r - swym  program ie opowiada się 
tym  szlakiem , zarówno w  polityce zagranicznej, jak  i  w e - za „rozległym i porozum ieniam i, 
w nętrznej. k tóre  zapew niłyby  unorm ow a-
Z J A Z D  S PD  uch w alił p ro - cle „rezygnacji z produkcji I  ne współżycie m iędzy obu częś- 

gram  rządow y. S PD  zam ierza nabyw ania  bron i atom ow ej”  i c łam i N iem iec” , 
go realizow ać, jeśli —  ja k  za - opowiada się za układem  o n ie-
pow iadała —  uzyska w  wyfoo- rozprzestrzenianiu  broni a tom o- Rezolucja w  spraw ie niem ieB- 
rach parlam entarnych  absolut- w e j. k ie j odrzuca uznanie granicy
ną większość albo też w raz  z P rogram  zaw iera  s tw ie rdzę - na O drze i  Nysie, przy czym  
inną partią  tw orzyć będzie nie, iż „interes narodow y” n a - m ów i o je j  „respektow aniu"  
rząd koalicy jny . kazu je  N R F  „współpracę i  u -  do czasu zaw arcia  tra k ta tu  po-

Zasady p o lity k i zagranicznej zgadnianie sw ej po lityk i z Z a -  kojowego z  N iem cam i. G ran icę  
zostały u jęte  w  n iezw ykle  la p i-  chodem ’* oraz dążenie do „po- m iędzy N R D  a N R F  nazywa
darnej form ie . Program  zapo­
w iada, że „rozpoczęta przez 
SPD nowa po lityka  zagranicz­
na będzie konsekwentnie, bez 
ilu z ji ,  kontynuow ana”.

Socjaldem okraci umocnienie  
sojuszu atlantyckiego tra k tu ją  
jako  „podstawę p o lity k i poko­
ju ” . W  te j części program  m ó­
w i, iż S PD  działać będzie w  
k ie runku  „redukc ji liezby  
w ojsk Europy wschodniej i  za ­
chodniej", że S PD  stoi na grun_

rozum ien ia  ze Wschodem. „ lin ią  dcm arkacyjną” .

Sensacyjny proces

Koniec^ kariery
„k ró la  pralek“

(Telefonem z Londynu)
P R Z E D  trv h u n a le m  k a r -  do ko m p le tn e g o  b a n k ru c tw a . Pro- ,  w y o u n a ie m  K d u k c ję  w s trzy m a n o , k i lk a  tys ięc y  

n ym  w  L o n d y n ie  rozpoczą ł ro b o tn ik ó w  zn a la z ło  się n a b ru k u ,  
się je de n  z n a jb a rd z ie j sen a sądow y lik w id a to r  u s ta lił, t e  w ie  
s a rv in v rh  n r  o p o s ó w  k tó r y  rzy te ln o ś c i, na k tó re  n ie  m a  żad - s a cy jn ycn  procesów , nego p 0 k ry c ia , w yn os zą  oko ło  500
częściow o u ja w n ia  oszukan tys £unt6W i to je s t oko ło  1,2 m i- 
cze m e tod y  ła tw e g o  b oga- n o n a  d o la ró w .
peniu sie kosztem  «soołe- JAK  si« latwo domyślić, sprytny cem a się  K o s z te m  sum ę B lo a m  nte „  tym  s, ta e lI-  g d y l
czensłw a. „siostrzane'* firm y, których był dy­

rektorem przyniosły mu olbrzymią 
W  C H A R A K T E R Z E  g łów nego  fortunę. Skandalu nie dało się jed-

n ska r/n n ep o  s ło i n rze d  sadem  nak ukryć. Przybrał on tak wielkie oskarżonego s to i p rzea  sąueiu  rozmiary że eioomowi nie pomog-
2 7 - le tm  John  Bloom, do n ie -  j y  anj jego koneksje finansowe, ani 
d aw na  jeszcze zw a n y  „k ró le m  też stosunki we wpływowych ko- 
n ra le k * ' k tó r v  w  c iaeu  n ie s o e ł- ,ach' Ostatecznie wdrożono śledz- p ra ie k  , k tó r y  w  c iągu  n iespe i two j  p o ciągn ięto  go do o d p ow ie -
na  10 la t  n ie  ty lk o  d o ro b ił s ię  dziainości.
o lb rz y m ie j fo r tu n y ,  a le  ró w -  . .  j ,  W S P O M N IA Ł E M
n ież  d o ro b ił s ię  s ła w y  n a jb a r -  JA K * w ó w m m A Ł w » ,
d z ie j rz u tk ie g o  i  energ icznego sp ra w a  c ią g n ie  się od  5 ła t ,  a l 
p rz e m y s ło w e * -  f in a n s is ty  W ie l B1° ° m  za 1ka ' ! c«  0 ™ * * -
k ie j  B ry ta n ii.  P rzez p arę  la t  w *  » *. w o ln o ś c i, p e łn ą  rę k ą  k o -  
B lo o m  uw aża n y  b y t  za „c u -  K ją ta ją c  z o w oco w  sw o ich  o - 
d o w n e  d z ie c k o " lo n d y ń s k ie g o  szukanczych  k o m b in a c ji.  J e ś li 
bus inessu  n a w e t o trz y m a  w y ro k  s k a z u ją -

cy , to  i  ta k  do ko ńca  życ ia  po- 
a  k a r i e r a  B io o m a rze czy w iś c ie  zostan ie  bogaczem, 

b y ła  za w ro tn a , g d y ż  — ja k  to  się
m ó w i -  doszedł z n ęd zy  do  p ie n ię ­
d zy  w  b ły s k a w ic z n y m  te m p ie . P o ­
ch odzi on z b ie d n e j ro d z in y  e m i­
g ra n tó w . C ię żk ie  w a ru n k i fin a n s o ­
w e  ro d z ic ów  z m u s iły  m łodego  J o h ­
n a  do  w czesnego p rz e rw a n ia  n a u k i  
i  p o d jęc ia  p ra c y  za ro b k o w e j. Po  
c a łe j se rii n ie po w od ze ń  t r a f i ł  on  
w re szc ie  n a d o sk o na ły  in te re s . S kon  
s ta to w a ł m ia n o w ic ie , że w obec w y ­
s o k ie j ce n y  a u to m a ty c zn y c h  p ra le k  
p ro d u k o w a n y c h  w  W ie lk ie j B ry ta ­
n i i  o p łaca się im p o rto w a ć  ta n iu tk ie  
części z H o la n d ii , a n as tę p n ie  m o n ­
to w ać  je  w  k r a ju .

P o  n a w ią z a n iu  w s tę p n yc h  k o n ta k ­
tó w  i  po w c iąg n ię c iu  do s p ó łk i k i l  
k u  za m ożn ie js zyc h  ko m b in a to ró w  
B io o m  u ru c h o m ił m a łą  fa b ry k ę , k tó  
ra  dość szy b ko  p rze k s za łc iła  się w  
duże z a k ła d y . W k ró tc e  też  d z ię k i 
k o n k u re n c y jn e j cen ie  p ra lk i B io o m a  
zd o b y ły  w s tę p n y m  b o je m  ry n e k  b ry  
ty js k i . G d y  je d n a k  p o p y t z m a la ł, 
B ioom  p o stan o w ił p o d trzy m a ć  go w  
sposób sz tu czn y  i oszu k ań c zy . O tw o  
rz y l m ia n o w ic ie  k i lk a  „ s io s trza n y c h “  
f irm , k tó re  z a ję ły  się re k la m ą  o raz  
sprze d ażą  p ra le k  po cenach p o n i­
że j ko sztu  p ro d u k c ji. D oszło  do te ­
go, że je d n a  z f i r m  B io o m a  (b iu ro  
podróży) ty tu łe m  p re m ii fu n d o w a ła  
ka żd e m u  o d b io rcy  p ra lk i b ezp ła tn ie  
d w u ty g o d n io w e  w a k a c je  (łąc zn ie  z 
p rze lo te m ) n ad  A d r ia ty k ie m  lu b  M o  
rze m  C z a rn y m .

K W IT N Ą C Y  IN T E R E S  p rospero ­
w a ł 5 la t. W  ro k u  1964 n a s tą p ił je d  
n a k  s k a n d a lic zn y  k ra c h . O k a za ło  
się, że m a c h in a c je  B io o m a  d o p ro ­
w a d z iły  f irm ę  p ro d u k u ją c ą  p ra lk i

J A N  S Z C Z E R B IN S K I (A P I)

lie kosztuje młoda dziewczyna?

< 1Ekspert „żywege towaru
z południowej Francji do Hiszpanii

P A R Y Ż  P A P . M n ie j w ię c e j do w y s p e c ja liz o w a n y c h  „z a k ła -  
p rzed  ro k ie m  uprow a d zon o  w  d o w ”  w  H is z p a n ii i  o ko lica ch  
ta je m n ic z y c h  o ko liczno śc ia ch  M a rs y li i.
o s iem na s to le tn ią  lic e a lis tk ę  z c o  r o k u  na południu Francji
T u lu 7v  w  m om enc ie  Sdv O D U - znikaI°  w nie wyjaśniony sposób do i. u iu z y , w  m om enc ie  guy u-pu stu pięćdziesięC!U dziewcząt. Do tej
Szczała o na  szko lę. N ie d aw n o  pory odnaleziono zaledwie k ilka  — 
o dna lez iono  ją  w  h iszpa ń sk im  zawsze w tych samych okolicznoś- 
mmśoif» A licante* nad M orzem  ciach- Część z tych kobiet zgadza- m iesc ie  A lic a n te  naa m o rze m  ,a sję >>wyemigrowaé“ , zwabiona per
Ś ró d z ie m n ym , gdz ie  w ię z ił ją  spektywą łatwego i wysokiego za- 
w ła ś c ic ie l n ie  c a łk ie m  p ry w a t-  robku. w  rzeczywistości czekał je 

,  -ęj- \tit los nie do pozazdroszczenia,nego d om u, Y v o n  G a lb e r. W  Cena mlodej kobiety, jeśli była 
te n  sposób p o lic ja  fra n c u s k a  dostatecznie urodziwa, kształtowała 
w p a d ła  na t ro p  przestępcze j °.ko i°  d^ óch ‘ ysięcy nowych . , . .  ^  . , ■ franków. Centrum operacyjne ban-
s z a jk l, k tó ra  za jm o w a ła  Się d y znajdowało się w Barcelonie, 
d os ta rcza n ie m  m ło d y c h  ko b ie t gdzie hiszpańscy właściciele hoteli 

i podejrzanych restauracji składali

Przeszczepienie wąlroby
N O W Y  J O R K  P A P . W  je d n y m  ze 

s zp ita li n o w o jo rs k ic h  dokonano  
p rzeszczep ien ia  w ą tro b y  13-le tn ie j 
d zie w czy n ce  ch o re j n a ra k a  w ą tro ­
b y . D a w c z y n ią  b y ła  30-le tn ia  k o b ie ­
ta , -k tó ra  zm a r ła  w  p o n ied z ia łe k  w ie  
czo re m  po  w y le w ie  k r w i do m ó  'gu. 
S tan  zd ro w ia  o p ero w a n e j je s t ja k  
d otą d  z a d o w a la ją c y .

W  O B E R W IE S E N T H Ą  L  
(N R D ), na wysokośc i 10*00 
m , b ud u je  się schron isko  na  
500 łóżek, je dn o  z n a jw ię k ­
szych w  E urop ie . B udynek  
z a p ro je k to w a ł w ę g ie rsk i a r­
c h ite k t Dezsos D u l.

N A  Z D J Ę C IU : m ak ie ta  
20-p ię trow ego  ho te lu .

( C A F -M T I)

zam ó w ie n ia . N a  g ra n ic y  d z ia ła li n a­
to m ias t bezpośredn i p o ryw ac ze  
dzie w czą t, m a ją c y  k o n ta k ty  z f r a n -  
k is to w s k ą  p o lic ją .

W śród m ie szk ań c ó w  p o łu d n io w e j 
F ra n c ji zap a n o w ała  p a n ik a . R odzice  
n ie  w y p us zcza ją  sw ych  k ilk u n a s to ­
le tn ic h  có re k  z d o m u . P ra sa  żąda  
ra d y k a ln y c h  k ro k ó w  w  celu  zap e w  
n ie n ia  bezp ie cze ń stw a  m ło d y m  F ra ń  
cuzkom .

A G R E S O R Z Y  IZ R A E L ­
S C Y  s p ro w o k o w a li k o le jn y  
in c y d e n t w  re jo n ie  K a ­
n a łu  Sueskiego. A r ty le r ia  
Iz ra e la  o s trze la ła  zachodn i 
brzeg ka n a łu . W o js k a  Z  R A  
o d p o w ie d z ia ły  o gn iem , n i­
szcząc u m o cn ie n ia  i  w y ­
rz u tn ie  ra k ie to w e  agreso­
ró w .

N A  Z D J Ę C IU : obs ługa
iz rae lsk ie go  d z ia ła  155 m m  
p rz y g o to w u je  je  do k o le j­
nego s trza łu .

(C A F -te le fo to )

Atlantycki rejs 
„Stefana Batorego“  
przebiega planowo

W IE L K I b a l a t la n ty c k i, k tó ry  od­
b y ł się w  p ią te k  n a p o k ła d z ie  „ S te ­
fa n a  B ato reg o “ , w y p a d ł n ad e r o k a ­
za le . N a  p a rk ie c ie  w y ró ż n ia ły  się  
szczególn ie u ro d z iw e  d z iew częta  »  
zespołu im . H a m a ra a . ud ają ce g o  się  
na w y s tę p y  do U S A  i  K a n a d y . O bec  
n y b y ł k a p ita n  K rz y s z to f M eissner* 
p e łn iąc y  o b o w ią zk i starszego o fice ­
ra , tzn . d o k ła d n ie  tę sam ą fu n k c ję *  
k tó rą  33 la ta  tem u  sp ra w o w a ł jego  
o jc iec  T ad e u sz  w  in a u g u ra c y jn y m  
re js ie  starego „B a to re g o " .

In a u g u ra c y jn y  re js  „S te fa n a  B ato ­
rego“ p rzeb ieg a p la no w o  i s ta te k  
nasz p rz y  n ie  n a jlep s ze j pogodzie  
p rze m ie rza  A t la n ty k  z szybkoftelą  
oko ło  400 m il m o rs k ic h  n a dobę.

O statn ie  d n i I I I  Rzeszy (0

Pilotko Hitlera
K IM  B Y Ł A ?  O D D A J M Y  G ŁO S S A M E M U  F U E H R E R O W I. 

N a m anifestacji w  szkole lotn iczej w  G ruenn ing  wiosną 1940 
roku , k iedy  Hanna Reitsch fascynow ała e litę  w ładców  I I I  Rze­
szy podniebnym i ew oluc jam i, A d o lf H it le r  pow iedział: „P rzy ­
w iozła  m nie tu  m oja  najlepsza p ilo tka, nasz w ie lk i as —  H an­
na Reitsch —  abym  m ógł w am  powiedzieć o naszych celach 
w  w ojn ie , k tó re j pierw szy etap zakończyliśm y zm iażdżeniem  
Polski...”.

M inę ło  5 la t. Znow u b y ł kw iecień. A łe  I I I  Rzesza rozsypy­
w ała  się ju ż  w  gruzy.

L O T N IS K O  T E M P E L H O F
O fen syw a  A r m i i  R a d z ie ck ie j i  w y d z ie lo n y c h  je dn o s te k  W o j­

ska P o lsk iego  d o ta r ła  do w ró t  B e r lin a , w o k ó ł k tó reg o  zac isną ł 
się s ta lo w y  p ie rśc ie ń , z w ia s tu ją c y  n ie u c h ro n n y  ko n ie c  faszy­
stow sk iego  p a n ow an ia  w  N iem czech . O s ta tn ią  n ad z ie ją  k ry ­
ją cych  się w  gruzach  K a n c e la r ii Rzeszy w odzów  „ W ie lk ic h  
N ie m iec”  b y ła  a rm ia  gen. W encka, k tó rą  osob is ty  ro zka z  H i­
t le ra  m ia ł w ezw ać na odsiecz B e r lin a . F u e h re r p o le c ił d osta r­
czenie tego ro zka zu  s w e j osob is te j p ilo tc e , H a n n ie  Reitsch, k tó ­
ra  m ia ła  rów nocześn ie  p rze p ro w a d z ić  z w ia d  lo tn ic z y  nad pod - 
b e r liń s k im  lo tn is k ie m  T e m p e lh o f. T u  p rze w id z ia n e  b y ło  lą do ­
w a n ie  o dd z ia łó w  W encka, m a ją c y c h  osw obodzić  okrą żon y  
B e r lin .

H anna R e itsch  w y s ta r to w a ła  m a ją c  na  p ok ła d z ie  n ow o  m ia ­
now anego i  o s ta tn iego  ju ż  m a rsza łka  L u f tw a ffe  I I I  Rzeszy, 
gen. R it te r  v o n  G re im a . M im o  o s trz e liw a n ia , p rze d a rła  się nad  
lo tn is k o  i  z n iżyw szy  się na  w ysokość 600 m e tró w , s tw ie rd z iła , 
że lo tn is k o  leży  na  „z ie m i n ic z y je j”. A  w ię c  w o lne ... Z n ow u  
n a b ra ła  w yso kośc i i  zw ię kszy ła  szybkość, by za lako w a n ą  ko ­
p e rtę  z  ro zka zem  H it le ra  zaw ieźć p łk . S traube , sze fo w i szta­
bu  gen. W encka. J e j serce ro s ło  —  to  ona  sp ro w ad z i odsiecz, 
ona o d w ró c i lo sy  w o jn y , ona u ra tu je  fu e h re ra . M a rsza łe k  R it ­
te r  vo n  G re im  sp ieszy ł ju ż  z g ra tu la c ja m i. F u e h re r n ie  za ­
w ió d ł s ię  na  s w o je j H a n n ie

(c. d . n.)
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PR O CES rosnącej i  ro ku  
na rok  ilości rozw odów  
jes t na W ęgrzech pa lą ­

cym  problem em  społecznym, 
k tó ry  zna jdu je  się w  centrum  
zainteresow ania opinii publicz­
n e j.

N ie z m ie rn e  też  b y ło  m o je  
z d z iw ie n ie , gdy zosta łem  za prę  
szony  na u ro czys to śc i obcho­
d ó w  „s re b rn e g o  w ese la ” , k tó re  
ś w ię c iło  jednocześn ie  25 m a ł­
ż e ń s tw  ,

W io s k a  M ezokóvesd, leżąca 
w  n a jb a rd z ie j n a .p ó łn o c  w y s u -  
n ię ty m  w o je w ó d z tw ie  W ę g ie r ;] 
—  w  k o m ita c ie  B o r sod, b v !a  •'] 
w ła ś n ie  te re n e m  ty c h  u ro c z y - ■> 
stośc i, k tó re  o d b iły  się szero­
k ie  echem  w  c a łym  k ra ju .  To 
b y ło  w ła ś c iw ie  św ię to  w szys t­
k ic h  m ieszka ńcó w  te j w io s k i,  
dozg on n ych  m a łże ń s tw , d la  k tó  
r e j  p o ję c ie  „ro z w o d u ”  je s t  zu­
p e łn ie  n ieznane.

J A K  m n ie  p o in fo rm o w a n o , 
w k ró tc e  12 d a lszych  p a r m a ł­
że ńsk ich  z M ezókovesd  obcho­

d z ić  będzie ty m  razem  u ro czy ­
stość „z ło ty c h  g od ów ” .

O d ś w ię tn ie  w y s tro jo n e  p a ry  
p o d ą ż a ły  d o . U rzęd u  S ta n u  C y ­
w iln e g o , gdz ie  p rz e ż y ły  po ra z  
tlrugii swą m łodość, w  o tocze­
n iu  d o ros łych  dz iec i, a często 
n a w e t i w n u k ó w , a s y s tu ją c y c h  
d z ia d k o m  ju ż  na  w ła s n y c h  no ­
gach . P re zen tów , k w ia tó w , a 
p ó ź n ie j w in a  b y ło  co n ie m ia ra . 

N ie  m o g łem  pow s trzym ać  się 
od  zadan ia  ju b i la to m  k i lk u  p y ­
ta ń ,  k tó re  z m ie rz a ły  do w y  k r y  * 
c ia  re c e p ty  na  t rw a łe  i  szczę­
ś liw e  m a łże ńs tw o :

O T O  G aspar H a jd u , sędz iw y, 
» pa lo ny  słońcem , w y s o k i m ęż­
czyzna  m ó w i d z ia rsko :

III DEKADA KULTURY WRL H e s k a  
dozgonnych małżeństw
z— W  ro d z in ie  ja  zawsze no­

szę kapelusz... a le  n ig d y  n ie  
s p rz e c iw ia m  się tem u , co po ­
w ie  żona. C h c ia ł oczyw iśc ie  po  
c h w a lić  się, że czu je  się pa ­
n em  dom u, w  k tó ry m  w  zasa­
dz ie  k ró lu je  jego  m a łżo nka . Ta  
zaś z k o le i może n ie  obaw iać  
się  d e tro n izac ji...

A  O T O  Jozesefne L a n s z k y  —  
Jak  m i szepczą do ucha s łyn na  
b y ła  w  w iosce  z tego, że k o le j­
n o  da ła  kosza 19 s ta ra jącym .

—  D Ł U G O  W Y B IE R A Ł A M  
—• m ó w i, śm ie ją c  się  —  aż w resz  
d e  n a tra f i ła m  na swego. M ó j 
m ą ż zna doskona le  odpa lonych  
k o n k u re n tó w , zna ic h  za le ty  i 
s ta ra  się być lepszy, n iż  w szy­
scy o n i razem  wzięc i...

F IL O Z O F IC Z N A  O D P O ­
W IE D Ź , z k tó re j m ożna w y ­
ciągnąć receptę  na  szczęśliwe 
m a łżeństw o .

W śród  tańczących  w id z ę  z 
w e rw ą  porusza jącą  się w  czar­
daszu parę  s ta ruszkó w . To  m a ł 
żeństw o P a ta k i, k tó re  w  ro ku  
u b ie g ły m  o bch od z iło  60 ro c z n i­
cę ś lubu . O na lic z y  sobie 77 
ła t, on zaś 81.

Po tań cu , zu pe łn ie  n ie  zmę­
czona, Jozesefne P a ta k i rzuca  ta 
ką  receptę  na t rw a łe  m a łżeń ­
s tw o :

—  D o bra  ko b ie ta  n aw e t z 
d ia b ła  z ro b i a n io ła , a le z ła  
zn iszczy na jlepszego m ężczyz­
nę...

W N IO S E K : unikać złych ko ­
biet, ja k  najdale j od nich...

W io s k a  M ezókóvesd zostan ie  
p od n ies ion a  w k ró tc e  do ra n g i 
m ias ta . N ie  w iem , czy odnośne 
c z y n n ik i n ie  b ra ły  pod  uw agę 
i tego fa k tu ,  że n a jle p ie j na 
W ęgrzech  u d a ją  się ta m  m a ł­
żeństw a , k tó re  w  p ra k ty c e  do­
c h o w u ją  p rzys ię g i, aż do g ro ­
b o w e j desk i.

Ta:k je s t w  c ic h e j i  s p o k o j­
n e j w s i,  a le  ja k  będzie, g dy  
b a k c y l c y w il iz a c j i za raz i te  te ­
re n y?  —  pada często p y ta n ie  
p sycho lo gó w  w ę g ie rsk ich .

(P A P )

M IE C Z Y S Ł A W  K R A L

K ło po ty  z  k a d rą  h o te lo w ą

I iid iiifz  nu statku
W  T E J  C H W IL I  F L O T A  P Ż M  L IC Z Y  B IJ S K O  130 jedno­

stek o łącznym  tonażu p raw ie  830 tys. D W T . Pod koniec r. 
1970 je j  nośność w zrośnie do ponad 1 m in  ton D W T . W zrost 
flo ty  pow oduje zwiększenie zapotrzebow ania na kadry  p ły w a ­
jące różnych specjalności. O ficerów  naw igatorów  i m echani­
ków  kształcą Szkoły M orskie. K adrę  m arynarską  zasilają  m ło ­
dzi ludzie po odbyciu służby w ojskow ej w  m arynarce w o jen ­
ne j. G orzej natom iast przedstaw ia się spraw a dopływ u ludzi 
do działów  hotelowych na statkach.

O B E C N IE  na  je d n o s tk a c h  
P Ż M  p ły w a  149 o c h m is trz ó w ,
161 k u c h a rz y , 76 m łod szych  ku  
ch a rzy , 48 s te w a rd ó w  ż p e łn y ­
m i k w a li f ik a c ja m i z a w o d o w y ­
m i, 123 m łod szych  s te w a rd ó w ,
144 p o m o c n ik ó w  k u c h a rz y  o raz 
212 p o m o c n ik ó w  s te w a rd ó w . A 
w ię c  s łu żba  h o te lo w a  na s ta t­
kach  P Ż M  lic z y  ponad 990 p ra ­
c o w n ik ó w . W  p o ró w n a n iu  z ea- 
łą k a d rą  p ły w a ją c ą  —  to  b a r­
dzo n ie w ie le .

T Y M C Z A S E M  p ra c o w n ic y  c i od­
g ry w a ją  n a je d no s tk ac h  p ły w a ją ­
cych  n ie m a łą  ro lę . N a  n ic h  spoczy­
w a  odp ow ied z ia ln o ść  za za p ro w ia n -  
to w a m e  s ta tk u , za sc h lu d n y  w y g ląd  
pom ieszczeń a d m in is tra c y jn y c h , ob­
sługę p as aże ró w , k a p ita n a , o fice ró w  
i  za ło g i, p ro w a dze n ie  g o sp o d ark i ży  
w ie n io w e j, k a n ty n o w e j, m a te r ia ło ­
w e j, k a n c e la r ii s ta tk o w e j, p rzyg o to ­
w y w a n ie  d o k u m e n tó w  do o d p raw  
ce ln y ch , p ro w a dze n ie  p ra w id ło w e j 
go sp o d ark i g o d z in a m i n a d łic zb o w v -  
m i i w o ln y m i d n ia m i w  d z ia le  ad- 
m in is trąc y jn o T g o sp o d arc zym  itp . Sio  
w e m  — z a jm u ją  się w s zy s tk im i spra  
w a m i s o c ja ln o -b y to w y m i za łóg  p ły ­
w a ją c y c h  n a  je d no s tk ac h . O c zyw iś ­
cie, ta c y  p ra c o w n ic y  m u szą m ie ć  od 
p o w ię d n ie  k w a li f ik a c je  zaw odow e. 
P e rso n e l h o te la rs k i n ie  je s t zb y t  
lic z n y . G d y  ¡p rac ow n icy  chcą w y ­
zys ka ć  d n i w o ln e  czy też u r lo p y  w y  
p o ezy n ko w e — za c zy n a ją  się k ło p o ­
ty , b o w ie m  re ze rw a  k tó rą  dys p o nu ­
je  p rzed s ię b io rs tw o  je s t m in im a ln a .

K A D R O W C Y  P Ż M  b o ry k a ją  
się za tem  z ¡n ie  la da  tru d n o śc ią  
m i p rz y  u z u p e łn ia n iu  w a k u ją ­
cych  e ta tó w . Z a tru d n ia ją  w ię c  
w y k w a lif ik o w a n y c h  ku c h a rz y  
czy k e ln e ró w  z lą du  lu b  abso l­
w e n tó w  szkó ł s p e c ja lis ty c z ­
n ych . Je dn ak  n ie  znaczy to  
w ca le , że pe rson e l t a k i odpo­
w ia d a  w y m a g a n io m  s ta w ia n y m  
p ra c o w n ik o m  na  m o cy  ro zp o ­
rządzen ia  o  k w a lif ik a c ja c h  za­
w o d o w y c h . P rzede  w s z y s tk im  
zaś lu d z ie  z lą d u  n ie  zn a ją  
s p e c y fik i p ra c y  na m orzu .

P R Z E D  K IL K O M A  L A T Y  w  szcze­
c iń sk ich  szk o ła ch  gospodarczych  
is tn ia ły  k la s y  k u c h a rz y  i s te w a r­
d ów  o k rę to w y c h . P Ż M  u m o ż liw iła  
s łuchaczom  ty c h  k las  o d b yw a n ie  
p ra k ty k  za w o do w yc h  n a sta tk ac h , 
k tó re  s ta ły  w  S toczn i R e m o n to w e j. 
A b so lw e n c i o o d p ow ied n ic h  k w a li­
f ik a c ja c h  o ra z  z o d p ow ied n ią  p ra k ­
ty k ą  -  b y li p rz y jm o w a n i n a ty c h ­
m ia s t. K ło p o ty  s p ra w ia li u czn io w ie  
szkó l zas ad n ic zyc h . C zy n n ik ie m  
o g ra n ic za ją c y m  b y ł ic h  w ie k , b o ­
w ie m  ty lk o  n ie lic zn i u k o ń c z y li la t 
’  P o za  ty m  n ie m a l w szyscy absol

K iedy wreszcie zaświeci, 
faiosenne słońce?

W 26 rocznicę
powstania
w warszawskim getcie

G D Y  T W O R Z O N O  getta
żydowskie w  okupow anej 
Polsce, n ik t wówczas nie 
znał cynicznych słów guber 
natora dystryk tu  w arszaw ­
skiego, Ludw iga Fischera, 
że „Ż y d zi będą g inę li z glo 
du i nędzy, a z kw estii ży ­
dow skiej pozostanie cm en­
ta rz”.

P O N A D  400 tys ięc y  lu d z i z a m k n ę ­
li h it le ro w c y  w  c e n tra ln y c h  d z ie ln i­
cach W a rs z a w y , tw o rzą c  n a jo k ru t ­
n ie js zy , n a jb a rd z ie j tra g ic z n y  re z e r ­
w u a r, z k tó re g o  cze rp a li, po up rzed  
n im  w y e k s p lo a to w a n iu  w s zys tk ic h  
s il lu d z k ic h , su ro w ie c  d la  fa b ry k i 
śm ierc i w  T re b lin c e . C ze k a ją c  na  
śm ierć  lu d z ie  ż y l i w  w a ru n k a c h ,  
k tó ry c h  d z is ia j n ik t  p rz y  zd ro w y c h  
zm y s ła ch  b ęd ą cy , n ie  m oże sobie 
w y o b ra z ić .

Synowie
Machabeuszów

. K M ©
«? postaci... ciasta

U C Z E N I A u s t ra l i i  op raco w a ­
l i  sposób p rz e c h o w y w a n ia  m le  
k a  w  s tan ie  n a d a ją c y m  s ię  do 
spożyc ia  p rzez  o k re s  ro k u . Jest 
to  s p e c ja ln ie  w ażne  d la  k ra ­
jó w  tro p ik a ln y c h .  M le k o  je s t 
p rz e ra b ia n e  na  ro d z a j b ardzo  
sm a czn ych - b is k w itó w , lu b ia -  

I n y c h  szczegó ln ie  przez dz iec i.

W  ty m  tru d n y m , zro zp a c zo n y m  i 
z o b o ję tn ia ly m  n a w s zystko , co n ie  
d o ty c zy ło  kęsa efileba i m y ś li o prze  
t rw a n iu , ś rodow isku  k o n ty n u u ją  
d zia ła lno ś ć  n ie lega lne żyd o w s k ie  o r ­
g a n iza c je , z w ią z k i i  p a rt ie  p o lity c z ­
ne. W  m a rc u  1942 r. n a  ic h  czele sta 
ją  ko m u n iś c i czerp iący sw e s iły  z 
k o n ta k tó w  z d z ia ła jąc ą  ju ż  za m u -  
ra m i P o ls k ą  P a rt ią  R o b otn ic zą .

P O W S T A N IE  W  G E T C IE , stano ­
w ią c e  w y ra z  bohaterskiego , choć 
b ezn a d z ie jne g o  protestu, w y b u c h ło  
w  s y tu a c ji, k ie d y  ja sn y  sta l się fa k t  
c a łk o w ite j lik w id a c ji g e tta . P rze d ­
te m  b o w ie m , pod p re te k s te m  „ za ­
t ru d n ie n ia  w  dobrych  w a ru n k a c h  
n a  w s ch o d zie“  h itle ro w c y  w y w ie ź li 
z  W a rs z a w y  i  zg ła dz ili w  T re b lin c e  
o k o ło  300 ty s ię c y  Z3’d ó w . D z ia ło  się 
to  w s zy s tk o  p rzy  w s p ó łd z ia ła n iu  
Ju d e n ra tu , a  zb ie ra ją c y  się n a P la ­
cu P rz e ła d u n k o w y m  lu d z ie  p rz y p ro ­
w a d za n i b y li pod k o n w o je m  ży d o w ­
sk ic h  p o lic ja n tó w .

19 K W IE T N IA  1943 ro k u  w y s tą p i­
ła  re szta  ju ż  Ż y d ó w  w a rsza w s k ie g o  
g etta  w  o b ro n ie  swego h o n oru  i 
godności lu d z k ie j. K ie d y  h it le ro w c y  
ro zp o czę li s w o ją  „w ie lk ą  a k c ję “ , bo  
ta k  ja k  n a  iro n ię  n azw an o  ko ń c o w y  
eta p  l ik w id a c ji  getta, n a  m u ra c h  i 
p ło ta c h  p o ja w iły  się n a p is y  Ż y d o w ­
s k ie j O rg a n iz a c ji B o jo w e j:  „ D o  b ro ­
n i ! “ , „ K o b ie ty  i  dzieci do schro­
n ó w !“ , „ Z g in ą ć  z h o n o re m !“ . T o  
o statn ie  has ło  oddaw ało  w  ja k ż e  t ra  
g ic zn y m  s k ró c ie  ca ły  ce l po w sta n ia . 
Z  d o starc zo n ym i up rzed n io  p rze z  po i 
s k ie  o rg a n iza c je  nodzic.m ne k i lk u n »

stom a p is to le ta m i, z  k i lk o m a  s e tk a ­
m i g ra n a tó w  i  je d n y m  k a ra b in e m  
m a s zy n o w y m  ro zp o czę li p o w stańcy  
g etta  n ie ró w n y  b ó j.

..n a m y  d o b rze  je g o  p rzeb ieg  i t r a ­
g ic zn y  k o n ie c  te j w a lk i .  T rw a ła  ona  
n a  ch w a łę  pow sta ńc ó w  i k u  w ś c ie k ło  
ści h it le ro w s k ic h  o p ra w c ó w , bardzo  
długo . B y ła  p ro tes te m , k tó ry  g łośnym  
echem  ro z le g ł się po c a ły m  św iecie  
p o ru sza jąc  s u m ie n ie  m il io n ó w  z w y ­
ją tk ie m .. s iedzących  za  oceanem  
p rzy w ó d c ó w  s y jo n is ty c zn y c h  n ie  tra  
cących n ad z ie i n a  p o ro zu m ien ie  sie 
z H im m le re m  „ w  k w e s ti i ży d o w ­
s k ie j“ . W a lk a  w  w a rs za w s k im  getcie  
p o tw ie rd z iła  b o jo w e  w s p ó łd z ia ła n ie  i 
zw y c z a jn ą  lu d z k ą  p rz y ja ź ń  m ię d zy  
o b ro ń ca m i g e tta  a  p o lsk im  p o d z ie ­
m ie m . C i, k tó rz y  o ca le li z pog ro m u , 
k tó rz y  p rzez  m u ry , k a n a ła m i czy 
ja k ą k o lw ie k  in n ą  d rogą w y d os ta li 
się z p ie k lą  zg liszcz i  ru in , przez  
p o lsk ie  ro d z in y  i p rze z  po lsk ie  o r­
g a n iza c je  p o d z iem n e otoczen i zosta­
l i  s p e c ja ln ą  o p ie k ą  i u k ry c i .  W ie lu  
z n ic h  ż y je  jeszcze, d a ją c  św iad e ctw o  
p ra w d z ie  o czynach  „B y s tre g o “ , 
„ R e d y “ , „ S z y n y “  „ S ła w k a “  -  do ­
w ó d c ó w  o d d z ia łó w  G L  i A K  b o ha- 
le rs k o  n iosących  p om oc b o jo w n i­
k o m  z getta .

N ie k tó r z y  z  n ic h  p rz y g lą d a ją  się 
d z is ia j lu b  u cze stn ic zą w  iz ra e łs k o -  
e n e re fo w s k ic h  sjes tach  zgody lu b  w  
o rg a n izo w a n iu  g ett d la  d y s k ry m in o  
w a n e j i p o n iża n e j ludnośc i a ra b ­
s k ie j. C i w o lą  n ie  p a m ię ta ć  o ro c z­
n ic y  p o w s ta n ia  w  w a rs za w s k im  
getcie.

R E M IG IU S Z  S Z C Z Ę S N O W IC Z

w e n c ł te c h n ik ó w  1 szkó ł zas ad n i­
czy ch  m u s ie li odbyć o b o w ią zk o w ą  
służbę w o js k o w ą , po k tó re j n ie  zaw  
sze w ra c a li n a  s ta tk i. J e d n a k  c y k ­
lic z n y  dopły'w  p ra c o w n ik ó w  p o zw a ­
la ł „ ła ta ć  d z iu ry “ .

W  T E J  C H W IL I  n a s tą p iło  w y  
ra źn e  s fe m in iz o w a n ie  zaw odu, 
b o w ie m  k i lk a  la t  te m u  z l ik w i­
dow a n o  w e  w sp o m n ia n ych  
szko łach  k la s y  z o w y m i k ie ­
ru n k a m i.  M in is te rs tw o  O św ia ­
ty  i  S z k o ln ic tw a  W yższego n ie  
p rz e w id z ia ło  w  indeksach  za­
w o d o w y c h  s p ec ja ln o śc i s te w a r­
da czy ku ch a rza  o krę to w e go . 
O d tego  czasu w s z y s tk ie  p rze d ­
s ię b io rs tw a  a rm a to rs k ie  nasze­
go w yb rze ża  b o ry k a ją  s ię  z 
p o w a ż n y m i k ło p o ta m i k a d ro ­
w y m i.

Dopiero w  tym  roku władze  
m a ją  zam iar reaktyw ow ać te  
k ie ru n k i. K a n d y d a c i na  p ły w a ­
ją c y c h  s te w a rd ó w  czy ku c h a ­
rz y , p odobn ie  ja k  p rze d  la ty , 
o d b y w a ć  będą p ra k ty k i zaw o­
dow e  na s ta tk a c h  P Ż M  oraz 
zd obyw ać w  szko le  w ia d om ośc i 
z d z ie d z in y  p ra w a  i ra to w n ic ­
tw a  m o rsk ie g o , g e o g ra fii m o ­
rza , e k s p lo a ta c ji f lo ty  czy b u ­
d o w y  s ta tk u . A b s o lw e n c i z ta  
k im  w y k s z ta łc e n ie m  opuszczą 
rn u ry  szko ły  d op ie ro  za k i lk a  
la t. D y re k c ja  T e c h n ik u m  i  Z a ­
sadn icze j S z k o ły  G ospodarcze j 
p o in fo rm o w a ła  nas, że k la sy  
będą l ic z y ły  po 40 s łuchaczy. 
T a k  w ię c  p rz e d s ię b io rs tw a  a r­
m a to rs k ie  znów  będą m u s ia ły  
u c ieka ć  się do p ó łś ro d k ó w  — 
k u rs ó w  sp e c ja lis ty c z n y c h  d la  
n ie w y k w a lif ik o w a n y c h  k a n d y ­
d a tó w  na s te w a rd ó w  czy  k u ­
c h a rzy . Z re sz tą  w ie lu  p ra c o w ­
n ik ó w  p ły w a ją c y c h  ju ż  d łu g ie  
la ta  w  ty c h  sp ec ja ln o śc iach  n ie  
pozna ło  jeszcze c a łk o w ic ie  t a j ­
n ik ó w  sw o jego  zaw odu. O prócz 
k ło p o tó w  z lic z b ą  p ra c o w n i­
kó w , p rz e d s ię b io rs tw a  m a ją  
ocw ażne  p ro b le m y  z ja kośc ią  
w y k o n y w a n e j p rzez  n ic h  p ra ­
cy.

S L O W  K IL K A  o k a d rz e  o f ic e r­
s k ie j, a w ię c  o och m is trzac h  — k ie ­
ro w n ik a c h  d z ia łó w  a d m in is tra c y jn o -  
g o spodarczych . K ie d y ś  o ch m istrzem  
n a  s ta tk u  b y ł p ra c o w n ik  n ie  m a ją c y  
k w a li f ik a c ji  o fic e rs k ic h , a  w ię c  ste­
w a rd  o k rę to w y . J e d n a k  w  te j c h w i­
l i  — w  m y ś l o d p ow ied n ic h  za rzą ­
d zeń  — d z ia łe m  ty m  m oże k ie io w a ć  
je d y n ie  o fic e r  P M H , k tó ry  m a d y ­
p lo m  in te n d e n ta  o krę tow eg o  1, I I  
lu b  I I I  k la s y .

A R M A T O R  S Z C Z E C IŃ S K I 
d y s p o n u je  b ardzo  m a łą  lic z b ą  
p ra c o w n ik ó w  te j spec ja lnośc i. 
Ćo ro k u  m u s i w ię c  o rg an izo ­
w a ć szko len ie  d la  s tew ardó w , 
k tó rz y  o trz y m u ją  p óźn ie j ś w ia ­

d ec tw a  u p ra w n ia ją c e  do w y ­
k o n y w a n ia  zaw odu o ch m is trza . 
W p ra w d z ie  p rz y  G d y ń s k ie j 
S zko le  M o rs k ie j is tn ie je  k ie ru ­
n ek  in te n d e n tó w  o k rę to w y c h , 
lecz lic z b a  a bs o lw e n tó w  je s t 
n ie w y s ta rc z a ją c a , a p r io ry te t  

p rzy  ic h  z a tru d n ie n iu  m a PLO . 
R o la  ochm is trza  je s t ró w n ie  
w ażna  ja k  k a p ita n a . S porządza 
on  ro z licze n ia  d ew izow e , do ­
k o n u je  z a k u p ó w  za g ra n icą , o- 
p ie k u je  się pasażeram i, k ie ru ­

je  p o d le g ły m i sobie  lu d ź m i, c ią  
żv na  n im  o g rom na  o d p o w ie ­
d z ia lno ść  m a ją tk o w a , często 
m u s i p o d e jm o w a ć  sam odzie lne, 
pow ażne  d ecyz je  w  obcych  
p o rta ch .

O C Z Y W IŚ C IE , k w a li f ik a c je  n a b y ­
te  w  szk o lą ch  za w o do w yc h  tu  n ie  
w y s ta rc z a ją . F lo ta  co ro k u  o trz y m y  
w a ć  będzie  w ię ks ze  s ta tk i, n a  k tó ­
ry c h  s tanow isko  o ch m is trza  je s t n ie  
odzow ne. K i lk u  a b s o lw e n tó w  g d y ń ­
s k ie j u cze ln i ń ie  ro zw ią że  p ro b lem u. 
W y d a je  się, że n ie  m o żn a  zw le ka ć  
z d e c y z ją  o p o w o ła n iu  p rzy  P S M  
k ie ru n k u  in te n d e n tó w  o krę to w y c h .

K U R S Y  sp ec ja lis tyczn e  ii 
szko len ia , w  k tó ry c h  roczn ie  
b ie rze  u d z ia ł b lis k o  509 osób 
n ie  p o p ra w ią  s k o m p lik o w a n e j; 
s y tu a c ji k a d ro w e j w  d z ie d z i­
n ie  a d m in is tra c ji s ta tk o w e j. A 
p ro gn ozy  na la ta  p rzysz łe , choć 
b a rd z ie j o p ty m is ty c z n e , n ie  u - 
eh ron ią  od k ło p o tó w , z k tó r y ­
m i od  la t  b o ry k a ją  się a rm a ­
to rz y .

Anna; W ięckow ska-M aehay

Masza fele-rozmowa
z kierownikiem muzycznym Rieldy Telewizyjne)

Szlagier musi
być bezsporny!
M IN Ę Ł O  J U Ż  P Ó Ł  S E T K I N O T O W A Ń  na T e lew izy jn e j 

G iełdzie  P iosenki, jes t w ięc o czym  pogadać. Rozm aw iam y *  
Jackiem  Szczygłem, k ierow nikiem  m uzycznym  giełdy i  rów ­
nocześnie kom pozytorem  lieznych przebojów.

T U  j« * ł  svdagier! Ja re m a
S tęp o w s kt t. u trzy m a n ą xa re-
k o rd o w ą  Mość s^ ra ed a n yc łi
n a ą ra ń  „ Z ło tą  p ły tą ” .

Łatwowierność
Z N A N Y  P IS A R Z  T ru m a n  C apote  

ka te g o ry c zn ie  zap ro tes to w ał p rzec iw  
ko  p rz y p is y w a n iu  m u  a u to rs tw a  
pew nego  a r ty k u łu  k tó r y  za w ie ra ł  
fa n ta s ty c zn e  tw ie rd ze n ie , że Jo h n  F . 
K e n n e d y  jeszcze ż y je , choć je s t in ­
w a lid ą , p rz e b y w a ją c  pod strażą w  
szp ita lu  w  D a llas . T e n  id io ty c z n y  
a r ty k u ł k tó ry  -  ja k  się  p rzyp u s zcza  
— zo sta ł s fa b ry k o w a n y  w  ś rod o w i­
sku  s tu d en c k im  ja k o  w ie lc e  n ie ­
s m ac zny  „ ż a r t“ b y ł c y to w a n y  p rzez  
n ie k tó re  p is m a i rozg łośn ie. „ Z d u ­
m ie w a ją c e  je s t, że w ie lu  lu d z i dało  
m u  w ia rę  — s tw ie rd za  T ru m a n n  C a­
pote. — „ W c ią ż  jeszcze o trz y m u ję  po 
d w a dzieś c ia  lis tó w  d z ie n n ie  od osób, 
k tó re  sądzą, że m o że  to  je d n a k  
p ra w d a * .

Krzyżówka nr 16
w ó j.

poznańsk lrri, 8. P ra k ty k a n t  są dow y, 
9. S k ła d k a  w  g rze h a z a rd o w e j, 10. 
„ S p iż a rn ia “1 p aro w ozu , 11. N a jw ię k ­
szy w  Polsce sk le p  w ie lo b ra n ż o w y  
(s k ró t) , 13; L ite ra  fo n e ty c zn ie , 14. 
N ie p o trze b n ie  je  sobie s za rp ie m y , 
17.; R o d za j a k s a m itu . 18. S z p ik  w o ło ­
w y , 19. K o ja rz ą  się z p a zu ra m i, 22. 
Im ię  m ę sk ie , 23. E u ro p e js k a  nazw a  
cesarza ja p oń s k ieg o , 25. Z im n y  n a ­
pó j z c za rn e j k a w y  1 k o n ia k u , 26. 
R a n k ie m  n a  łące.

P IO N O W O : 1. M ie s zk a  pod z ie m ią , 
2. K o n tra k t', 3. W a lc z y  z b y k ie m , 4. 
H a n d lo w a  Tub w o je n n a , 5. W ieś—m u ­
zeu m , 6. O dleg łość m ię d z y  d w o m a  
d ź w ię k a m i,;  ró żn ic a  ic h  w y so k oś ci, 
12. C h o d a k i, sa bo ty  ( l .p .) , 15. N a ­
m ia s tk a , 16, S ie rm ię g a  — część s iro -

„Mrożonki“
J A K  D O N O S Z Ą  z Los A ngeles, 

ta m te js ze  to w a rzy s tw o  g ru p u ją c e  90 
le k a rz y  szp ita ln y c h  s tu d iu je  m o ż li­
w ości k o n s e rw o w a n ia  w  za m ro żo ­
n y m  stanie, o rg an ó w  lu d z k ic h , p rze -  
znaczonyóh; do t ra n s p la n ta c ji. N a  ra  
zie  e k s p e ry m e n ty  o g ra n ic za ją  się do 
zam rażania*, i  ek sp e d io w a n ia  sam olo ­
ta m i psich n e re k . W  p rzys zło ś ci — 
w e d łu g  p la n ó w  to w a rz y s tw a  — m a ją  
b y ć  zam raża n e , ko n s e rw o w a n e  i  eks 
p ed io w an e  śa m o lo ta m i do z a in te re ­
sow an yc h  d d b io rcó w  ró w n ie ż  in n e  
org an a  zw ie rzę ce , a  p ó źn ie j — w  
m ia rę  postępów  n a u k i — ta k ż e  o rg a ­
n a lu d z k ie . ;

Czf Fenicjanie
o d kry li

A m e r y k ą ?
Z N A L E Z IO N Ą  w  B ra z y ­

l i i  ka m ie nn ą  p ły tę  z n a p i­
sam i w  ję z y k u  F e n ic ja n  
ro z s z y fró w a ł a m e ry k a ń s k i 
uczony S. G ordon . N a p isy  
na te j p ły c ie  o po w ia d a ją  
o w y d a rz e n ia c h  m a ry n a rz y , 
k tó rz y  w y p ły n ę li na M orze  
C ze rw one  z Z a to k i A ka b a  
razem  z 10 in n y m i o k rę ta ­
m i. K ie d y  m a ry n a rz e  m in ę  
l i  P rz y lą d e k  D o b re j N a ­
dz ie i, ic h  o k rę t zos ta ł u n ie  
s io ny  w  czasie n iesp o dz ie ­
w a n e j b u rz y  w  n ie w ia d o ­
m y m  k ie ru n k u . J a k  m ó w ią  
d a le j n ap isy , o k rę t d o p ły ­
n ą ł do „d a le k ic h  b rzegów  
górzystego  k ra ju ” . M a ry ­
n arze  zeszli na b rzeg  n ie ­
znanego lą du  w  „19 ro ku  
p a n o w a n ia  C h ira m a ” .

G ordo n  po p rz e s tu d io w a ­
n iu  te j p ły ty  s tw ie rd z ił,  iż  
F e n ic ja n ie  m o g li być  na  2 
tys . la t  p rzed  K rz y s z to fe m  
K o lu m b e m  p ie rw s z y m i od ­
k ry w c a m i A m e ry k i.  Ic h  
w p ły w e m  m ożna w y t łu m a ­
czyć n ie k tó re  zb ieżnośc i 
m ię d z y  ś ró d z iem no m o rską  
c y w il iz a c ją  antycznego 
ś w ia ta , a fo rm a m i tzw . 
w czesnych  k u l t u r  A m e ry k i.

)u  lu d o w e go , 20. T w o rz y w o  n a w a ­
l iz k i,  21. U d a je  ją  d e rm a , 24. S k ie p  
z w y ro b a fm  a r ty s ty c z n y m i i  a n ty ­
k a m i.

L i t e r y  w  k ra tk a c h  o p o d an yc h  n i­
że j ozn ac zen ie m  u tw o rz ą  hasło , k tó  
re  p ro s im y  podać ja k o  d o d atko w e  
ro z w ią z a n ie  k r z y ż ó w k i:

A —2, H —7, J —13, B -4 ,  H -1 3 , B - l ,  
H —3, A —12, C -4 , F —5, A -4 ,  D -8 ,  L -1 0 , 
L —3, D -9 ,  F —2, L —3, J - 6 ,  B - l ,  L -3 ,  
B —11, H —1, K —2, D —12, L —6, Ł -1 0 ,  
H —4, K —6, F —10, L - 3 ,  B -7 , J - 9 ,  F -1 0 , 
F —1, L - 3 ,  K —12, J —5, A —12, D -9 ,  G -6 ,  
B —3, L - 8 ,  F —7, L —11, 1 -2 , K -1 2 .

R o zw ią za n ia  p ro s im y  n ad s y ła ć  pod  
adresem  re d a k c ji, p l. H o łd u  P ruskie  
go 8 do 30 b m . z a d n o ta c ją :  „ K r z y ­
żó w k a  n r  16“ .

W S R O D  C Z Y T E L N IK Ó W , k tó rr;  
ńadeślą p ra w id ło w e  ro zw ią za n ia  zo­
sta ną  roz lo s ow an e  n as tę p u jąc e  n a ­
g ro d y  u fu n d o w a n e  p rzez  P Z U :

k o m p le t s e rw e te k , w a zo n  cepeliow  
sk i, c u k ie rn ic a , p a te ra  do to r tu , p rzy  
rzą d  do o tw ie ra n ia  b u te le k , g rza łk a  
e le k try c z n a , nocna la m p k a , nożyce  
do c ięc ia  d ro b iu  i k ry s z ta ło w y  ta ­
le rz  do ciast.
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P O Z IO M O : K ilim . V a lm y , Jo n tek . 
Is e re , m e ta fo ra , ru n d a , m e n to r. S ło ­
w ia n in , S edan, e m e ry t, id o l, m o n i­
to r, Iz a ra , d a k ty lo s k o p ia , „ M o to r“ , 
sto la rz , a rb ą , ta r ta k , b ro d y , a lu m i­
n iu m . a ta m a n , sy ro p , k a m ie n ie , o - 
b ia d . a w a r ia , ra n e k , anoda .

P IO N O W O : K res , m in ia tu ra , L eo ­
n a rd , V e rn e , L an g e , Y m a , g a rd e ro ­
ba, k o rn ik i, Ja m n o , T e ty d a , k o ry ­
ta rz , O U N , stos, m o to ro w e r, lim o -  
n ia da . m e m b ra n a . A la b a m a , lu ty .  
A s tu ria , ty ra d a , a rioso , ra n k a , ta ra n , 
k a p o k , m ę k a , ser.

H A S Ł O : O w y p a d e k  n ie tru d n o , o 
polisę b ard zo  ła tw o .

N a g ro d y  w y lo s o w a li:  D a n u ta  S w ir -  
ska — D rezd e n ko , u l. Ś w ie rc ze w s k ie ­
go 5/2 — k o m p le t do m a n ic u re , M i ­
ro s ław a  S zu d a rsk a  — Szczec in , u l. 
F lo r ia n a  Szarego  la /8  — se rw is  do  
S a w y , A le k s a n d e r S k a rb a  — S zcze­
c in , u l. S ła w o m ira  16/7 — w ie czn e  
p ió ro , A r t u r  B e z ia  — Szczecin , u l. 
K lo n o w ic za  150/1 — p rz y b o rn ik  k reś ­
la rs k i.

N a g ro d y  do o d e b ra n ia  w  re d a k c ji,  
p o k . 55.

—  P A N IE  J A C K U , odkąd u - 
snęła nam n a tu ra ln ą  śm iercią  
giełda rad iow a, T V  dzierży w  
notowaniach monopol, a  to zo­
bow iązuje...

—  K ie d y  d z ia ła ły  d w ie  g ie ł­
d y , n ie ja k o  k o n k u re n c y jn e , 
c h c ia ło  się ar o b ić  coś lepszego, 
te ra z , w ła ś n ie  ze w zg lę d u  na 
m onopo l, też b y  s ię  c h c ia ło  le ­
p ie j d ob ie ra ć  p iose n k i.

—  Czyżby nie zw iększy! się 
napływ ?

—  N ie  spec ja ł n ie. Choć na 
ilo ść  n ad s y ła n y c h  u tw o ró w  n ig  

d y  n ie  m ożna narzekać. M a m y 
sw o je  g rono ., tw ó rc ó w , d a je m y  
sporo  s<zans d e b iu ta n to m ,

—  C zyte ln ików  interesuje  
„kuchnia” giełdow a. Jak  w y  
biera się piosenki?

—  W  w y b o rz e  w s tę p n y m  b ie  
rze  u d z ia ł re d . O lszewska 
m o ja  s k ro m n a  osoba. W y ty p o ­
w a ne  p rzez  nas p io s e n k i akcep  
tu je  bądź n ie , szersze k o ­
le g iu m  z W . F i l le re m  i J. K le y -  
n y m . N o i  zaczyna  się p ra ca  
p rzez  c z te ry  d n i i  noce, n ie  l i ­
cząc p o s z u k iw a ń  w y k o n a w c ó w , 
a ra n ż e ró w  itp . N a jp ie rw  n ag ra  
r.ia , z re g u ły  nocą —  k o rz y s ta ­
m y  ze s tu d ió w  ra d io w y c h . P o ­
tem  n a u ka  syn ch ron u .

—  T o  znaczy, że głos w  cza­
sie program u leci z taśm y, a 
w ykonaw cy znakom icie  im itu ­
ją ...

—  W łaśn ie . Lecz  to  n ie  w s z y ­
s tko . Następnego d n ia  k a m e ro ­
w a  p ró ba  s y tu a c y jn a , potem  
jeszcze k a m e ro w a  genera lna ,

— No i  co drugi w torek  ca­
la  m uzykalna  część polskiej 
te le-rodzin y  zasiada i słucha.

—  S poro  jeżdżę  po  k ra ju  z 
k o n c e rta m i i rz e c z y w iś c ie  wszę 
dz ie  o g ie łd z ie  m ow a...

—  P anie Jacku, ozy n ie  n a ­
leżałoby, ze w zględu w łaśnie  
na rozpiętość w iek u  i za in te ­
resowań te lew idzów  rozbić giel 
dy na m łodzieżową i „dorosłą”?

—  M o im  zd an ie m , n ie . S z la ­
g ie r m u s i b yć  bezsporny , u n i­
w e rs a ln y , a w te d y  śp ie w a ją  go 
d z ie c ia k i, n a w e t n ie  ro z u m ie ­
ją c  s łó w , śp iew a  m łodz ież , pod 
ś p ie w u ją  p rz y  g o je n iu  d o roś li. 
Jest n a to m ia s t in n a  sp ra w a : 
w y n ik  g ie łd y  ro b i m łod z ie ż . Je 
ś li p io s e n k i ró w n o rz ę d n e  p re ­
z e n tu je  w y k o n a w c a  łu b ia n y  
p rzez  s ta rszych  i  w y k o n a w c a  
b e a to w y  łu b ia n y  p rzez  m ło ­
dzież, ba, je ś li n a w e t ta  d ruga  
je s t s łabsza, w y n ik  b y w a  p rz e ­
sądzony.

—  W  ciągu nunMMiyeh 50 no­
tow ań dw ukro tn ie  bodaj do
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4 *  w  o s ta tn im  okres ie  szcze­

c iń s k i O T V  —  w  u b ie g łą  n ie ­
dz ie lę  za preze n to w a no  w  p ro ­
g ra m ie  o gó ln o p o ls k im  a u d yc ję  
s a ty ry c z n ą  o o s ła w io n e j ro zg ło ­
ś n i ra d io w e j „W o ln a  E u rop a ” . 
W y re ż y s e ro w a ł p ro g ra m  Janusz  
M arzec, a  w y s tą p il i w  n im  a r ­
ty ś c i szczec ińsk ich  scen. Rzecz 
im a ła  d ob re  tem po , n ie  b ra k ło  
in w e n c ji re a liz a to rs k ic h , n a to ­
m ias t n ie k tó re  te k s ty  ra z iły  o- 
gó ln iko iu ośc ią .

D ru g a  p ozyc ja  p rzedstauńona  
w  u b ie g ły m  ty g o d n iu  k ra jo w e j 
w id o w n i to  „S Z C Z E C IŃ S K IE  
K O N F R O N T A C J E ” . Z  ja k ie j po 
z y c j i  s ta r to w a liś m y  przed 24 la  
ty  z a n im  d o p ra c o w a liś m y  się 
d z is ie jsze j ra n g i —  nowoczes­
nego m ia s ta  i  w ie lk ie g o  zespo­
łu  p o r to w o -p rze m ys lo w e go ?  J a ­
k i  je s t Szczecin d n ia  dzis ie jsze­
go? —  o to  p y ta n ia , na k tó re  
s ta ra l i się o dpow iedz ieć  a u to ­
rz y  „K o n f ro n ta c j i” , u dz ie la ją c  
g łosu  z a ró w n o  je dn e m u  ze 
szczec ińsk ich  p io n ie ró w  (d y r .  
H ie ro n im  M ie ro w s k i) w s p o m i­
n a ją ce m u  la ta , g d y  b y ł tu  p ra w  
d z iw y  „d z ik i  zachód” , ja k  i  n a ­
cze lnem u  a rc h ite k to w i Szczeci­
na  (M ie c z y s ła w  Ja no w sk i), w y ­
tycza jącego  w iz ję  m ias ta  p rz y ­
szłości. P ro g ra m  ilu s tro w a ł f i l ­
m o w y  k o m e n ta rz  p oka zu jący  
poszczególne e ta p y  o db ud o w y  i 
ro z b u d o w y  g ro d u  G ry fa . W su­
m ie  b y ła  to  d ob ra  d z ie n n ik a r­
ska ro b o ta , u da na  „szczecińska  
w iz y tó w k a ”  na m a ły m  ekra n ie .

D o p io n ie rs k ic h  la t  n a w ią z a li 
także  sp o r to w c y  z loka lnego  
m a g azyn u  „S T A D IO N ” . Red. 
L e s ła w  S k in d e r  p rz y p o m n ia ł, 
n ad an y  ju ż  ra z  przez T V , re ­
w e la c y jn y , u n ik a ln y  m a te r ia ł 
f i lm o w y  o S z ta fec ie  Z w y c ię ­
s tw a , k tó ra  w  k w ie tn iu  1946 
ro k u , w  p ie rw szą  roczn icę z w y ­
c ię s tw a  nad  h it le ry z m e m  po­
b ieg ła  w z d łu ż  odzyskanego W y ­
brzeża s z la k ie m  G dańsk  —  
Szczecin. W ie lk a  szkoda, iż  ten  
u n ik a ln y  i  ro b ią c y  dziś w s trz ą ­
sa jące  w raże n ie  m a te r ia ł n ie  
b y ł dotychczas  p re zen tow a n y  
w  p ro g ra m ie  o gó ln op o lsk im  —  
a może by ta k  Szczecin p rze ­
s ia ł go k o leg o m  z „E cha  sta ­
d io n u ” , a by  te n  o gó ln op o lsk i 
m a g azyn  p o ś w ię c ił k ilk a  m in u t  
na ten  a u te n ty c z n y  fra g m e n t z 
h is to r i i  p o lsk ieg o  sportu?  A  sa­
m a  id ea  w skrzeszen ia  S z ta fe ty  
Z w y c ię s tw a  w  ro k u  25-lecia po  
w ro tu  Z ie m  Z a cho d n ich  i  P ó ł­
n ocn ych  do M a c ie rz y  —  bez­
sporna . M yś lę , że ko ledzy  z na ­
szego d z ia łu  sportow ego, k tó r y  
p rzec ież  w  k w ie tn iu  1966 ro k u  
w s p ó ln ie  z M K K F iT  p rz e p ro ­
w a d z ił podobną  szta fe tę  (K o ło ­
brzeg  —  S zczecin), odpow iedzą  
ja k o  p ie rw s i na  a pe l te le w iz ji.

\ O X

program u w prow adzano pewne i 
innow acje. Czy obecna postać 
giełdy T V  jest ju ż  ostateczna?

—  N ie  sądzę. K a ż d y  p ro g ra m  
k o s tn ie je , m u s i s ię  w ięc z m ie - j 
n iać . P rzypuszczam , że do ko ń  i 
ca sezonu p ozos tan ie  racze j bez i 
z m ia n , a oo p o tem  —  to  ju ż  ' 
s ło dka  ta je m n ic a  re d . O lsze w ­
s k ie j.

R o z m a w ia ła :
IR E N A  S O L IŃ S K A

T Ł O M j  W . G A S T O N  I  M . W Y S O C K I
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Zasunął szufladę i przejechał lekko palcam i po stole, nim  

przeniósł w zrok na pannę D oli. N a tę w izytę  u bra ła  się zu ­
pełn ie sportowo. M ia ł«  na sobie spódnicę i obcisły pulow er, 
w łaściw ie bardzo obeisły, s tw ie rdz ił W eber. Włosy były  
świeżo uczesane. Z  daleka od b iu ra  S teinertów , rob iła  w 
ogóle dobre w rażen ie. Nagle na policzkach W ebera po jaw iły  
się m ałe, ładne dołeezki.

—  P raw dę m ów iąc —  odparł —  zapom niałem  o naszym  
spotkaniu, a może nie potraktow ałem  tego, co pan i m ów iła , 
zby t serio.

Podniosła się, obeszła b iu rko  naokoło i  stanęła tuż kol« 
niego.

—  A leż to n ie  jest weale kom plem ent, nie uw aża pan?
—  H m . V
—  N ie  pow ie m i pan lepszego?
P atrzy ła  m u w  oczy z uśmiechem.
W łaściw ie mogę to zrobić, pom yślał W eber. W z ią ł je j  gło­

w ę w  dłonie i p rzyciągnął do siebie. Ustam i przesunął lekko  
po je j wargach. Sam  był zim ny i opanowany, bo ju ż  często 
ro b ił tak ie  próby, a raz naw et zdarzyło m u się, że kobieta  
przy  tak im  dotkn ięciu , zaczęła drżeć. A le  panna D oli n ie  
drżała . K ie d y  na n ią  spojrzał, s tw ierdził, że je j  oczy, po­
w ażne i oddane, skierow ane by ły  na niego. Jedynie kolę usł 
ig ra ł obcy, trudno dający się określić uśmiech. I  nagle W e­
bera zawiódł w łaściw y m u, starannie przestrzegany system  
kontro li. Poczuł satysfakcję i te raz zaczął ją  całować na­
praw dę.

—  P rzyn a jm n ie j to jedno pan um ie —  pow iedzia ła  potem  
panna D oli, westchnąwszy lekko.

Usta je j  uśm iechały się dziw nym  uśmiechem, a  W eber  
jeszcze nie w iedzia ł, co on m a oznaczać. Odsunął pannę  
D oli, podszedł do kanapy i położył się.

—  Czy W ik to ria  była d la  pani uprzejm a? —  spytał. " .
—  W iktoria?
■—  To  ona m ia ła  pan ią  wpuścić.
—  U przejm a? N ie  w iem  naw et. O stentacyjn ie  zam knęła  

W szystkie szafy. Potem  czubkam i palców  podała m i gazetę, 
a  wychodząc trzasnęła d rzw iam i.

W eber pa trzy ł w  su fit i w  duchu się uśmiechał.
—  W ik to r ia  kocha się w  panu? —  spytała  In g rid  D o li p® 

przerw ie.
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W eber spojrzał na nią.
—  N a  miłość boską!
—  N ic  pana z n ią  nie ląezy?
—  A leż, ależ!
—-  Przecież to pana pracownica?
—  A le  ja  nie nazyw am  się S te inert.
—  S te inert! —  prychnęła.
Z  tw a rzy  w yraźn ie  było w idać, ee m yśli o swoim  szefie.
W eber znowu p a trzy ł w  sufit. Jakby m im ochodem  za­

p y ta ł:
—  Dlaczego S te inert nie chce ze m ną robie Interesów?  

Co się w łaściw ie  stało w  ciągu tych paru dni, k iedy  m nie  
nie było w  Ham burgu?

—  Ach... —  nagle znowu była w ie lk ą  dam ą, ta k  nieprz»«  
stępną, ja k  za b iu rk iem  w  przedpokoju S te in e rt* .

—  Coś się stało? —  spytał n iew inn ie  W eber.
—  A  w ięe dlatego to m iłe  zaproszenie na wieczór?
—  Oczywiście.
—  M ia ł pan pecha, drogi przy jac ie lu ! Spraw y S te inert*  

zawsze zostawiam  w  biurze.
O dw rócił się i przeciągle spoglądał na nią. Stała  oparta

0 biurko, ram iona skrzyżowawszy na piersiach. Usta ju ż  się 
nie uśmiechały. W zrok  był zim ny i odpychający.

W yciągnął do n ie j rękę i zrobił zapraszający gest.
—  Chodź no tu ! —  pow iedział ciepło.
Nie. ruszyła  się z m iejsca. Spojrzenia ich k rzyżow a ły  się, 

b y ły  czujne. W  te j szerm ierce spojrzeń oboje m ieli ju ż  po­
ważne osiągnięcia. W eber uzbroił się w  cierpliwość. W ie ­
dział, że ona m usi ustąpić. Poniew aż In g rid  D o li p rzy ję ła  
jego półzaproszenie, m usiała w iązać z tą  w izy tą  pewne na­
dzieje , a nie była  typem  kobiety, k tó ra  od razu  rezygnuje  
z osiągnięcia celu. W nioskow ał tra fn ie , bo naraz sztywna  
postawa zn ikła . A  k iedy usiadła koło niego na kanapie, ju ż  
na nowo uśm iechała się tajem niczo.

—  N ie przeszkadza ci, jeżeli ułożę nogi trochę w  górze —« 
spytał.

—  Przeciwnie, w  ten sposób będę m ia ła  złudzenie, że ju i  
od la t jesteśmy m ałżeństwem .

W eber wyszczerzył zęby.
—  Wybacz, aie m am  za sobą paskudne dni, Przeżyłem  

straszną historię.
—  Bajeczka?
—  Powiedziałem , że to s t r a s z n a  historia.
—  B a jk i często kończą się źle —  odparła In g rid  Doli.
W eber skinął głową i zamyślony spoglądał na nią. S tw ier­

dził, że ten ta jem niczy uśmiech świetnie pasuje do je j  
tw arzy.

—  Jak  to się zaczyna? —  zapytała, nie tracąc w ątku . • -4 
Była sobie raz...

—  Była sobie raz dziewczyna —  zaczął niewesoło Weber,
—  Blondynka —  uzupełniła  panna Doli.
—  Jak  to blondynka? —  spytał W eber, zaskoczony.
—  Księżniczki w  bajkach zawsze są blondynkam i.
W eber uśm iechnął się, w ygodniej ułożył się na kanapie

1 w zrok  u tk w ił w  sufit. M ó w ił raczej do siebie:

(cdn)
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D Z lS  p iłk a rs k a  e k s tra ­
k la sa  p a u zu je . N ie d z ie la  
sp o rto w a  u p ły n ie  je d n a k  
pod zn ak ie m  p i łk i  nożnej. 
Oczy k ib ic ó w  sk ie ro w a ne  
są na K ra k ó w  gdzie  z m ie ­
rzą  się re p re ze n ta c je  P o l­
s k i i  L u k s e m b u rg a  (tra n s ­
m is ja  te le w iz y jn a  — godz. 
11.55), P onadto  5 k o le jk ę  
w io s e n n e j ru n d y  ro z e g ra ją  
zespoły I I  l ig i,  w a lczyć  bę 
dz ie  I I I  lig a  oraz lig a  okrę  
gow a I pozosta łe  k la s y  
szczebla w o je w ó d z k ie g o . W  
naszym  w o je w ó d z tw ie  na 
czo ło  w y b ija ją  s ię  nastę ­
p u ją ce  mecze: A rk o n ia  — 
U n ia  T a rn ó w  w  Szczecin ie  
( I I  lig a ) i  Pogoń B a r lin e k  
— W a rta  Poznań ( I I I  lig a ) 
w  M y ś lib o rz u , (r)

W  T O W A R Z Y S K IM  rneczu, ro ze ­
g ra n y m  w c z o ra j w  B ęd z in ie , Z a g łę ­
b ie  (Sosnow iec ) p rze g ra ło  z S zo m ­
b ie rk a m i (B y to m ) 1 :S.

II ligo
W  K ra k o w ie  m ie js c o w a  C rac o v ia  

p o k o n a ła  S ta r t  (Ł ód ź) 1:0. n a tom iast 
w  W a rs za w ie  G w a rd ia  w y g ra ła  z 
H u tn ik ie m  N o w a  H u ta  3:0.

P iłk a rk i m yślą  o m ie jscu w  czołówce

Mistrz Polski przeegzaminuje

siódemkę“ Pogoni A ZS  W ro c ła w  —  m is trz o m  P o l­
s k i.  z k tó ry m  sp o tk a m y  się  w  
p ią te k  ro zs trzyg ną ć  na sw o ją  
korzyść. Z d ru ż y n ą  tą, ja k o  je ­
d y n y m  I- lig o w e e m  n ig d y  je sz­
cze n ie  w y g ra liś m y . M oże  w ię c  
ty m  razem będzie  le p ie j.  N a ­
s tęp n i n a jb liż s i nasi p a r tn e rz y  
to : P rze m ys ła w  P oznań (27 bm.), 
C raco v ia  (2. V .), A z o ty  C h o rzów  
(4. V .) i  S ta r t  G da ń sk  (14. V.).

Rozm . ( ja -g r)

JJ
W  N A J B L IŻ S Z Y  P IĄ T E K  g ry w k a c h  o  p u c h a r C R Z Z . Z

25 bm . rozpoczyna  s ię  p oz io m u  ja k i  z a p reze n to w a ły  
w iosenna  ru n d a  ro z g ry -  na  te j im p re z ie  nasze za w ód - 

w e k  o m is trz o s tw o  e k s tra k la s y  n ic z k i je s tem  za do w o lo ny . N ie
p i łk i  rę czn e j ko b ie t. S zczec iń - p rz e g ra liś m y  ta m  żadnego p o - w , 7V_tlc i-  sn o tka n ia  rQ7e. 
ska  Pogoń z a jm u je  w  ta b e li 7 je d y n k u . Na t le  p ozo s ta łych  _ c 70zeHni>
m ie jsce . O k i lk a  s łó w  na te -  d ru ż y n  zespół w y p a d ł b ardzo  8 y Ro
.m at zespołu , je go  o s ta tn ie g o  dobrze . M o je  podop ieczne  g ra -  
sukcesu  w  p uch arze  C R Z Z  i  ły  p o p ra w n ie  pod  w zg lędem  
n adchodzących  ro z g ry w e k  p o - ta k ty c z n y m , dobrze  w y trz y m a -  
«pros iłiśm y tre n e ra  Z y g m u n ta  ły  ró w n ie ż  k o n d y c y jn ie  t ru d y  
J a k u b ik a . tego  tu rn ie ju .  Po zakończen iu

—  Ja k  ocenia  pan  w ys tę p  za w odów , na k tó ry c h  obecnych 
s w o ich  podop iecznych  na za w o- b y ło  w ie lu  szczecin ian , zgoto- 
dach  o p u c h a r C R Z Z? w a l i  o n i naszym  dz iew czę tom

—  W y w a lc z o n y  p rzez nasz ze m iłą  o w ac ję , 
s p ó ł w  P ozn a n iu  sukces, je s t _  P ro gn ozy  p rze d  I I  ru n dą ?  
d ru g im  t r iu m fe m  P ogoni w  ro z  —  p 0 s e r ii je s ie n n e j jesteśm y

DR M. REWAJ KIEROWNIKIEM 
w y p r a w y  w  A t la s

J A K  J U Ż  IN F O R M O W A L IŚ - d z ie lną  w  g ó ry  A z ji .  T e go ro cż- 
m y  w  p ie rw s z y c h  d n ia ch  cz e rw  na  e kspedyc ja  tra k to w a n a  je s t
ca w y ru s z a  w  g ó ry  M a ro k a , 
W y s o k i A tla s , szczecińską w y ­
p ra w a  a lp in is ty c z n a . O s ta tn io , 
n a s tą p iła  zm iana  w  sk ła dz ie  
k ie ro w n ic tw a  e k s p e d y c ji. P o l­
s k i K lu b  W y s o k o g ó rs k i za pro ­
p on ow a ł dotychczasow em u k ie ­
ro w n ik o w i szczec ińsk ie j w y p ra ­
w y . m g r Ta de u szow i P io tro w ­
sk ie m u  i  zastępcy, d r  T a d e u ­
szow i R e w a jo w i u d z ia ł w  ra -  
d z ie c k o -p o ls k ie j w y p ra w ie  w  
P a m ir  z ty m , że T . R e w a jo w i 
p o w ie rzo n o  fu n k c ję  k ie ro w n ik a ; 
g ru p y  p o ls k ie j.  P on iew aż w y ­
p ra w a  ta  o db yw a ć  s ię  będzie  
w  ty m  sam ym  czasie co szcze­
c iń ska  pos ta no w io n o , że do M a ­
ro k a  w y je d z ie  n ie  10 a 3 a lp i­
n is tó w  a k ie ro w n ic tw o  g ru p y  
p o w ie rzo n o  w ie lo le tn ie j p rz e ­
w o dn iczą ce j K lu b u , d r  M a r i i  
R ew a j.

P o n a d to  w  ek s p e d y c ji te j  w e zm ą  
u d z ia ł n as tę p u jąc e  oso b y : m g r S ta ­
n is ław  M a ta łe w s k i (z -c a  k ie ro w n ik a )  
— g eo g ra f, Jó ze f B ry ła  — e k o n o m i­
s ta , J o la n ta  L a n g e  — s tu d en tka  P S , 
m g r Z d z is ła w  P ru s is z  — ek o n o m is ta , 
m g r w f ,  K rz y s z to f S k u p n ie w ic z , 
H e n r ie t ta  U h e re k -S tra s z k o  — le k a rz ,  
m g r in ż . F ran c is zek  W iec zo rek .

C z ło n k o w ie  szczecińsk ie j w y ­
p ra w y  z a m ie rza ją  dokonać n o ­
w y c h  p rze jść  w  górach  W yso ­
k ie go  A tla s u  w  re jo n ie  Dżebel 
T u b k a l (4 165 m ) o raz  w  D o lo ­
m ita c h  M a ro k a ń s k ic h  (A io u i)  
o ra z  p o w tó rz y ć  k i lk a  bardzo  
t ru d n y c h  p rze jść . P on a d to  po ­
d e jm ą  o n i szereg p ra c  b a d a w ­
czych.

T A K  W IĘ C  w  cze rw c u  szczec in ia­
n ie  zd o b yw a ć  będą szc zy ty  g ó r A z ji  
i A f r y k i.  W a rto  dodać, że w  w y p rą  
w ie  ra d z ie c k o -p o ls k ie j u czestn iczyć  
będ z ie  ty lk o  6 P o la k ó w , w  ty m  
d w ó c h  ze Szczec ina.

W  następnych  ła ta c h  a lp in iś ­
c i z naszego g ro d u  za m ie rza ją  
zo rg an izo w ać  w y p ra w ę  sam o-

ja k o  g enera lna  p ró b a  p rze d  
ty m  p rzeds ięw z ięc iem .

T A R .

5 waterpoiistów
Arkonii w kadrze

P O L S K I Z W IĄ Z E K  P Ł Y ­
W A C K I p o w o ła ł 5 n a s tę p u ją ­
c y c h  p iłk a rz y  w o d n y c h  szcze­
c iń s k ie j A r k o n i i  do K a d ry  N a ­
ro d o w e j: K rz y s z to f  B iega ła ,
Janusz K o ź łu k . M ie c z y s ła w  I r -  
cha, R ysza rd  W ie rz b ic k i i  D a ­
n ie l W y c y ń s k i.

B ie g a ła  i  K o ź łu k  p rz e b y w a ją  
obecn ie  na z g ru p o w a n iu  k a d ry  
o l im p ijs k ie j w  O s tro w c u . T rz e j 
p o zo s ta li, ze w zg lę du  na naukę  
w  szko le , n ie  m o g li w z ią ć  u -  
d z ia łu  w  ty m  obozie i  tre n u ją  
,W Szczecin ie .

A rk o n ia  p rz y g o to w u je  się o - 
becn ie  do t ra d y c y jn e g o  tu r n ie ju  
1-m a jo w e g o , k tó r y  odbędzie  się 
w  S zczecin ie  w  obsadzie  m ię ­
d z y n a ro d o w e j (r)

Sukces polskiej
wyprawy

do jaskiń płd. Meksyku
P O W A Ż N Y  sukces o d n ieś li m łodzi 

polscy n a u k o w c y  — u czestn icy w y ­
p ra w y  K lu b u  W yso k o g órsk ieg o  do 
ja s k iń  p o łu d n io w eg o  M e k s y k u . Zba  
d a li oni ponad 30 no w yc h  ja s k ih  
d o k o n u ją c  szeregu w a żn y c h  o d k ry ć  
i  o b s e rw a c ji z zak re su  zoo log ii, geo 
lo g ii i pa leo n to log ii p ó łk u li zachod­
n ie j. U cze s tn icy  w y p ra w y  zeszli na  
głębokość 300 m do ja s k in i Sotano  
de San A ugus tin  -  n a jg łęb s zej ja ­
sk in i n a  p ó łk u li za c h o d n ie j i  je d n e j 
z n a jtru d n ie js z y c h  d o  p o ko n an ia  na
6 w ie c ie .

Dziękujemy...
. . .p iłk a rk o m  rę c zn y m  Pogon i za 

p o z d ro w ie n ia  z m is tr z o s tw  C R Z Z .
. . .Z A W O D N IK O M  o-raz k ie ro w ­

n ic tw u  s e k c ji k o la rs k ie j M K S  O g­
n iw o  za m ilą  k a ir tk ę  z p o z d ro w ie ­
n ia m i ze z g ru p o w a n ia  w  J e d lin ie ,  
w  G ó ra c h  S o w ic h , (a )

na 7 m ie jscu . S tać nas na p e w ­
no na  w ię ce j. W  I  ru n d z ie  
dz iew czę ta  ro z e g ra ły  na w y je ź -  
dzie 7 sp o tka ń , a u s ieb ie  ty lk o  
4. M ia ło  to  n ie w ą tp liw ie  duży 
w p ły w  na obecną lo k a tę  w  ta ­
b e li. W  nadchodzących  roz­
g ry w k a c h  s y tu a c ja  będzie  od ­
w ro tn a . M a m y  w ię c  n ie m a łe  
szanse na p o p ra w ie n ie  p o z y c ji. 
W  zespole, m im o  iż  o s ta tn io  zo­
s ta ł tro c h ę  „ r o z b ity ”  —  k i lk a  
za w odn iczek  doznało  n ie g ro ź ­
n ych  na szczęście ob raże ń  —  
p a n u je  b o jo w y  duch . C hcem y 
in a u g u ra c y jn y  p o je d y n e k  z

0 iźnwiiy przylot
piłkarzy Luksemburga

N A  D Ź W IĘ K  h e jn a łu  z W ie ż y M a r ia c k ie j rozpoczn ie  się dziś 
o godz. 12.00 na s ta d io n ie  W is ły  w  K ra k o w ie  m ięd zypa ń s tw ow e  
sp o tka n ie  p iłk a rs k ie  P o lska  —  L u k s e m b u rg . Będzie  to  nasz 
p ie rw szy  w ys tę p  w  e lim in a c ja c h  do  m is trz o s tw  ś w ia ta  w  
M e ksyku .
W  P R Z E D D Z IE Ń  m eczu z ja -  w  n ie d z ie ln y m  s p o tk a n iu  nasz 

w i l l  się w  K ra k o w ie  ty lk o  p o i-  zespół w y s tą p i w  sk ła dz ie : G o- 
scy p iłk a rz e , k tó rz y  p rz y je c h a li m o la  —  A nczo k , S zad ko w sk i, 
a u to ka rem  ze zg ru p o w a n ia  w  W in k le r ,  L a to c h a  —  W ilczek , 
W iś le  i  zam ie szka li w  H o te lu  D e jn a , B la u t  —  S z o łty s ik , L u -  
P o lsk im . W szyscy są z d ro w i i  b a ń s k i, B ry c h c y . 
p e łn i hum oru . Na te m a t m eczu
n ie w ie le  się m ó w i. W  g o d z i- T R U D N IE J S Z Ą  p od róż  do 
nach  w ie czo rn ych  nas i re p re -  K ra k o w a  m ie li p iłk a rz e  L u k -  
zentanc i b y l i  w  k in ie  na  f i lm ie  sem burga . P rz y le c ie li o n i w czo - 
„K łe o p a tra ” . P ra w d o p o d o b n ie  r a j  do W a rsza w y  w  g od z i­

n ach  p o p o łu d n io w y c h  sam o lo ­
te m  z B ru k s e li.  N a s tęp n ie  m ie li 
udać s ię  w  dalszą p od ró ż  lo t ­
n iczą  do p o d w a w e lsk ie g o  g ro ­
d u . N ie s te ty , sa m o lo t do K r a ­
k o w a  n ie  o d le c ia ł. W  te j sy ­
tu a c j i  nasi goście  o d b y li o s ta t­
n i e ta p  p o d ró ży  a u to ka re m , 
k tó r y  do K ra k o w a  d o ta r ł w 
późnych  g od z in ach  w ie c z o rn y c h

Firmowe“ plotki 
na niedzielę

f i l  w  d z is ie js z y m  s p o tk a n iu  
p ię ś c ia r s k ic h  d r u ż y n  P o ls k i i 
W io c h  ( P u c h a r  E u ro p y ). z p o i 
s k le j  s t r o n y  w y s tą p i  p r a w d z i­
w a  d r u ż y n a  m a ń k u tó w " .  
W ś ró d  w y ty p o w a n y c h  n a  te n  
m ecz  z a w o d n ik ó w  a ż  T w a lc z y  
z o d w ro tn e j  p o z y c j i .  Są to :  
B ta ż y ń s k i,  C a ru k ,  K o k o s z k a .  
M o n te w s k i.  H e b e l, R u d k o w ­
s k i  i  M a c h la ń s k i.

f i l  Z n a n a  z w ie lu  u d a n y c h  
w y s tę p ó w  n a  b ie ż n i,  b y ła  w ie  
lo k r o tn a  re p re z e n ta n tk a  P o l­
s k i  s p r in te r k a  B a rb a ra  S O -  
B O T T A  w y s tą p i ła  o s ta tn io  w  
n o w e j r o l i  — o g lą d a l iś m y  ją  
w y g ła s z a ją c ą  fe lie to n  o r o l i  
t re n e ra  w  te le w iz y jn y m  m a ­
g a z y n ie  ..E c h o  s ta d io n u " .  P a ­
n i  B a rb a ra  z a m ie rz a  p o ś w ie ­
c ić  s ie  w ła ś n ie  d z ie n n ik a r c e  
te le w iz y jn e j ,  o c z y w iś c ie  w  
d z ia le  s p o r to w y m  T V .

f i l  B u k a re s z te ń s k ie  m is t rz o ­
s tw a  E u ro p y  w  b o k s ie  (31 m a -

ja  — S c z e rw c a )  o d b y w a ć  s ie  
b ę d ą  — c h y b a  p o  r a z  p ie r w ­
szy  w  h is to r i i  t e j  im p r e z y  —  
n a  o tw a r ty m  p o w ie t r z u .  W a l­
k i  to c z y ć  s ie  b ę d ą  w  g o d z i­
n a c h  w ie c z o rn y c h  na  p ię k n ie  
i lu m in o w a n y m  te re n ie  sz tu c z ­
n e g o  lo d o w is k a .

f i l  W śró d  s z ó s tk i z a w o d n i­
k ó w  w y ty p o w a n y c h  w s tę p n ie  
d o  re p re z e n ta c j i  n a  te g o ro c z n y  
W y ś c ig  P o k o ju  z w ra c a  n a  s ie ­
b ie  uw a gę  n o w a  tw a r z  — R y ­
s z a rd  S Z U R K O W S K I. T e n  22- 
le tn i  z a w o d n ik  w ro c ła w s k ie g o  
D o lm e lu  to  — z d a n ie m  tr e n e ­
r ó w  — w ie lk i  ta le n t  k o la rs k i ,  
ś w ie tn ie  d a ją c y  s o b ie  ra d e  za 
r ó w n o  w  je ź d z ie  g ó r s k ie j  ja k  
i  na  t r u d n y c h  e ta p a c h  . .k o ­
la r s k ie j  p r a w d y " .  S z u rk o w s k i  
k a r ie r ą  z a w o d n ic z ą  za c z ą ł d o ­
p ie ro  p rze d  r o k ie m !

320 K M  B E Z  O D P O C Z Y N K U

4 7 - le tn i A n g l ik  B o b  F E E R T -  
L E  p rze sze d ł o s ta tn io  d y s ta n s  
320 k m  w  55 i  p ó ł  g o d z in y ,  
n ie  z a t rz y m u ją c  s ię  p r z y  ty m  
a n i n a  c h w ile .

Z e b ra ł :  g e t

P O L S K IE  R A D IO  nada 
d z iś  d w ie  bezpośredn ie  
tra n s m is je  sp o rto w e . O 
godz. 12 w  p ro g ra m ie  I  
rozpoczn ie  się s p ra w o zd a ­
n ie  z e lim in a c y jn e g o  m e­
czu p iłk a rs k ic h  m is trz o s tw  
ś w ia ta  P o lska  —  L u k s e m ­
b u rg  w  K ra k o w ie ,  a o 
godz. 17.30, ró w n ie ż  w  p ro ­
g ra m ie  I ,  t ra n s m is ja  z 
m ięd zypa ń stw ow e g o  meczu 
bokse rsk iego  o P uch a r 
E u ro p y : P o lska  —  W ło c h y  
w  P io m b ino .

U R O C Z Y S T E  P L E N U M  P Z P N

K R A K Ó W . W  K ra k o w ie  o d b y ło  się 
u ro czy ste  p le n a rn e  posiedzenie  
P Z P N  z o k a z ji p ięćdziesięcio lec ia  poi 
skiego p iłk a rs tw a . W  ze b ra n iu  u -  
c ze stn ie zy li p rzed s ta w ic ie le  w s zys t­
k ic h  o krę g ó w , n a js ta rs i d z ia łacze  
p iłk a rs c y  z ca łego k r a ju ,  b y li r e ­
p re ze n ta n c i b a rw  n aro d o w y c h , p rzed  
s ta w ic ie le  k lu b ó w  o k rę g u  k r a k o w ­
skiego o ra z  w ła d z  w o je w ó d zk ic h , 
m ie js k ic h  i  sp o rto w y ch  K ra k o w a .

W Barlinku - 
biegi przełajowe

D Z IŚ  o godz. 12 w  B a r l in k u  
rozpoczną się w o je w ó d z k ie  b ie ­
g i p rz e ła jo w e  d la  m łod z ie ży  
szkó ł ro ln ic z y c h  i  CRS. W eźm ie  
w  n ic h  u d z ia ł b lis k o  200 d z ie w ­
czą t i  ch łopców . B ędz ie  to  ge­
n e ra ln a  p ró ba  o rg a n iz a c y jn a  
p rzed  c e n tra ln ą  im pre zą , k tó ra  
4 m a ja  odbędzie  s ię  ró w n ie ż  
w  B a r lin k u .

Mislrmstwa „medyków“
w lsosïykowce

Dwa zespoły
szczecińskie

w  fin a le  „ A M
W  P IĄ T E K  w  d ru g im  dniu  

t rw a ją c y c h  w  szczec ińsk ie j h a l i  
sp o rto w e j m is trz o s tw  P o ls k i 
A k a d e m ii M e d ycznych  w  koszy 
kó w ce  k o b ie t i  mężczyzn od ­
b y w a ły  się p o je d y n k i w  g ru ­
pach, k tó re  w y ło n iły  f in a l is tó w  
im pre zy .

W  f in a le  „ A ”  k o b ie t zn a la z ły  
się zespoły Szczecina, Ł o d z i, 
G dańska  i  L u b lin a ,  a w  f in a le  
„ A ”  m ężczyzn —  S zczecin, L u ­
b lin ,  Ł ód ź  i  K ra k ó w . W  f in a le  
„ B ”  k o b ie t w a lc z ą  —  B ia ły s to k , 
K ra k ó w  i  W ro c ła w  a w  f in a le  
,.B”  m ężczyzn —  R o k itn ic a  
G dańsk , W a rsza w a  i  W ro c ła w .

W czo ra j rozpoczę ły s ię  p ie rw ­
sze p o je d y n k i f in a ło w e . P a d ły  
następu jące w y n ik i :

W  f in a le  „ A “  k o b ie t  G d a ń s k  po ko  
ta ł Ł ó d ź  38:33 (19:13), a  Szczecin w y
ra i z L u b lin e m  2G:I3 (1G:8), w  f in a -  

•-1 „Tl“  n a to m ia s t: B ia ły s to k  zw y c ię  
ż y ł 47:18 (18:7) W ro c ła w , a W ro c ła w  
z k o le i p o k o n a ł K ra k ó w  29:8 (13:4). 
W  k a te g o rii m ę żczy zn  w  f in a le  „ A "  

Ł ó d ź p o ko n a ła  L u b lin  57:52 (19:17), 
a Szczecin w y g ra ł z K ra k o w e m  
49:31 (20:11). W  f in a le  ,,B “  G d a ńs k  
w y g ra ł z W a rs za w ą  <4:34 (15:13). a 
R o k itn ic a  z W ro c ła w ie m  57:40 
(35:13). D ziś  os ta tn i d z ie ń  m is t­
rzo s tw . ( ja -g r )

Imprezy sportowe
G O D Z . 9 -  h a la  sp o rto w a  p rz y  u l. 

N a ru to w ic z a  -  M P  w  ko s zyk ó w ce  
„ m e d y k ó w “  ( f in a ły ) .

G O D Z . 9.30 -  M a łe  Je z io ro  D ą b -  
sk ie  -  d. c. I i  R egat Ż eg la rs k ic h  
J a c h tk lu b u  A Z S .

G O D Z . 10.30 -  s tad ion  P io n ie ra  — 
hga o krę g o w a w  p iłc e  n o żn e j:  P io ­
n ie r  — C za rn i.

G O D Z . 11 -  s tad ion  S Z S , u l. K o r ­
dec k ieg o  — I  l ig a  ju n io ró w  w  p itc e  
n o ż n e j: M ies zko  -  D ą b  D ęb n o .

G O D Z . 11 — s tad ion  S Z S  (boisko, 
boczne) -  I I  l ig a  te ry to r ia ln a  w  p il  
ce rę ezn ej m ę żc zy zn : W ia ru s  — C h ro  
b ry  G ło g ó w .

G O D Z . 12 -  s ta d io n  p rzy  u l. 7'w a r  
d o w sk iego  (b o isko  boczne) — I I  l i ­
ga te ry to r ia ln a  w  p iłc e  rę czn e j m ę t  
c z y z n : P o goń  — A Z S  P o zn a ń.

G O D Z . 12 -  s tad ion  w  L a s k u  Ar-« 
k o ń s k im  -  A  k las a  w  p iłc e  n o ż n e j!  
A rk o n ia  — P io n ie r  K lu c ze w o .

G O D Z . 15 -  s tad ion  p rz y  u l. T w a r ­
d o w sk iego  -  I  l ig a  ju n io ró w  w  p iłc e  
n o żn e j:  P o goń  — P ogoń B a rlin e k .

G O D Z . 16 -  s ta d io n  w  L a s k u  A r -  
k o ń s k im  I I  lig a  p iłk a rs k a :  A rk o n ia
— U n ia  T a rn ó w .

G O D Z . 17 -  s ta d io n  „ W is k o rd u “  w  
Z y d o w c a c h  — A  k la s a  w  p iłc e  noż­
n e j : W is k o rd  -  S p a rta  G ry fic e .

G O D Z . 17 -  s ta d io n  w  S to łczyn ie ,
— A  k las a  w  p iłc e  n o ż n e j: S ta l H u ­
ta  -  P o goń  I I  B a r lin e k .

G O D Z . 18 -  p ły w a ln ia  W D S  przy| 
u l. F e lc z a k a  — p ro p ag a nd o w e za-« 
w o d y  p łe tw o n u rk ó w .

G O D Z . 18 -  h a la  sp o rto w a  p rz y  ui.j 
N a ru to w ic z a  -  tu rn ie j b o k s e rs k i ju ­
n io ró w  o m is trzos tw o  o krę g u .

W  M Y Ś L IB O R Z U  o godz. 11 -  I l f l  
lig a  w  p iłce n o ż n e j: P o goń  B a r l i­
n e k  -  W a r ta  P o zn a ń.

W  B A R L IN K U  o godz. 12 -  w o je -i 
w ó d z k ie  b ie g i p rz e ła jo w e  szk ó ł rol-< 
n ic zyc h  ł  C R S . (a )

P o g o ń  p s s e t p Y w a

z Slękitmynti
W  U B . P IĄ T E K  o d b y ł się n a  s ta ­

d io n ie  p rz y  u l.  T w a rd o w s k ie g o  m ecz  
p itk i n o żn e j o  m is trzos tw o  l ig i o k re  
g o w ej p o m ię d zy  zes p o łam i re z e rw  
szc zec ińskie j P o g o n i i s ta rg a rd z k i­
m i B łę k itn y m i. W y g ra l i n iespodzie­
w a n ie  2:1 (1:0) p iłk a rz e  s ta rg a rd zc y .

(g)
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N IE D Z IE L A  
20 K W IE T N IA

D Z IŚ : Czesława  

J U T R O : Fe liksa

P O G O D A
Z A C H M U R Z E N IE  u m ia r  

ko w an e , tem p. do 5 st.

RADA DHIA
A  Z  dzisiejszych im prez  
”  D ekady K u ltu ry  W ę ­
g iersk ie j —  polecam y: kon  
cert estradow y w  Zam ku, 
koncert w  k lub ie  „P ino­
k io” (szczegóły —  p a trz ka­
lendarium ). K in o m a n i m a­
ją  okazję  obejrzeć znako­
m ity  f ilm  „W ęgierski m ag­
n a t”, w yśw ietlan y  w  „Co­
losseum”. M iłe j  rozryw k i.

P O L S K I -  „ C z a rn a  k o m e d ia "  g. 18; 
W S P Ó Ł C Z E S N Y  -  „R zec z  lis top a d o ­
w a "  g. 19.30; M U Z Y C Z N Y  -  „ S tu ­
d e n t ż e b ra k "  g. 18.

’w a n y "  g. 17 — ju g . o d  la t  16; „ M a ­
jo r  D u n d e e "  g. 19 -  U S A  -  pan o ­
ra m . od ła t  16; B A J K A  (P o lic e )  
„ A n n a  K a re n in a "  g. 15, 17.30. 20 — 
ra d ź . od  la t  16 — p a n o ra m .;  S Y R E N  
K A  (Ja s ie n ica ) „ L a lk a "  g. 18 -  poi. 
p a n o ra m , od  la t  14; B IA Ł Y  Ż A G IE L  
(T rze b ie ż ) „ K ie r u n e k  B e r l in "  g. 18
— po i. p an o ra m , od la t  14; D A R  
(S ta rg a rd ) „Ś le p y  p e l ik a n "  g. 11; 
„ J o - jo "  g. 12.30; „P a n  W o ło d y jo w ­
s k i"  g. 17, 20 -  po i. p a n o ra m , od 
la t  14; G R Y F  (G ry f in o )  „O s ta tn i po  
B o g u "  po i. od la t  14; P A N O R A M A  
(S ta rg a rd ) „ P a n  W o ło d y jo w s k i" ;  
W E N U S  -  n ie c zy n n e ; W IS Ł A  (G o le ­
n ió w ) „O  J a n k u  co psom  szy ł bu ­
t y "  g. 10, 11 -  po i. od la t  7 :  „T e s ­
ta m e n t A g i"  g . 16. 18, 20 -  węg; 
od ła t  14; R O B O T N IK  (P y rz y c e ) „101 
d a lm a ty ń c z y k ó w "  g. 11; „ W s p a n ia łe  
w a k a c je "  g. 17, 19 — ru m .-w ę g . od 
la t  14.

P O R A N K I D L A  D Z IE C I  
I  M Ł O D Z IE Ż Y

D E L F IN  -  „ Z ło ta  k a c z k a "  g. 9.30; 
B A Ł T Y K  -  „ Z a ją c z e k "  g. 9; P O L O ­
N IA  — „ U tra c o n a  k o ro n a "  g. 9; 
P IO N IE R  -  „ Z a b łą k a n i w  le s ie "  g. 
10, 11, 12; M A R S  -  '„ T a d e k  n ie ja ­
d e k "  g U , 12; P R O M IE Ń  -  „ K ró ­
lo w a  s ta c ji b e n z y n o w e j"  g. 12; F A ­
L A  -  „ Z ła  k r ó lo w a "  g. 12; E C H O  -  
„ Z w a r io w a n e  p rz y g o d y "  g . 17; 
S Z M A R A G D O W E  -  „P o rw a n ie  k r ó ­
le w n y "  g. 12; M E W A  — „M u c h o m o -  
re k "  g. 12; P R Z Y J A Ź Ń  -  „ P o ra n e k  
m is ia ”  g. 12; H U T N IK  -  „P rze d  
n a m i z a k rę t“ g. 12; B A J K A  -  „ M o r  
sk a  p rzy g o d a "  g. łl;1 5 ;  S Y R E N K A
— „ O p e ra c ja  k o n ie c zn a "  g. 14; B IA ­
Ł Y  Ż A G IE L  -  „ K a jte lc "  g . 16. 
F O T O P L A S T Y K O N  -  W o j. P o l. 36 -  
„ A z ja "  g. 10.30 -  20.30.

KLUBY

KINA

D E L F IN  ( te l. 468-78) -  „ S a lto "  g.
10.30, 13 -  p o i. od la t  16; „Z eszłego  
soku  w  M a r ie n b a d z ie "  g. 16, 18.15 -  
f r .  od la t  16 -  p a n o ra m .;  „ Ż y ć  aby  
ż y ć "  g. 20.30 -  f r . - w ł . ; p o n ie d z ia ­
łe k :  „Z eszłego  ro k u  w  M a r ie n b a ­
d z ie "  g. 18.15; „ Ż y ć  a b y  ż y ć "  g. 
20.30; K O S M O S  (te l. 355-02) „P a n  
W o ło d y jo w s k i"  g. 8.30, 11.30, 14.30,
17.30, 20.30 -  po i. p a n o ra m , od la t
14 (n ie d z ie la  i  p o n ie d z ia łe k ) ; C O - 
L O S S E U M  (te l. 458-18) „W ę g ie rs k i 
m a g n a t"  g. 11.15, 13.80, 16, 18-30,
21 — w ęg. p a n o ra m , od la t  14 (n ie ­
d z ie la  i p o n ie d z ia łe k ) ; B A Ł T Y K  
( te l. 733-35) „ P a n  W o ło d y jo w s k i”  g. 
10, 13, 16.30, 19.30 -  po i. p an o ra m .. 
od  la t  14 (n ie d z ie la  i p o n ie d z ia łe k ) ; 
P O L O N IA  (te l. 218-34) „ S m a rk u la "  
g. 10.30, 13 -  po i. od ia t  14; „ Z a ­
k o c h a n a  w ie d ź m a “  g. 15.30, 18, 20.30 
-  w ł.  od la t  18; p o n ie d z ia łe k : „ H i­
s to r ia  ż ó łte j c iż e m k i“  g. 10, 12 — 
p o i. od la t  7; „ A n g e lik a  w ś ró d  p i­
ra tó w "  g . 14, 16, 18.15, 20.30 -  f r .  
p a n o ra m  od la t  16; P IO N IE R  (te l. 
475-02) „T o m c io  P a lu c h ”  g. 13, 15 — 
U S A  -  od la t  7; „Z ac zę ło  się  pod  
se m a fo re m "  g. 17; „R a n c h o  T e k s a s "  
g . 18, 20 -  p o i. od la t 16; „ J u a n a  
G a lio "  g. 22 -  m e k s y k , od  la t  16; 
p o n ie d z ia łe k : „ Z a b łą k a n i w  le s ie "  
g. 10; „T o m c io  P a lu c h "  g . ł l ,  13, 
15; „Z a c zę ło  się pod s e m a fo re m "  g. 
17; „ T ro je  i la s"  g. 18, 20 -  poi. 
o d  la t  16; „ J u a n a  G a lio "  g. 22; 
P R O M IE Ń  „ A n g e lik a  w ś ró d  p ira tó w "  
g. 14, 16, 18, 20 — f r .  p a n o ra m , od 
la t  16; M A R S  -  „W e e k e n d  z d z ie w  
c z y n ą "  g. 16, 18, 20 -  po i. od la t  
14; F A L A  -  „O s ta tn i w a ta ż k a "  g. 
13, 15, 17, 19 -  b u łg . od  la t  14 -  
p a n o ra m .;  E C H O  (K rz e k o w o ) „ V iv a  
M a r ia ”  g. 18, 20 -  f r .  od la t  16 -  
p a n o ra m .; S Z M A R A G D O W E  (Z d ro ­
je )  „S a m otnoś ć w e  d w o je "  g . 14, 
16.15, 18.30 -  po i. od la t  15 -  p a­
n o ra m .;  „ T y g ry s  lu b i św ieże m ięso"  
g. 20.45 -  f r .  od la t  16; M E W A  <Że- 
le ch o w o ) „ Ż e n ią , Ż e n ie c zk a  i k a t iu -  
sza " g. 16, 18 -  ra d ź . od la t  14; 
P R Z Y J A Ź Ń  (D ą b ie ) „K o m e d ia  po­
m y łe k "  g. 15, 17, 19 -  po i. od  la t  
14; H U T N IK  (S to łc zy n ) „P ro te g o -

W Y B A W C A : S zc zec iń sk ie  W y ­
d a w n ic tw o  P ra so w e R S W  „ P ra  
sa" w S zczec in ie . R ed a kc ja  I 
A d m in is tra c ja :  Szczecin , p l.
H o łd u  P ru s k ieg o  8; R e d a g u je  
K o le g iu m  w  sk ła d z ie :  Z . C za­
p liń s k i (red . n a c z e ln y ). M 
C za rn ie c k i, A . K iln a r  (z -c a  
red n ac ze lne g o ). T . R ek , M. 
S zy m czy k  (se kr. re d a k c l’ ) ;  Ł. 
W ię c k o w s k a  I E  W itu s zy ń s k i. 
T E L E F O N Y ;  c e n tra la  430-21; 
s e k re ta r ia t  red. naczelnego  
457-41; zastępca re d a k to ra  n a­
czelnego 478-21: s e k re ta rz  re- 
d a k c ji 467-21; s e k re ta r ia t  tech ­
n ic zny 430-21 (w e w n . 83); d z ia ł 
m ie js k i 462-35: d z ia ł m e rs k i 
427-77; d z ia ł sp o rto w y 37-950; 
d z ia ł łącznośc i z c zy te ln ik a m i  
450-21: B iu ro  O głoszeń 428-62: 
re d a k c ja  p o ran n a  (po godzi­
n ie  6) -  240-28: dalek op isy
240-18 P re n u m e ra tę  na k r a j  
p rz y jm u ją  u rzęd y  p o cztow e. U 
stonosze oraz o d d z ia ły  1 d e le ­
g a tu ry  „ R u c h "  do d n ia  10 k a ż ­
dego m ie slac a po p rzed za jąc eg o  

okres p re n u m e ra ty

D ru k . Szczec. ż a k i .  G ra f. Z - t

T P P R  -  W o j. Po l. 66 -  f i lm  „ K ie ­
ru n e k  B e r l in “ g. 18, 20 -  p o i. p a­
n o ra m . od la t  14; P A P IE R N I -  S to ł-  
ezy ń s k a  134 — „ K a ż d e  d z ie ck o  m a  
sw ego S z a r ik a “  g . 15.

WYSTAWY

M U Z E U M  -  u l. S ta ro m ły ń s k a  27 -  
s z tu k a  P o m o rza  Z ac h o d n ie g o  X I I I — 
X V I I  w .;  X X  ła t  g a le r i i  s z tu k i p o l­
s k ie j, renesansow e s tro je  k s ią żą t  
szczec ińskich  godz. Kt—16; W A Ł Y  
C H R O B R E G O  3 -  P o ls ka  n ad  B a ł­
ty k ie m  p rze d  1000 la t;  żeg lug a , bu ­
d o w n ic tw o  o k rę to w e , ry bo łów stw o , 
u rzą d ze n ia  1 m e c h a n izm y  s ta tk ó w  
m o rs k ic h , p re h is to r ia  P o m o rza  Z a ­
ch o d n ie g o, p rz y ro d a , k u ltu ra  A fr y k i  
Z a c h o d n ie j, z d z ie jó w  m o n e ty , k o ­
w a ls tw a  i rze m io s ł p o k re w n y c h  na 
P o m o rzu  Z a c h o d n im  g. 10-16; W D K  
-  ry s u n e k  i im p re s je  w ę g ie rs k ie  H e ­
le n y  N o w o ś w ie c k ie j g. 10-18; K L U B  
R Y B A K A  -  M a ło p o ls k a  23 — d rze ­
w o ry ty  Ir e n y  W a b is ze w s k ie j g. 16 -

DYŻURY

S Z P IT A L E

M IE J S K I S Z P IT A L  D Z IE C IĘ C Y  -  
W o jc ie c h a  7; W E W N . -  U n ii L u b e l­
s k ie j;  C H IR U R G IA  -  H I  P o m o rza ­
n y ;  P O Ł O Ż N IC T W O  -  P io tra
S k a rg i;  P O R A D N IE ;  D Z IE C IĘ C A  -  
W o jc ie c h a  7 -  g. 17 -7 ; O G Ó L N A  -  
Je d n . N a ro d o w e j 12 -  c zy n n a  ca łą  
d o bę; S T O M A T O L O G IC Z N A  -  a l. 
P ia s tó w  1 -  g. 9 -1 4 ; SP . L E K A R Z Y  
S P E C J A L IS T Ó W  -  W o j . P o l. 42 -  
ca łą  dobę.

A P T E K I

N R  8 — a l .  W y z w o le n ia  107 — te l.  
210-12; N R  46 (d o d a tk o w o  o d tru tk i
i t le n ) -  W ie lk a  17 -  te l. 372-75: 
N R  48 — L e le w e la  1 — t e l.  726-24.

P O G O T O W IE  P R A C Y  A P T E K  
N R  10 ( G lin k i) ;  N R  11 (D ą b ie );
N R  12 (P o d ju c h y );  N R  62 (Z d r o je ) .

D Y Ż U R Y  D E L IK A T E S Ó W

N R  2 -  Jedności N a ro d o w e j 49 -  
g. 7—10; N R  4 -  a l . W y z w o le n ia  
6/8 — g. 10-15: N R  3 — K rz y w o ­
ustego 9 — g. 15—20.

TELEWIZJA

P R O G R A M  P O L S K I

8.35 P ro g ra m  d n ia , 9 „ T ró jm e e z  
h a rc e rs k i“ , 9.45 T V  K u rs  R o ln ic zy , 
10.20 „ P rz y p o m in a m y , ra d z im y ” , 
10.30 P ro g ra m  f i lm o w y , 10.45 „S za ła ­
sy ta trz a ń s k ie " . 11.05 K ro n ik a  50 -le- 
cia K r a ju  R ad , 11.30 D z ie n n ik  T V ,  
11.45 S p o rto w y  fe lie to n , 11.55 S p ra ­
w o zd a n ie  z m eczu  P o ls k a  -  L u k ­
se m b u rg , 13.50 „ M u z y c z n e  s p o tka ­
n ia " , 14.40 M a g a zy n  d la  w s i, 15.10 
D la  d z ie c i „Leś n a  p rz y g o d a " , 15.40 
F e lie to n  T V  „ J a k  p rz e w id u je  
P IH M " ,  15.55 T e le tu rn ie j „ M y  69", 
17.05 Estrada®? lite ra c k a , 17.50 P K F , 
18 „ K lu b  sześciu k o n ty n e n tó w " , 18.40

S p o tk a n ie  z  L id ią  W yso c ką , 19.20 
D o b ra n o c , 19.30 D z ie n n ik  T V ,  20.05 
„ D y n a s tia  z Essen", 20.45 T e le -  
ec h o "  — p ro g ra m  sp e c ja ln y  „C h ata  
ro zś p ie w a n a ” . 21.35 F ilm  w ł.-U S A  
„S ta z io n e  T e rm in i" ,  23.05 W ia d o m o ­
ści sp ortow e . 23.25 P ro g ra m  na  
dzie ń  n a s tę p n y .

P O N IE D Z IA Ł E K

15.20 P ro g ra m  d n ia , 15.30 i 16.05 
P o lite c h n ik a  T V .  16.35 D z ie n n ik  T V ,
16.45 „ Z w ie rz y n ie c " . 17.30 „E c h a  
sta d io n u " . 17.50 .S p o jrze n ia  i pog lą­
d y " . 18.15 K in o  K ró tk ic h  F ilm ó w .
18.45 „ E u re k a " . 19.20 D o b ran o c , 19 30 
D z ie n n ik  T V .  20.05 F ilm  ra dź . „ P a ­
ra s o lk i" . 20 30 M ię d zy n a ro d o w y  K on  
c e rt P o k o ju  (z B u d a p e s z tu ). 21.40 
„ H o ry z o n ty " , 22.10 D z ie n n ik  T V ,
22.25 P ro g ra m  n a dzień  nas tę p n y,
22.30 i 23.35 P o lite c h n ik a  X V . 
U W A G A :  T V  zas trzega sob ie  z m ia ­
n y  w  p ro g ra m ie .

P R O G R A M  B E R L IŃ S K I

8.20 O m ó w ie n ie  p ro g ram u , 8.25 G lm  
n a s ty k a . 8.35 P o lite c h n ik a  T Y .  9 K ro  
n ik a . 9.35 L e k c ja  jęz . ang .. 10 P ro ­
g ra m  d la  m ło d y -h , 11, „S film o w a n y  
B re h m " , 11.45 ..Im p re s je  jednego  
ś w ię ta " . 12.10 W iad o m o śc i. 12.15 
„S p o tk a n ie  z Z S R R ” . 13 ..N ie d z ie ln e  
ro z m o w y " . 13.30 ..K ro m k a  lepszego  
g o sp o d arze n ia“ , 14.15 O m ó w ie n ie  p ro  
g ra m u  n a c a ły  tyd z ie ń . 14.40 „O e h ro  
na z w ie rz ą t" . 15 ..Z  p ra c y  p o lic ji 
k r v m in a ln e j" .  16.10 W iad o m o śc i. 16.15 
W id o w is k o  d la  dzieci. 16.45 ..Czego  
sobie życ zvs z ‘\  17.45 W iad o m o śc i. 18 
S p o rt, 18.50 P o zd ro w ien ia  T V  dz ie ­
c ięc ej. 19.30 K ro n ik a . 20 O p o w ia d a ­
n ie  f ilm o w e  ..M a la rz  z g w ia zd ą " ,
21.25 ..M ú s ic a  v iv a “ , 21.55 W ia d o m o ­
ści, 22 S p o rt.

P O N IE D Z IA Ł E K

9.45 O m ó w ie n ie  p ro g ra m u , 9.50 G im  
n a s ty k a . 10 K ro n ik a . 10.35 F ilm  „ M a  
ła rz  7, g w ia z d ą " . 12 ..M ú s ica  v iv a ” ,
12.30 W iadom ośc i, 15.20 O m ó w ie n ie  
p ro g ra m u , 15.25 G im n a s ty k a . 15.35 
L e k c ja  je z . ang .. 16 P ro g ra m  z R o- 
stocku . 16.30 W id ow isk o  d la  dziec i. 
17 W iad o m o śc i. 17.05 P o lski f ilm  
„ B rz e g " . 18.35 T e le re k la m a . 18.50 Po 
zd ro w ie n ia  T V  dziecięce j. 19 „A w a n  
tu ry  m u szk ie te ró w ” . 19.30 K ro n ik a .  
20 F ilm  ..P o eta  m ałego m ia s te c zk a ” .
21.30 „ C z a rn y  k a n a ł" . 21.55 F ilm  
p o p .-n a u k o w y . 22.15 K ro n ik a , 22.35 
L e k c ja  jęz. ang.

RADIO
P R O G R A M  I

8.20 „ S a m o  życ ie " , 8.30 P rz e k ró j 
m u z y c z n y  tygodn ia . 9.05 „ F a la  56“ ,
9.15 R a d io w y  m a ga zyn  w o js k o w y , 
10 P ro g ra m  d la  p rzed s zko la kó w , 
10.30 R a d io w a  p iosenka m iesiąca. 11 
R ozg łośn ia  h arc ersk a. 11.40 O m n ib u ­
sem  po E d is o n ii. 12 T ra n s m is ja  z 
m eczu  P o ls k a  -  L u k s e m b u rg , w  
p rz e rw ie  d z ie n n ik , d . c. m eczu. 14 
R a d io w y  m a ga zyn  p rzeb o jó w . 14.30 
„ W  Je z io ra n a c h " , 15 K o n c e r t  ży ­
czeń, 16.05 T yg o d n io w y  p rzegląd  
w y d a rze ń , 16.20 T e a tr  PR  „S zósty  
L ip c a “ , 17.30 K o n cert ro z ry w k o w y ,  
18.05 N ie d z ie ln a  re w ia  tanecznych  
ry tm ó w , 19 K a b a re c ik  re k la m o w y .
19.15 P rz y  m u zyc e  o sporc ie . 20.10 
„O  czy m  m ó w ią  w  św tecie“ . 20.30 
„ M a ty s ia k o w ie “ . 21 M u z y k a  tanecz­
n a . 21.30 Z es p ó ł D z ie w ią tk a . 22 M e ­
lo d ie  F r . L e h a ra . 23.10 M u z y k a  ta ­
neczna.

P R O G R A M  I I

6.50 P o ra n n a  p ara d a  szy b k ic h  r y t ­
m ó w , 7.45 W esołe w p ra w k i, 8 „M o sk  
w a  z m e lo d ią  i p iose nką“ , 8.35 ..R a  
d io p ro b le m y ”  8.45 M a g a zy n  w o js k o ­
w y , 9.05 M u zy c zn e  c ie k a w o s tk i. 9.40 
„N a s to la tk i i m orze“ . 10 N o ta tn ik  
k u ltu ra ln y  W yb rzeża , 10.25 R a d io k u -  
te r  „ T o  ju ż  ćw ierć  w ie k u “ . 10.57 
A u d y c ja  ro z ry w k o w a . 12.30 P o ra n e k  
sy m fo n ic zn y . 13.30 M e lo d ie  z w e ­
s te rn ów , 13.55 P ro g ra m  z d y w a n i­
k ie m , 15 S łuc h o w is ko  „ N ie d ź w ia ­
d e k “ , 15.45 A u d y c ja  s tu d en c ka . 16.30 
K o n c e r t  ch o p in o w s k i, 17.05 W a rs za w  
sk i ty g o d n ik  d ź w ię k o w y . 17.30 R e­
w ia  p iosenek . 18 S łuc h o w is ko  „B e­
n io w s k i“ . 19.15 W iec zó r lite ra c k o -  
m u zy c zn y  21.32 Z  b o isk  i stad io ­
n ó w , 22.25 W iec zo rn e  ro zm o w y . 22.35 
N ie d z ie ln e  sp o tka n ie  z m u z y k ą . M o  
z a r t  i je g o  sy m fo n ie , 0.05-3.00 P ro ­
g ra m  n o c n y  (1 p r .) .

P R O G R A M  OT

14 P ro g ra m  d n ia . 14.05 P rze b o je  
n a sta rt, 14.24 „ P e ry s k o p " , 14.45 G a  
lo p em  przez  „co u n try  and w e s te rn " . 
15.05 O p o w ia d a n ie  „P o rw a n ie “ , 15.26 
Z w ie rz e n ia  p reze n te ra , 15.50 Jazz z 
es tra d y , 16.05 R o zm o w y o  piosence, 
16.30 A n n a  V a n d e rlo v e  i je j  p iosen­
k i ,  16.50 G a w ęd a  w a rsza w s ka . 17 
N ie d z ie ln e  ry tm y . 17.30 K o n ie c  w iecz  
ności, 17.40 M ó j m a gn e to fo n , 18 E k s­
p res em  p rzez  św iat, 18.05 P o lo n ia  
śp iew a . 18.20 D żen te lm en i ż y ją  d łu ­
ż e j, 18.35 K ro n ik a  zespołu „S tatus  
Q u o “ , 19 „C z a ru ją c y  w ie c zó r“ . 19.30 
M in i-m a x , 20 T e a trz y k  p io se n k i „P ic  
co lo“ , 20 20 I I  ko n c e rt fo rte p ia n o w y  
g -m o il S. P ro k o fie w a , 20.55 S p o tk a ­
n ie  na fe rm a c ie . 21.25 M e lo d ie  
z  au to g ra fe m  St. M ik u ls k ie g o , 21.50 
O p e ra  tyg o d n ia , 22 F a k ty  d n ia . 22.08 
G w ia z d a  7 w ie czo ró w  -  N a t  „ K in g "  
C o le , 22,30 R o zb itk o w ie  z „ G ra fa  
vo n  S pee“ . 22,35 M u z y k a  k tó rą  lu ­
b ię , 23 N ow ośc i p o e ty c k ie , 23.05 M u ­
z y k a  nocą, 23.50 N a  d o b ra n o c  śp ie­
w a  H . S k a rża n k a .

Z A S A D N IC Z A  S Z K O Ł A  Z A W O D O W A  
D L A  P R A C U J Ą C Y C H

Za kła d u  Doskonalenia Zawodowego w  Szczecinie, 
plac K ilińsk iego  n r  3, te ł. 209-47

O G Ł A S Z A  Z A P IS Y
D O  K L A S  P IE R W S Z Y C H  N A  R O K  S Z K O L N Y  1969/70

w  zaw odach: stolarz, m alarz, ślusarz, elektrom echanik, 
e lektrom onter, in tro ligato r.

P onadto  szko ła  p ro w a d z i f i l ie  w  te re n ie  i  p rz y jm u je  k a n ­
d y d a tó w  do zaw odów :
—  s to la rz  b u d o w la n y , m u ra rz , ty n k a rz , b e to n ia rz , z b ro ja rz , 

in s ta la to r  s a n ita rn y  w  Trzeb ia tow ie , u l. T o w a ro w a  n r  27, 
te l. 235,

—  s to la rz  w  W ie lgow ie , u l. G ośc in iec  n r  2, te l. 33-92,
—  ś lusarz  w  Stargardzie , u l. Szczecińska n r  6, te l. 20-47,
—  ś lu sa rz  w  Now ogardzie, u l K il iń s k ie g o  n r  21, te l.  220,
—  e le k tro m e c h a n ik  i  a u to m a ty k  p rz e m y s ło w y  w  Ś w in o u j­

śc iu , u l. O k ó ln a  n r  27, te l. 53-39.

N a u k a  t rw a  t rz y  la ta . U c z n io w ie  w  czasie n a u k i o trz y m u ją  
w y n a g ro d z e n ie  od 180 do 600,—  zł w  za leżnośc i od k la s y  

i  w y n ik ó w  n a u k i.
K a n d y d a c i w in n i z łożyć podan ie , ż y c io rys , ś w ia d e c tw o  u k o ń ­
czenia  szko ły  p o d s ta w o w e j, 2 fo to g ra f ie  i ś w ia d e c tw o  le k a r ­
sk ie . O  p rz y ję c iu  (bez e g za m in ó w ) d e c y d u je  ko le jn o ść  z ło ­

żen ia  d o ku m e n tó w .
Szczegó łow ych  in fo rm a c j i u d z ie la ją  s e k re ta r ia ty  w  Szcze­

c in ie  i  w  f i l ia c h .
1507-K__________________________________________________________

Z A S A D N IC Z A  S Z K O Ł A  B U D O W L A N A  
D L A  P R A C U J Ą C Y C H  S P M B  N r  1

O G Ł A S Z A  Z A P IS Y  D O  K L A S  P IE R W S Z Y C H

na rok szkolny 1969/70

w  zaw odach: m onter konstrukc ji żelbetowych, posadzkarz, 
eieśła, m urarz -  tynkarz , betoniarz -  zbrojarz, 
m alarz.

K a n d y d a c i w in n i  z łożyć w  d y re k c j i  sz k o ły  p rz y  u ł. S zero ­
k ie j 53 B, te l.  757-64 podan ie , życ io ry s , ś w ia d e c tw o  u k o ń ­
czenia  szko ły  p o d s ta w o w e j, d w ie  fo to g ra f ie . N a uka  w  szko le  
t rw a  dw a  la ta . U c z n io w ie  m ło d o c ia n i o trz y m u ją  w  okres ie  
n a u k i w yn a g ro d ze n ie : w  k la s ie  I  420,—  z ł m ies ięczn ie , w  I I  
500,—  z ł m ies ięczn ie  i 25 p roc. p re m ii.  U c z n io w ie  p e łn o le tn i 
o tr z y m u ją  w  I  k la s ie  4,20 z ł w y n a g ro d z e n ia  za godz., w  I I  
k la s ie  4,60 z ł za godz. i  25 p ro c . p re m ii.  D la  za m ie jsco w ych  
szko ła  pos iada  in te rn a t. D o sz k o ły  p rz y jm u je  s ię  k a n d y d a ­
tó w  bez e gza m in ó w  w s tę pn ych . Szczegó łow ych  in fo rm a c ji 
u dz ie la  s e k re ta r ia t szko ły  w  godz. od 8 d o  15. C h ę tn y m  

p rze ś lem y  szczegółow y in fo rm a to r .

1508-K

P R A C A

P R Z Y J M Ę  dochodzącą  
pom oc d o m o w ą. C u rie -  
S k ttfd o w sk ie j 19, p rzy ­
s ta n e k  O s tra w ic k a .

1526-0
P O M O C  d o m o w a docho  
d ząc a p o trzeb n a  p il­
n ie. W a ru n k i b. dobre. 
B o i. Ś m ia łe g o  6 -3 . od 
godz. 17. 3359-G ,

N IE R U C H O M O Ś C I

D O M E K  l-p ię t ro w y  z o -  
g ró d k ie m , p ię k n ie  po ło ­
żo n y sp rze d am . R a d z i­
k o w s k i, Łó d ź , J u lia n o w -  
ska 6. 1482-K

D O M E K  lu b  m ie szk an ie  
w łasnościow e . k u p ię . 
W iad o m o ść : te l. 371-33, 
w  godz. 10-13.

3403-G
P O L  w i l l i  2 -ro d z in n e j, 
sp rze d a m . O fe r ty :  Szcze  
c in  6, s k ry tk a  p ocztow a  
55. 3380-G

R O Ż N E

T E L E W IZ Y J N E  Pogoto ­
w ie , J a s ie n ia k , te ł. 283-63.

2447-G
„ Ż Y R A N D O L “ , Szczec in , T A N IO  sp rze d am  k o m - w a "  224, po m a ły m  prze  
u l. O b r. S ta lin g ra d u  22, p ie t  m e b li s y p ia ln y c h , b ie gu , sp rze d a m . M y ś ii-
vis  a vis  szk o ły  p o leca: ró żn e  m eble , te l. 734-25, b ó rz , te l. 728. 3244-G
w ó z k i d z iec ięce , ż y ra n -  T ra u g u tta  146. 3544-G
d o le  ch ro m o w a n e  i w  S A M O C H Ó D  „ R e n a u lt— L O K A L E
c za rn e j m e ta lo p la s ty - • 10“ , p ra w ie  n o w y , sp rze
ce, k in k ie ty , ś w ie c z - d am . P ias tó w  65—1. M A R Y N A R Z  z żoną i
n ik i • na jno w sze  m o d e le . 3530-G d z ie c k ie m  p o s zu k u je  m e
D u ży  w y b ó r k lo szy . R O Ż N E  m e b le  ta n io  k rę p u ją c e g o  p o k o ju  sub

3290-G s p rze d am . G o rk ie g o  2 4 -  lo k a to rs k ie g o  n a  okre s  
T E L E W IZ Y J N E  P o g o to - 10. 3474-G 2 la t , n a jc h ę tn ie j w  śród
w ie , in ż . C ze rn e c k i, te l. S A M O C H Ó D  m a rk i „ Z a  m ieści u , te l. 438-69.
381-51. P ó łroc zn a  g w a - s ta w a “ , sp rze d am , u l. 35 I5-G
ra n c ja . C e n n ik  og ó ln o - J a g ie łły  1—4, A d am u s . M IE S Z K A N IE  2 -p o k o jo -
p a ń s tw o w y . 3137-G 3599-G w e  z now ego b u d o w n i-
Z  P O W O D U  w y ja z d u  S A M O C H Ó D  „ W a rs z a - c tw a  lu b  l-p o k o jo w e  za  
p rz y jm ę  w s p ó ln ik a  do w a "  p ic k -u p  — sp rze - m ie n ię  n a  d o m e k . W ia -  
k ra w ie c tw a  m ia ro w e g o , d a m . A l. P ias tó w  62—1. dom ość: B u d z iszy ń sk a  
te ). 43-000, godz. 11 do  13. 3494-G 29-12. 3500-G

349G-G S Z C Z E N IĘ T A  ra s y  c o c - P O K O J  w y n a jm ę  za k o -  
P R Z Y S T Ą P IĘ  do  s p ó łk i k e r-s p a m e l, s p rze d am , re p e ty c je , u l. B u d z iszy ń  
lu b  sp rze d a m  sadzonki- u l.  G rze g o rza  z S a n o k a  ska 8-45, od godz. 17 do  
tru s k a w e k , o d m ia n a  b . 76, po  godz. 16. 3345-G 19. 3495-G
w czesna -  30 000 szt. S A M O C H Ó D  „ W a rtb u rg "  D O M E K  1 -ro d z in n y  z c.
D z w o n ić  ty lk o  w  n ie -  312 s p rze d am . S zczec in , o . i  og ro d em  o w o co w ym  
d zie lę , te l. 236-44, M a te - u l. A rk o ń s k a  16 -2 . za m ie n ię  n a 2 p o k o je  z
c k i. S zczec in , Z a k o p ia n  3336-G k u c h n ią , n o w e  b u d o w n i
ska 5-3 5 . 3390-G S A M O C H Ó D  „ F ia t  S im -  ctw o , ś ródm ieście . Szcze
T E L E W IZ Y J N E  P o g o to - k a "  po  k a n ita ln y m  re -  c in  -  D ą b ie  -  O s ied le , u l. 
w ie , ln ż . W ł. T o m c z a k , m o n e ie , 4 -o sobow y, ta -  K ras zew sk ieg o  1 -1 . 
te l. 466-53. 2953-G n io  sp rze d am . B a t  C h ło p  3485-G

S Z C Z E C IŃ S K A  c e n t r a l a  
M A T E R IA Ł Ó W  B U D O W L A N Y C H

w  Szczecinie
zaw iadam ia , że dokonano podziału

F U N D U S Z U  Z A K Ł A D O W E G O  
wygospodarowanego w roku  1968.
L is t y  osób, k tó ry m  p rzyzn an o  

fu n d u s z  z a k ła d o w y  zo s ta ły  w y w ie ­
szone w  b iu rz e  S C M B  p rz y  p l.  Ż o ł­
n ie rz a  P o lsk ieg o  n r  5. Z a in te re s o ­
w a ne  osoby m ogą zapbznać się z po 
d z ia łe m  fu n d u szu  w  te rm in ie  do  24 
k w ie tn ia  1969 r.

R e k la m a c je  w  s p ra w ie  p od z ia łu  
fun d uszu  zak ładow ego  p rz y jm u je  
p rze w od n iczący  R ady Z a k ła d o w e j 
do  d n ia  24.IV.69.

N a le żno śc i n ie  p o d ję te  u legną  l i ­
k w id a c ji  po u p ły w ie  ro k u  od d n ia  
ro z w ią z a n ia  z b. p ra c o w n ik a m i u -  
m o w y  o p racę.

_______________ 1503-K

S P R Z E D A Ż  sk ie h  33-a. 3304-G
S A M O C H Ó D  „W a rs za -

Margaryna -  smaczna, zdrowa, tania
1345-K
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D ziś  o godz. 12 

w  Zam ku

Zakończenie
„ T u rn ie ju  m iedzy  o W R L “

Kto pojedzie na Wągry?
D Z IS IE J S Z Y  p o łu d n io w y  k o n ­

c e r t  e s trad o w y  w  w y k o n a n iu  
zespo łu  w ę g ie rsk ie g o  z p ro g ra ­
m e m  p t. „H A L O ! B U D A ­
P E S Z T ”  za po w ia d a  się n ie ­
z m ie rn ie  in te re s u ją c o . O prócz  
p rzeżyć  a rty s ty c z n y c h  i  ro z ­
ry w k o w y c h  p u b liczn o ść  czeka 
ta k ż e  p e łn a  e m o c ji „w a lk a ”  
p om ięd zy  zespo łam i s tu d e n c k im  
i s z k o ln y m , k tó re  w y s tą p ią  w  
f in a ła c h  „T u rn ie ju  w ie d z y  o 
W R L ” .

J A K  J U Ż  in fo rm o w a liś m y  przez  
o k re s  dw óch , m ie sięc y t r w a ły  p rz y ­
g o to w a n ia  do tego tu rn ie ju , w  k tó ­
ry m  u cze stn ic zy ło  oko ło  3 tyś . ucz­
n ió w  i stu d en tó w  Szczec ina. Po ełi 
m in a c ja c h  szk o ln yc h , u cze ln ia n yc h  
i  ś ro d o w is k o w y c h  w y ło n io n o  n a jle p  
szy ch  u cze s tn ik ów , k tó rz y  re p re ze n ­
to w a ć  będą dziś sw o je  ś rodow iska  
w  5-osobow ych  zespołach .

M ło d z ie ż  szk o ln ą  re preze n to w a ć  
b ęd ą w  fin a ła c h  na Z a m k u :  Z . A N ­
T O N O W IC Z , W . C Z Y Ż E W S K I, M . 
G A P IN S K 1 . Z . L IT W I N I  A K  i  M . 
S IE N K IE W IC Z , n a to m ia s t ś rod o w i­
sk? s tu d e n tó w : J . C U K IE R M A N . W . 
B Y S T R Z Y C K I. i i .  N IE M C Z Y N O -  
W I3 Z ,  P . U R B A Ń S K I i  S T . R O -  
G U T .

U cze stn icy  dzis iejszego tu rn ie ju  
będ ą  odpo wiadać in d y w id u a ln ie , ka ż  
d y  n a trzy  p y ta n ia , z ty m  że ze­
s ta w  p y ta ń  d la  obu d ru ż y n  je s t id e n  
ty c z n y .

P IE R W S Z Ą  N A G R O D Ą , p rze 
znaczoną d la  na jlepszego u - 
cze s tn ika  k o ń co w ych  ro z g ry ­
w e k  w  ra m a ch  „T u rn ie ju  w ie ­
dzy  o W R L ”  są 2 -ty g o d n io w e  
wczasy na W ęgrzech. Pozostałe  
n a g ro d y  to  m ięd zy  in n y m i:  ra ­
d ia  tra n z y s to ro w e , w y ro b y  z 
p o rc e la n y  i  Inne. W s zys tk ie  
n a g ro d y  u fu n d o w a ł W ę g ie rs k i 
In s ty tu t  K u l tu r y  w  W a rsza w ie  
je de n  ze w sp ó ło rg a n iz a to ró w  
tu r n ie ju .

P R Z Y P O M IN A M Y , że k o n ­
c e rt e s tra d o w y  p o łą czo ny  z za­
kończen iem  „T u rn ie ju  w ie d zy  
o W R L ”  odbędz ie  s ię  dz iś  o 
godz. 12 w  S a li K a m e ra ln e j 
Z a m ku , (z)

Cenna inicjatywa Odzieżowej Spółdzielni Inwalidów

PIONIERSKI KURS

U roczystość a b s o lu to ry jn a  w  P A M

D obra  tra d yc ja

O D Z IE Ż O W A  -  S P Ó Ł D Z IE L N IA  IN W A L ID Ó W  zatrudnia  
kilkudzies ięc iu  głuchoniem ych. Zarząd  spółdzielni ju ż  od d łuż­
szego czasu zastanaw ia ł się ja k  um ożliw ić im  podniesienie  
k w a lif ik a c ji zawodowych, uzyskanie świadectw a na posiadane 
um iejętności k raw iec k ie . N ie  było to proste, bo przecież lu ­
dzie pozbaw ieni słuchu nie mogą uczestniczyć w  norm alnych  
kursach organizowanych w naszym mieście.

W R E S ZC IE  zna lez iono  w y j ­
ście z te j k ło p o t l iw e j s y tu a c ji, 
O dzieżowa S p ó łd z ie ln ia  I n w a l i ­
d ó w  p o ro zu m ia ła  s ię  z Z a k ła ­
dem  D oskon a le n ia  Z a w o d o w e ­
go, z lec iła  m u  zo rg an izo w an ie  
k u rs u  k ra w ie c k ie g o , z a tru d n iła  
znawcę ję z y k a  m igo w e go  do 
tłu m a cze n ia  w y k ła d ó w .

N IK T  n ie m ia ł s tu p ro c e n to w e j pew  
ności, że k u rs  „ w y jd z ie “ , n a s u w a ły  
się w ą tp liw o ś c i czy  t łu m a c z  będzie  
m ó g ł p rze ło żyć  i to  w  sposób zrozu  
m ia ły , k ra w ie c k ie  w y ra ż e n ia  te c h ­
n iczne , czy ucze s tn ic y  s zk o le n ia  w y  
t r w a ją  do k o ń c a . K ło p o ty  b y ły  ty m  
w ię ks ze , że sp ó łd z ie ln ia  b y ła  p ie rw ­
szy m  w  k r a ju  o rg a n iza to re m  ta k ie ­
go szko len ia . N ie  m o g ła  w ię c  sko ­
rzy s tać  z d o św iad c zeń . O b a w y , ja k  
się późn ie j o ka za ło , b y ły  p ło n n e.

N A  K U R S  zg ło s iło  s ię  18 g łu ­
choniemych. W y k a z a li się dużą 
d ys c y p lin ą , na w y k ła d y  p rz y ­
c h o d z ili p u n k tu a ln ie , n ie  opu ­
szcza li za jęć i  wszyscy zdali 
egzamin z pozytyw nym  w y n i­
k iem ; 8 z n ic h  o trz y m a ło  d y ­
p lo m y  cze ladn icze , 10 —  m i­
s trzo w sk ie .

a w s z y s tk ic h  u c z e s tn ik ó w  szko­
le n ia  zarząd o b d a ro w a ł k w ia ­
ta m i. (zdań)

W y g r a n e  
premie w PKO
16 B M . o d b y ło  się k o le jn e  losow a­

n ie  p re m ii p rz y p a d a ją c y c h  n a p re­
m io w e  ks ią że c zk i oszczędnościow e  
P K O . W y n ik i lo s ow an ia  są następu  
ją c e : p re m ie  w  w y so k oś c i 200 p roc. 
przec ię tn e g o  w k ła d u  w y lo s o w a n e  zo  
sta ły  n a w s zy s tk ie  n u m e ry  losów  
zako ń czo n e  lic zb ą  780, p re m ie  w  
w y s. 100 p roc. w k ła d u  -  n a  w s z y ­
s tk ie  n u m e ry  losów  zak o ń czo n e  licz  
b a m i 196, 689, p re m ie  w  w y s . 50 proc. 
w k ła d u  -  n a  w s zy s tk ie  n u m e ry  lo ­
sów zako ń czo n e  lic z b a m i:  170, 302, 
467, 479, 503, 561, 573, 799, 829, 848, 943, 
938.

IS T N IA Ł  p rzed  la ty ,  w  P o­
m o rs k ie j A k a d e m ii M e d yczne j, 
z w y c z a j u rzą dza n ia  u roczystoś­
c i z w ią za n e j z m o m e n te m  o trz y  
m y w a n ia  p rzez s tu d e n tó w  ab ­
s o lu to r iu m . D o te j d o b re j t r a ­
d y c ji,  k tó re j ce lem  je s t u trw a ­
la n ie  w ię z i e m o c jo n a ln y c h  z ro  
d z im ą  u cze ln ią , p o s ta no w io n o  
n aw iąza ć  i  w c z o ra j, w  a u li 
P A M  p rz y  u l. R y b a c k ie j o d b y ­
ła  się u roczys tość  a b s o lu to ry j­
n a  s tu d e n tó w  V I  ro k u  W y d z ia ­
łu  L e k a rs k ie g o  P A M .

P O  W E J Ś C IU  n a  sa lę c z ło nk ó w  
R a d y  W y d z ia łu  L e k a rs k ie g o , p rzem ó  
w i n ie  w y g ło s ił d z ie k a n  tego w y d z ia  
lu  doc. d r  L eo n a rd  W d o w ia k . R e k ­
t o r  P A M  p ro f. d r  A d a m  K re c h o w ie -  
ck i w rę c z y ł k a r ty  a b s o lu to ry jn e  stu  
d e n to m , k tó rz y  za  k i lk a  m ie sięc y  
opuszczą m u ry  u cze ln i. N as tę p n ie  
re k to r  A . K re c h o w ie c k i w  serdecz­
n yc h  s łow ach  p rz e m ó w ił do  ab s o l­
w e n tó w . W  ic h  im ie n iu  głos za b ra ł 
p rzew o dn iczą cy  R a d y  U c ze ln ia n e j 
ZS P  P A M , ró w n ie ż  ab s o lw e n t V I  ro  
k u , L e o n a rd  B ro n o w ic z  d z ię k u ją c  
pro feso ro m , w s zy s tk im  pedagogom  
i w ła d zo m  u cze ln i za w k ła d  p ra c y  
i o p iek ę  w  czasie s tu d ió w  i zap e w ­
n ił, iż  a b s o lw e n c i godnie  będ ą  re ­
p reze n to w ać  sw o ją  A lm a e  M a tr is  w  
szeregach so c ja lis ty c zn e j s łu żby  zd ro

Koncert kameralny
W  D Z IS IE J S Z Y M  ko n c erc ie  karne  

ra ln y n i p rz y  św iec ac h  i k a w ie  W 
Z a m k u  w y s tą p ią :  H a lin a  C Z E R N Y -  
S T E F A N S K A  — fo rte p ia n , E lżb ie ta  
S T E F A N S K A -Ł U K O W IC Z  -  k la w e ­
syn  o ra z  zespół C a m e ra ta  Szczec iń ­
s k a . P ro g ra m  z a w ie r a :  C oncerto  
grosso J . F . H a e n d la , K o n c e r t  c - 
m o ll n a  2 fo r te p ia n y  J a n a  S eb as tia ­
n a  B ac h a  o ra z  u tw o ry  K a ro la  F i l i ­
p a  E m a n u e la  B a c h a , Ja n a  C h ris t ia ­
n a  B ac h a  i J a n a  L u d w ik a  B ac h a . 
S łow o  w ią żą c e  — Z b ig n ie w  P a w lic k i.

K o n c e r t  o d b ęd zie  się w  sa li A n n y  
J a g ie llo n k i o godz. 19. ( j)

Z e  s tro n y  o b ecnych  n a  u ro czy sto ­
ści ro d z ic ó w  p rz e m ó w ił d r  m e d . W ik  
to r  R a k o w s k i.

U R O C Z Y S T O Ś Ć  a b s o lu to ry jn ą  u - 
ś w ie tn il k o n c e rte m  C h ó r A k a d e m ic k i  
P o lite c h n ik i S zc ze c iń s k ie j. ( i)

KURIEREM 
PO MIEŚCIE

N A  K O R T A C H  T E N IS O W Y C H  

B E Z P IE C Z N IE J

W c zo ra j, wr p o m ie s zc ze n ia c h  
k lu b o w y c h  „ S p a r ty ”  o tw a r ta  
zo sta ła  k o le jn a . 43 ju ż  te re ­
n o w a p la c ó w k a  O R M O . P a w  
sta ła  o n a  d z ię k i w s p ó ln e j in i ­
c ja ty w ie  K o m e n d y  M ie js k ie j  
M O  i gos-podarza te re n u  — 
S O S T iW . P o  u ro c zy s to ś c i o t­
w a rc ia  c z ło n k o w ie  O R M O  roz  
p o c z ę li s w o ją  n o rm a ln ą  s łu ż ­
bę, s trze g ą c  p o rz ą d k u  p u b lic z  
nego na terende o b ie k tu .

N O W E  P U N K T Y

O Ś W IE T L E N IO W E

W  p a rk a c h  im . S te fa n a  Ż e­
ro m s k ie g o  i 22 L ip c a  z a in s ta ­
lo w a n o  n o w e  la m p y  o ś w ie tle ­
n io w e . M a m y  n a d z ie ję , że  ju ż  
w  n a jb l iż s z y m  cza sie  ro zb ły s ­
n ą  o n e  ś w ia t łe m , d z ię k i cze­
m u  ro zp ro s zo n e  zo s tan ą  p a ­
n u ją c e  ta m  d o tą d  c ie m n o ś c i.

D O M  R Y B A K A  J U Ż  C Z Y N N Y

P o  m ie s ię c zn e j p rz e r w ie  spo  
w o d o w a n e j re m o n te m , o tw a r te  
z o s ta ły  w c z o ra j p o  p o łu d n iu  
re s ta u ra c ja  i k a w ia rn ia  w  D o  
m u  R y b a k a . W  ła d n ie  odno­
w io n y c h  sa la ch , d o  p ó źn yc h  
g o d z in  w ie c z o rn y c h  b a w ii i  się  
p ie rw s i k o n s u m e n c i, ( jas )

P rzed  k ilk o m a  d n ia m i o d b y ­
ła  się w  s ie d z ib ie  s p ó łd z ie ln i 
u roczystość zw ią za na  z zakoń ­
czeniem  k u rs u , w  k tó re j w z ię li 
u d z ia ł m. in .: z-ca prezesa d^s 
re h a b ilita c ji W Z S I J. S k ib -  
n ie w s k i, prezes O dz ieżow e j 
S p ó łd z ie ln i In w a lid ó w  B . So- 
b ie s iń s k i, prezes szczecińskiego 
o d d z ia łu  P o lsk ieg o  Z w ią z k u  
G łu ch ych  —  M . G ra je k . K u r ­
s a n tk i, k tó re  w y ró ż n iły  się n a j­
le pszym i w y n ik a m i w  nauce — 
M a r la  M a je w s k a , A n to n in a  R o ­
g a l, B a rb a ra  K o ro n k ie w ic z , 
E m ilia  C h o c h lc w ic z , A lb in a  
Pacewska i  Teresa  Ryś —  
o trz y m a ły  n a g ro d y  ks ią żkow e,

Księgarnia
ttświatowid“ -

otwarta
N A S Z E  M IA S T O  w zb ogac iło  

się o k o le jn ą , now ą  k s ię g a rn ię  
sp ec ja lis tyczn ą . O tw a rc ie  te j 
p la c ó w k i k u ltu r a ln e j o d b y ło  się 
w c z o ra j. N a  u roczystość in a u ­
g u ru ją c ą  d z ia ła ln o ś ć  k s ię g a rn i 
w y d a w n ic tw  im p o rto w a n y c h  
„Ś w ia to w id ”  p rz y b y l i :  k ie ro w ­
n ik  W y d z ia łu  K u l tu r y  Prez. 
W R N  —  W ł. Daniszew ski oraz 
l ic z n i b ib l io f i le .

W  now ocześn ie , e ste tyczn ie  
u rzą dzo nym  lo k a lu  p rz y  al 
W yzw o le n ia , sp rzedaż książek 
o dbyw ać się będzie  na dw óch  
ko n d y g n a c ja c h . N a p a rte rze  
zn a la z ły  pom ieszczen ie  k s ią ż k i 
z d z ie d z in y  l i t e r a tu r y  p ię k n e j 
i  s z tu k i w y d a w a n e  w  ję z y k u  
p o ls k im  i  ję z y k a c h  obcych , a 
także  tw ó rczość  p is a rz y  p o l­
s k ic h  w y d a w a n a  za g ra n icą . 
N a to m ia s t na p ię trz e  m ożna 
będzie  n a b y w a ć  k s ią ż k i o te ­
m a tyce  n a u k o w e j i  s p e c ja li­
s tyczne j o raz  re p ro d u k c je  m a ­
la rs tw a  św ia tow eg o . W  n o w e j 
k s ię g a rn i w p ro w a d z o n o  system  
sam oobs ługow y. K l ie n t  m a swo 
b o d n y  dostęp  do  ponad 10 t y ­
s ię cy  to m ów , (ru )

W D N IA C H  od 10 do 19
bm . io  P re z y d iu m  D R N  
Ś ródm ieśc ie  p rz y g o to w y ­
w ano  sp isy  m ieszka ńcó w  
Szczecina u p ra w n io n y c h 1 do 
u d z ia łu  w  z b liż a ją c y c h  się 
w y b o ra c h  do S e jm u  i  ra d  
n a ro d o w ych . S p isy  p rz y ­
g o to w y w a ło  21 m a s z y n i­
s tek  i  osób d y k tu ją c y c h ,  
o dd e leg o w an ych  do te j 
p ra c y  ze szczecińsk ich  
p rz e d s ię b io rs tw . P re z y d iu m  
D R N  Ś ródm ieśc ie  d z ię k u je  
ty m  za k ła d o m  p ra cy , k tó re  
o d d e le g o w a ły  sw o ich  p ra ­
c o w n ik ó w  do a k c ji sporzą­
dzan ia  sp isów  n a z w is k  w y ­
borców .

____  F o to : S. C ie ś la k

Komunikat WKW
W O J E W Ó D Z K A  K o m is ja  W y ­

borcza  w  Szczecin ie  u ch w a łą  
z d n ia  26 m a rca  b r. u s ta liła  
je d n o lite  d la  w s z y s tk ic h  obw o ­
d ów  g łoso w a n ia  w  w o j.  szcze­
c iń s k im  g o d z in y  w y ło ż e n ia  s p i­
sów  w y b o rc ó w  do p u b liczn e g o  
w g lą du .

Zg od n ie  z u c h w a łą  K o m is j i  
sp isy  w y b o rc ó w  p o w in n y  być  
w y ło ż o n e  od d n ia  27 k w ie tn ia  
do d n ia  11 m a ja  1969 r. w łą c z ­
n ie  —  w  d n i pow szedn ie  od 
godz. 15 do godz. 20, w  n ie ­
d z ie le  od godz. 10 do godz. 15. 
W  d n iu  1 m a ja  1969 r .  sp isy  
w y b o rc ó w  będą w y ło żo n e  w  
czasie n ie  k o lid u ją c y m  z ob­
ch od am i 1 -m a jo w y m i.

NASZE TRZY 
GROSZE

W stargardzkich
kawiarniach brudno

D z iś  p re m ie ry  sz tuk :

„Rzecz listopadowa“
„Czarna komedia“
D Z IŚ , o godz. 19.30 w  T e a ­

trz e  W spó łczesnym  odbędzie  się 
p re m ie ra  „Rzeczy listopado­
w e j” E rnesta  B ry lla .  S p e k ta k l 
te n  jes t p rz e n ie s ie n ie m  na 
szczecińską scenę in s c e n iz a c ji 
w ro c ła w s k ie j u tw o ru . S z tukę  
re żyse ro w a li: K rystyna  S ku - 
szanka i  Jerzy  Krasow ski. Na  
szczec ińsk ie j p re m ie rz e  „R z e ­
czy lis to p a d o w e j”  obecny  bę ­
dz ie  auto r.

R ów n ież dziś, na scenie  T e a ­
t r u  Po lsk iego , odbędzie  s ię  
p ie rw sze  p rz e d s ta w ie n ie  k o m e ­
d i i  ang ie lsk iego  tw ó rc y  P e te ra  
S h a ffe ra  p t.  „Czarna kom edia”. 
S p e k ta k l w y re ż y s e ro w a ła  Jo­
w ita  P ieńkiew icz. (ru )

S T A R G A R D  S Z C Z E C IŃ S K I l ic z y  
k i lk a d z ie s ią t  ty s ię c y  m ie s z k a ń c ó w .  
W o ln y  czas .p o --.p ra cy  m o g ą  sp ę dza ć  

in .  w  t rz e c h  c z y n n y c h  o b e c -  
k a w ia rn ia c h ,  bo  c z w a r ta , „ P o -  

m o r z a n k a ”  z n a jd u je  s:ę  w  re m o n ­
c ie . P rz e d  k i lk o m a  d n ia m i o d w ie ­
d z i l iś m y  te  t r z y  lo k a le ,  d o  k tó r y c h  
s ta rg a rd c z a n ie  ch o d z ą  w y p o c z y w a ć ,  
u m a w ia ją  s ię  z p r z y ja c ió łm i  n a  p o ­
g a w ę d k i.

„ F i l i p i n k a "  je s t  m a łą  k a w ia re n k ą ,  
bo  l i c z y  t y lk o  39 m ie js c . W p o m ie ­
s z c z e n iu  b ru d n o , p o n u ro , na  s w o ­
is te g o  r o d z a ju  d e k o r a c j i ,  k tó rą  
s ta n o w i w is z ą c y  z s u f i t u  p la s ty k o -~  
W y s p o d e c z e k  z p r z y c z e p io n y m i d o ń  
s z n u r k a m i  —  g ę s to  u tk a n e  n ic i  pa  
ję c z y n y .  T r u d n o  ró w n ie ż  p o w ie ­
d z ie ć , b y  s z y b y  o k ie n n e  i  f i r a n k i  
l ś n i ły  c z y s to ś c ią . T u  i  ó w d z ie  w y ­
r w a n e  z p o d ło g i p ł y t k i  P C W . T a -  
p lc e rk a  k rz e s e ł,  czę s to  z n is z c z o n a ,  
u p s trz o n a  d z iu ra m i.  N a  p o c ie s z e ­
n ie :  lo k a l  te n  n ie b a w e m  b ę d z ie  r e ­
m o n to w a n y .

N ie  o p o d a l „ F i l i p i n k i ”  z n a jd u je  s ię  
„ S e k r e t ” , C h o ć , w  za sa d z ie , ś c ia n y  
k a w ia r n i  ró w n ie ż  p o w in n y  b y ć  o d ­
m a lo w a n e , w  p o r ó w n a n iu  z „ F i l i p i n  
k ą "  w y g lą d a  bez p o r ó w n a n ia  
e s te ty c z n ie j.  N a  s to lik a c h  w a z o n ik i  
z  k w ia tk a m i,  ś c ia n y  u d e k o ro w a n e  
k in k ie ta m i  w  k s z ta łc ie  ś w ie c z n i­
k ó w . W in o  p o d a je  s ię  tu  je d n a k  w  
l i t e r a t k a c h  i  to ,  n ie s te ty ,  n ie z b y t  
c z y s ty c h . W a r to  ró w n ie ż  z a z n a c z y ć , 
że n a  s to lik a c h  n ie  m a  k a r t  k o n ­
s u m p c y jn y c h .

T rz e c ią  i  o s ta tn ią  c z y n n ą  o b e c n ie  
k a w ia r n ią  je s t  „ M a le ń k a ” . N ie  w y ­
w ie r a  o n a  r ó w n ie ż  z b y t  k o r z y s tn e

go  w ra ż e n ia :  ś c ia n y  są ju ż  dość  
m o c n o  b ru d n e , p o k r y c ie  w ie lu  k rz e  
set p o d a r te .  N a d o d a te k  p a n u ją  
tu  n ie c o  d z iw n e  z w y c z a je . P o  w e jś ­
c iu  d o  „ M a le ń k ie j ”  p o p r o s il iś m y  o  
h e rb a tę . K e ln e rk a  p r z y ję ła  z a m ó ­
w i e n i , j e d n a k  po  c h w i l i  w r ó c i ła  i  
o z n a jm iła  n a m . że h e r b a ty ,  n ie s te ­
ty .  n ie  m a . Z a s ię g n ę liś m y  w ię c  o p t  
n i i  u  k ie r o w n ic z k i :  d la c z e g o ?  Z d z i­
w i ła  s ię  b a rd z o , że o d m ó w io n o  n a m  
p o d a n ia  h e r b a ty .  P o c h w i l i  p o d e s z ła  
d o  na s  z n ó w  k e ln e r k a  t zaczę ła  t l a  
m a c z y ć , ż e : n ie  p o d a je  h e r b a ty ,  bo  
m a  p o le m  n ie p r z y je m n o ś c i,  k ie r ó w  
n ic z k a  w  ro z m o w a c h  z p e rs o n e le m  
tw ie r d z i ,  że to  k a w ia r n ia  a n ie  
h e r b a c ia r n ia ,  ż e ' w ła ś n ie  d z is ia j (19 
b m .)  p rz y s z ła  d o  p r a c y  o  g o d z . 14( 
s p rz e d a ła  k i lk a  h e rb a t i  ju ż  u s ły ­
sz a ła  o d  k ie r o w n ic z k i ,  że „ j a k  p a n i  
p r z y jd z ie ,  to  t y l k o  h e r b a ty  s p rz e d a  
j e ” .

P o n ie w a ż  ju ż  p rz e d  p rz y jś c ie m  d o  
„ M a le ń k ie j ”  d o w ie d z ie l iś m y  s ię  o d  
je d n e g o  z m ie s z k a ń c ó w  S ta rg a rd u ,  
t e  w  o w e j k a w ia r n i  n ie  ch cą  s p rz e  
d a w a ć  h e r b a ty ,  d la te g o  w ła ś n ie  p o ­
p r o s i l iś m y  o  te n  n a p ó j.  Z  u z y s k a ­
n y c h  in fo r m a c j i  w y n ik a ło ,  że n ie  
t y lk o  p o d cza s  d y ż u r ó w  o b s łu g u ją c e j  
na s  p a n i  n ie  p o d a je  s ię  h e r b a ty t  
le c z  z a w sze . S ą d z im y , t e  z a in te re ­
s u je  to  d y r e k c ję  R e jo n o w y c h  Z a k ła ­
d ó w  G a s tro n o m ic z n y c h  w  S ta rg a r ­
d z ie . b o  w  p o d le g łe j im  k a w ia r n i  
p a n u ją  b a rd z o  o s o b liw e  i  b a rd z o  
n ie d o b re  z w y c z a je .

R e a s u m u ją c  n a sze  u w a g i,  s tw ie r ­
d z a m y , że  w  s ta rg a r d z k ic h  k a w ia r ­
n ia c h  d z ie je  s ię  n ie  n a j le p ie j .  U w u  
g i  n in ie js z e  k ie r u je m y  p o d  a d re ­
s e m  R Z G . (z d a ń )


